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Ambasador NRD 
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NEHRU: Jest nie do pomyślenia wywołać woine 

µowodu kryzysu berlińskie~o 

Jakle set perspektywy 
roliowań W schód - Zachód 

na temat Niemiec i Berlina 
WASZYNGTON (PAP). - W poniedziałek, w cza.sie co~ 

dziennego spotkania z d·ziennikarzami, rzecznik Departa
mentu Stanu, Jose1>h Reap, poproszony został o sko
mentowanie niedzielnego przemówienia Nikity Chruszczo
wa. w' Wolżski:m, gdzie premier radziecki raz jeszcze 
wezwał Zachód do rokowań. 

Reap powiedział: „Prezrdent i sekretarz stanu zazna
czali już, iż mają nadzi;dę, że owocne rokowania są 
możliwe. Uważamy, iż powinno dojść do rzeczowych ro
ko,vań"". 

Ag€.ncja UPI przypomina, że 
Chruszczo•w powi'.-edzial w nie
dzielę, tż ,jeśli sądzić po o
świadcz·eni7ach cz.olo•wy;ch mę
żów stanu na Zacho·dzi•2, poja
wia.ją się teraz przebłyski na
dzie·i" i dod.ał, iż K·eimedy i 
Ma.cmillan „opowiadali się -
jak wiadomo za rokowaniami". 

W poniedziałek w Wa.SZY'ng
tonie przed.s1tawiciele czterech 
pań.stw zachodmch przy.s1tąpili 
d>0 opracowywania po·rządku 
dziennego spotkania mi·nistrów 
epraw zagranicznych USA, An
gljj, Francji i NRF, które ma 
się ta·m rozpocząć w czwa.rtek. 

T€'1Tlat·em konferencji będą 
os.prawy Niemiec i B-e-rHn.a. 

pO<Wodu rozbieżiności w tei 
sprawie". 

Dziennikarze chcieli się do
wiedzieć, ciy p<; wizycie i roz 
mo·wach w Moskwie premier 
N·ehru nie uważa, iż spotkanie 
Chru.szczo•wa z K-en•nedym na 
temat Niemiec odbędzie się w 
blis1kioej przy.s.zlości. Nehru od
po·wiedzial: ,;W czasie rozmów 
z Chruszcwwem nie wspomi
na.no o tym, ale j·estem pewien, 
ż.e do .spotkania dojdzie". 

Nehru dodał, że ro·kowani.om 
na najV\ryż.9zym sz.czeblu nie 
sµrzeciv.•ia s.ię a.ni Chruszczow. 
ani Kennedy, a.ni Ma·cmillan. 
„J·eśli w.s:zy1scy ,„ą za sp0<tlrn
niem - co prawcl•a ni·e mo.gę 
tu móv1ić za prezydenta d·e 
Gau.lle'a - to po•wil!lJno się on.o 
odbyć". 

Za.pytany, ki€dy przybędą do 
Indii radzieccy kosmonauci 
Gagarin i Titow, Nehru od.p-o
w1edział, ż.e otrzymali oni za

p.r01Szenie, ale nie v.·v1domo 
jes7JC.z.e ilciedy złożą wi.zytę. 

Wczoi!'a•i ba.wił w naSIZYm 
mieście ambasa<lor nad·zwyozaj 
ny i pełnomocny Niemieckiej 
Republiki Demokraty•cznej w 
Pol.!>ce - Richard Gyptner. 
Ambasad-0rowi towarzys.zyh: 
radca ambasady NRD - E'.:l
'~a.t·d Moldt, attach·e ambasady 
Hilma·r Schuma.nn oraz kore
spo1ndenci „Nel,es D2u1t.sich
land" i agencji pras.owej NRD. 

W godzinach po.poludnio-
wych ambasad-Or NRD .s.po·tkal 
się z aktywem partyjnym, kul
turalnym, ekC1nomicznym i S•P" 
1-e-cznym Łodzi i woj-ewód3t wa, 
w si-edzib1e Ko-mitetu Woje
wódzkiego PZPR. Na s.potkn
niu obecni bvU s·ekr·etarz KŁ 
PZPR Hieron:im R<=jniak i l''>e

kretarz KW PZPI', Jerzy Mu
szyński. 

Ambasa.dor Gyptne!' ma za 
sob2 lala działalności w me
mieckim ruchu rewolucyj.nyrn, 
an tyhitl•e.!'ows•k1m . Jego żo.na 
zgi.nęla we Fra.ncji pod okupa
cją niemiecką - jego syn wal 
czyl w s-zerega-ch radzi·eckiej 1 
polskiej partyzantki w czas;ie 
okupacji - on sam przebywa! 
w czasie "'rojny w Mo1~1!.;:wie, n 
po zniszczeniu hitleryzmu prZPZ 
Armię Radziecką, piastmvał 
szer·eg odµo·wiedzialny-ch funk
cji państwowych w NRD. Byl 
ambas8dorem NRD w Chiń
s.kiej RepubHce Ludowej i w 
ZRA. Od czt·erech miesięcy 
jes.t amba.sad<Jrem nad„>;wyczaj 
nYm i pelno·mo·cnym NRD w 
WR~szawie. 

Na s.potka.niu z lńd7,kim akty 
w<0m. ambasador NRD wygło
s.ił ch<z·2rną prelekcję na te
mat bi·eżg cej sytuacji po-litycz
nej w obu państ.wach ni-emie
ckich oraz na t"i?mat traktatu 
pokojowego z Niemcami. który 
położy kJ'elS st.anowi ty·mcza.~.a
wości i będzie r·eal i zacją pro
pozycji ra<lzieck1ej w interesie 
całej lud.zJwści. 

Przemówrienie wy;głOGzone 
P•rzez premiera Chruiszczo•wa 
na wiecu budownkz;)"ch Sta
!i.ngradzl~iej Elektrowni iWo<l
nej wzbudziło w &z•eregu kra
jów nadzieję na możliwość n-

W Łęczycy uczczono pamięć 

Na zdjęciu: wręczenie plonu - be-chna' chleba, gospodarzo
wi dożynek 1Wladysławowi Gomulce. 

CAF - fot. Uchymiak 

W sprawie Ni·emiec i Berlina 

la[~ó~ ~lormułuie ~tanowi~~o 
na konferencii w Waszynglonie 

L.ONDYN (PAP). - W. Bry
tania nie zamierza wyslać pi
oomnej oO.pow1ed•zi na notę ra
dziecką z 3 si.erpnia - zako
munikował w poniedziałek rze
cznik Fo·reign Office. Nota ta 
dotyczyła .sytua·cji w Berliinie 
i wskazywała na koni.ec2m.ość 
zawarcia traktatu pokojowego 
z·Niemoami. 

Sformuł-owanie zachodniego 
.stanowi51ka w tej s1prawie -
jak powiedział rzecznik - ma 
nastąpić na konferencji zach-0d 
nich minmtrów spraw zagrarn
cznych w •Waszyngtonk~, ktora 
rozpoczY'fia się w czwiart.ek. 
Propozycje Zachodu w tej k1w•2 
stii przed,stawione zo.s.ta.ną po 
konferencji. 

w Phenianie obraduje1 
Ziazd Koreańskiei Partii Pracy 

Kub~ karze 
kontrrewolucjonistów 

PHENIAN. - Kore,s;ponden\ 
PAP, red. Soluba domo&\: 

chle.go ro?.J:>oczęcia roko·wań 
między Wschodem a Zacho-
dem. 

LONDYN (PAP). - Więk-
swść dz:.~nników p<>nied-ziatko
w~·~h referuje to przemówienie 
na pier~1i5zych stronach. „Ti~· 
:11es" pi.sze w nagłówku dQ.~Ć 
ob.~?.·~ ... n-ej i·nformacji: ,:Chrv.s.z
czow widzi możliwości roko
wiań" - „Bud:zące otuchę prnc 
błyski". „W p:-zemówieniach 
zachodnich po-lityków". 

Dziennik „The ·auardian" p;. 
sze w komenta:-zu, że przemó
··:ienie Chru.szczo·wa miało na 
celu „pewne złagodzenie sy
tuacj.i międ'Zynarodowej". 

DELHI (PAP). - Pr·ernier 
Neliru oświad•czyl w poni·edzia 
lek W Delhi, po POWt'O.ci€ ~ 
Mo.s1kwy, że me wątp1. iż w 
s.prawie Berlina dojdzi·e do 
s.ootkania między przywódcami 
Ws.chodu i Zachodu. 

Nehru odopowia.dał na pyta
ma dzienn;ikarzy podc:>:a1s za
improv..1'zo·wanej konferenc;1 
prr.s.owej na lotnisku Palam. 
Któryś z k·oresrpondentów za 

pytał, czy Nehru widzi jakąś 
pod.stawę do rokowań w s.pra
wie Berlin.a, premier od.pow:-e
d<ział: „ v\Ti·elkie mocarstwa mu 
szą zmaleźć grunt do SJpotk~
nia. Swo·ią drogą uważam, że 
je.sit zupe1nie n:e do pomyśle
nia Wyw>olać wojnę z powodu 
kryzy.su berlińs1kieg·o, albo z 

. 

bohalerów bitwy nad Bzurą 
(Od naszego wyslannika) 

W niedzielę, j
u~ prz~d si!i~

mą. 1·ano, pierwsi gosc1e 
z Wielkopolski udali się 

w drogę do Lęczycy na uro
czystość 22-lecia bitwy nad 
Bzurą.. Uniejów jako pierwszy 
w woj, łódzkim powitał dele
gac.ję władz i spoleczeńsiw:t 

.Kalisza, Krotoszyna i Ostrowia 
Wlkp., z których pochodzili 
żołnierze 25 Dywiz.ii Piechoiy 
- wsławionej bojami nad Bzu-

rą.. Odwiedzono też Poddębice. 
Wszędzie po drodze odby•waly 
s'ę lokalne uroczy.stośc1. 
Lęczyca w tym dniu przy

brała niecodzietmą .s.zatę: n·a 
każdym d·omu - flagi narodo 
we, nad ulicam; zawi.sly tra.n
i:.par·enty: „Nigdy więcej wrze
śnia 1939 r.", „Nigdy więcej 
wojny". W stronę, ry•nku ze 
wszyis.tkich stron idą o<lświęt-

(Dalszy ciąg na str. 2) 

W chwilę po odsloinięciu po mn.ika na rynku w Lęczycy. 

m1e.tsca na wzniesieniach O suc-he 

walczą z ludźmi ... żmqe 

400 tys. Amerykanów opuściło domy 

„NRD stoi na stanowri.siku -
powiedział Richard Gyptnea: -'l 

ż.e wojna sikończyla się w 
1345 r. i najwyższy czas pod.., 
pisać traikt.at PQkojoiwy. Koła 
odwetowe i m ilitar)'l>'-tyozne w 
N iemcz.ech zachodni.eh, którym 
patronuje rząd boński, krzyczą. 
że woj111a .s.ię jeszcze nie .s.koń• 
czyla. Pan Strau.S\9 - miln.is:ter 
wojny w ;rządzie bońsikim -'l 

pe·dżega. do zbrojeń at-Om<>-' 
wyc!J i sieje niepokój w Eu
.r-0pie", 

Dalej ambasador NRD stwier 
dzil, że trakt~t pokojOtWY oo-< 
st.anie podpis any i w niczym 
rue u.s.zczu.pli on swobody Be.r
lina zachodniego, który i.sitn~eć 
będ•zie jako wolne, zdemHita
ryzo·wane mias•to o prawiomoc~ 
nym .s.tatu\S.ie we>lnego mia.s.ta., 
z sz·eregiem g1•1arancji pań&tw 
mi!ują.cych pokój. Po prelekcji 
am.b. Richa1rd Gy;ptne.r odpo• 
wia<lał na py.tania aktywu. 

Po l'•PO·tkaniu z aktywem 
łódzkim, amba.s.ado-r NRD zwie 
dzil Łódź, Pabiani.ce i Rado
goszcz - gdzie złożył h<Jłd o
fiarom zbrodmi hi tle-roW1Skicll., 
W wizycie towa.rzys zyli mu: 
St. Jędryszczak - I &e,kr, EW 
PZPR, Jei-zy Muszyrus.ki ~ 
c<ekr. KW PZPR, H ieronim 
Rejniak - tS•ekr. KL PZPR ~ 
E'.:l'\varcl Majek wiceprzew. 
Prez. WRN. 

R. G. 

Odznaczenie 
W. Ulbrichta 

BERLIN (PAP). - Przewod
niczący Ra.dy Państwa NRD 
pie.rw.sizy S•ekretarz KC SED 
1WaJter Ulbricht przyjął' 11 
\.vrze.ś.nia d>elt.:gację n iE'rrueckie
go ziwia.zku kultury, która w:rę 
czy;la mu .zl<Jty meda•l „Jołlan
n<ES R. Bee.ber". 

To najv..1yż.sz.e w NRD od
znaczenie. za dzialalność ku'
tu.ra.!tr.ą przyz:na.no W. Ull:>rich
tow' za zaslugi położone w 
dziedzinie rozwoju .s•ocjalhsitycz
nej kuJtU!l·y a1arodm>12j. 

....-.............. __ .,,, _____ .._ 

f Dzień powszedni l 
ŁODZIANK · 
Ir\ ziś a.rtykulem na str. a 
U '\\"Zna~viamy zapoczątko-

waną JM"ZC-d urlopam 
rubil'ykę pt. „Dzień powsn~d
ni lo•ruziamki". Jest to Wasz 
dzia.l w garzecic, mile Ozy
tclniellki, który - manir 
nad.bieję - reda.gować b~
<1z;ecie wspólnie z nam 
Piis:zcie więc da n.as o WE:'!.'\

stkich Waszych cortzien":··e~ 1 

klo-pG•tach, o tym co na!e:l"- ( 
lcby usprawnić lub zm!e'l ' 'ł 
w CO·dZiel'..rl!' ffi Was-iym ż ;.„ t 
ciu, o troskach z dzir,>tl7-;-· ł 
gOISPO·da.ratwa do.mowego. s' • 
sunków rod-z;innych, w~· h:· 
w:mia dzieci, fllJ'a.cy itp · 

W rubryce tej ma.m~ z ::
mia·r ko.rzysta6 z lmns:1! ~ ~P · 
wybitnych !&dzl>ieh specj~"
stów z różnych dz.1pfu::11 
d"Zięki czemu ot:rzym~·wa' 
hęroziecie m-0gły niejci!n~ 

fachową pora·dę na interesu· 
jący Was temat. 

HA W AN A (PAP). - Trybu
n at rewolucyjny prnwinc.ii 
Las Villas w procesie prze
ciwko 14 kontrrew-olucjo
ni.stom wydal wyrok śmierci 
.Przez rozsMzelanie na pięciu 
z nich, a po-w.stałych skaza] 
llla kary po 30 lat więzienia . 

W po•niedziałek rozpoczął się 
w Phenia.nie IV Zjaw Koreań 
skiej Pa:rtii Pracy. W sali z!:u 
dowanego w ubiegłym ro•lc1 
na . piętnalSltą rocznicę wyzwo
lema Korei wielkiego gmad·u 
teatru zgromadziło się 1157 de 
legatów na zjazd i 71 delega
tów z gl=em do·radczy:n. Re
prezentują on.i ponad mil:nn 
członków partii w KRL-D, a 
więc prze.~zlo 140 tysiE'<:Y 
więcej, niż . na PQprzed"!.;m 
zjeździe partii. który obrado-

w ucieczce przed huraganem i powodzią 

W najbliższych numerac'l 
naszej gazety ukażą. 11ię, pQi.1 
win.ietką „Dzień p:i·wszedn! 

fodczi.an.ki". nasłęt>'lljące arty I 
kuły: „Gdy d-ziccko ma złe 
nawyki" (ro7..mowa z psyche 
fogiem Pnradni Psych. d'~ 1 

mfodziciy), „Chcę pracować, ' 
ale„." (pr!l'blemy za.tnidnie
nia k!l'biel pr.zy pro-1fokc:; 
cha.łupni·ezej i na pó!eta- ~ 
tach), „J);z;jeci i„. po.sadi;ki·'. 

1
. 

„Dla.1J2:ego tylko ŻO!lla" i in
ne. 

Oiek.amy więc na Wasz<' 
ł Iiisty! • 

Wszy.s•cy oeka.rżem byli 
11cze.stnikami do.konanej w 
~Wietniu agresji przeciwko Ku 

.ie. W okres.ie dyktatury Ba
ti.sty dopuszczali .się zbrndn·i 
Wobec ludno-ści w interesie 
'\Vielkich obsza•ników i ich 
amerykańskich moC<Jda.wców. 

-••rai1r11111•••••••rm 

Dziś 8 stron „ ••••••• „ ..... 

wał w kwietniu 1956 r. 

Na zjazd przyb:vło z zagTa
nicy prze.s,zl-0 30 deiegat.:1, 
bratnich partii komun:stycz
nych i robotniczych, a wśr(,..i 
nich delegacja KPZ.R z czh.n 
kiem Prezydium KC Frolem 

NOWY JORK. - Potężny huragan „Carla", który przesuwa 
się od paru dni nad Zatoką Meksykańska wzdłuż wybrzeży 
Teksasu i Luizjany, w niedzielę i poniedz;ałek zmusił 400.000 
Amerykanów do opuszczenia swych domów. 

Kozlowem, delegacja K? Wichury i tornada poprzedzają- Fale qnane wiatrem, który m1e.1-
Chin z sekretarzem ~neral- ce nadejście huraqanu zaqnały do scami osiąqał prędkość 270 kilo
nych KC Teng Siao-jJ;ng:em brzeqów falę o wysokości do 10 metrów na qodzinę, zalały w nocy 
ora.z PZPR z sekretarzem EC inetrów. Na 350-kilometrowym od- z niedzieli na poniedziałek 'miasta 
' członkiem Biura Poli'.yczn.c- cinku wybrzeża ewakuowano Galveston, Freeporl, port Aransas, 
go Romanem Zarnbrows,kim wszystkie miasta i osady. Przed Texas City i Corpus Christ1. W 

Referat S•prnwozclawczv Kc- czterema laty zlekceważenie poclo- Galveston. qdzie przed 61 laty w 
mitetu Centralnego Koreaf.- bneqo nawet slabsieqo huraqanu podobnych okolicznościach straci
~1kiej Pa.rtii Pracy wys.c,lui:;:J spowodowało śmierć 400 osób w Io życie 7.000 ludzi, ci mieszkańcy, 
Kim Ir. Sen. . I Camero11.~ stanie Luizja11&. którzy -Ale. uciekli, schronili się 

przed powodzią na wy-ższych pię
trach budynków. 

W Texas City razem z ludźmi o 
suche miejsca na · wzniesieniach I 
walczyły żmije. Pokąsały one par.ę 
osób. Prawie we wszvstkich miej
scowościach wybrzeża przerwany 
zo~tal dopływ prądu. Zabrakło ·też I 
świeżej wody do picia. Teksaska 1 
policja stdnowa wysłała patroie do ; 
opustoszałych i zalanych wodą 

miast, aby strzec domów przed ra
busiami. Aresztowano kilku sza
browników. 

W poniedziałek wieczorem cen· 
trnm huraqanu zna jdowalo się 

wciąż nad Zatoką Meksykańską il 
przesuwało sie z prędkości& 18 ki-

. fowe..t;·ów .na godzinę. 

-------------
7 4-letni 
włamywacz 

NOWY JORK (PAP). ~ Po
licja amerykańska ares'z.tow-::
la dwóch wlamywa<:zy, którzy 
o<l dłuższego cza.su doikonywa
li na Flory•dzie kradzieży bi
żu!terii. 

74-letnl Jerome Bloc.lt ~ 
.:ioól:ki z 60-letnim Louise:n 
.Eiarri.sh do.konali kradzież:v 
biżuterH na s1Umę przesz.h. 100 
~.ajęcy;_ ~ola.ró"ł'« 



Po zamachu na de Gaulle'a · 

Policja i siły bezpieczeństwa 
postawione w 

na terenie 
stan pogotowia 

PARYŻ (PAP}. - Po zama
chu na g·enerala de GauJle'a 
wokół Pala.cu Elizejskiego po-

Plenum CRZZ 
omówi udział 

zw. zawodowych 
w walce o pokojowe 
rozwiązanie 
kwestii niem!eckiej 
WARSZAWA (PAP). - 12 bm. 

rozPoczvnają się w Warszawie 
dwudniowe obrady XIV Plenum 
CRZZ. Posiedzenie to poświęcone 
będzie przede wszystkim udzialo· 
wi polskieqo ruchu zawodowerro w 
'przvl'.lotowaniach do V Swiatowe· 
'10 Konl'.lresu Związków Zawado· 
wych i w walce o podpisanie trak· 
tatu llokoioweqo z Niemcami. 

Plenum omówi także problemy 
dalszego rozwoju usług. 

-~ 

·Bundeswehra ćwiczv 
w W. Brytanii 

LONDYN (PAP}. - Jak d<J
no&i Agencja Reutera, oddzia
ly 84 batalionu c:wlgów Bw.'1-
de,s.wehry rnzpoczęly ćwiczema 
wi pobliżu Pembroke w Wah:. 

W ćwiczen.ia.ch bierze u.d•z.iał 
4() czołgów. 

całej 
wzięto nadizwyczaj.ne kro.ki 
b8zpieczeń.s.twa. Ruch pieszy 
na chodniku przylegającym cbo 
pałacu jes.t zabroniooy. Poij·cja 
sprawdza papiery tożsamości 
kiern·wiców, którzy zatrzymują 
w pobliżu palacu &We .samo
~hody. 

Na posiedzeniu Rady Mini
.>trów, które odbylo &ię po<l 
przewodnictwem premiera ne
bre, postanowiono za.rząd·zić 
~an pogotowia policji i sil 
bezpieczeństwa na terytorium 
całej Fra.ncjl. Nie wykluczono 
bo·wiem, że próba zamachu na 
generała de GauJle'a, mogła 
~-,·ć sygnałem wywołania pu
czu ultrasów. 

Policja i władze bezpieczeń
stwa przepro•wadzają nadal re
wizje i aresztowania wśród 
dom.niemanych członków ultra 
s;ow&kiej podziemnei organiza
cji wojskowej OAS. Operac.loe 
te me zostały jeszcze zakon
czone. Poo.zuk1wany w zwi<1z
ku z zamachem przez policję 
de Laprade był zatrudniony w 
charakterze kontrolera na · pa
ryskim Jotn.i.s.ku Orly. Nie jest 
wykluczone, że jest on rów
nież jednym z organizato·rów 
zamachu w czerwcu bieżącego 
roku na diWorcu lo·tmczym. 
Jak wiadomo, jedna osoba zo
stała wówczas zabita. 

Poo;zukiwany jest również 
dziennikarz Brune, były naczei 
ny redaktor !„Depeche Quoti
dienne d'Alge.rie", wysiedlony 
z Algi€'fii w związku z pu
czem styczniowym w 1960 ro
ku. Jeszcze przed wojną Bru
ne wspóld-zialal z o.rganJzacJa-

W Łęczycy uczczono pamięć 
bohaterów bitwy nad Bzurą 

(~ńczenię ze str1 1) 
nie uor:iini mi~~kai'lcY IĄczy
cy >i jej okolic. Maszerują ko
lumny mlodzieży szk.olnej ze 
szturmówikfl'rhi i 'llra.rt151Patenta
mi, wkracza na rynek orki<:-

18,2 mld. zł. 
wkładów w PKO 

WARSZAWA (PAP). - Jaik 
co rn.iesiąc, podajemy infor
mację PKO o stainie oszczęd
nośc·i. 

Stan Wlk.ładów ipieniężnych 
ludiności w Powszechnej Ka
sie Oszczędności wynosił w 
dniu :n sierpnia 1961 r. 18 
mJd. 181 mln. zł. W tym na 
książeczkach 01S1Zczędnościo
wych 16 mLd. 955 zł oraz 
na rachunkach bieżących i 
innych :rozli.czeniowych 1 mld. 
·226 m1n. zl. 

W okres.ie 8 miesiięcy :roJrn 
bieżącegio wkłady oszczę.dnoś
oCi-0.we wzrosly o kwotę 2 mld. 
647 m1n. zł, pode.za& gdy w 
okresiie 8 miesięcy 1960 r. 
iwzros1ly o.ne o 1 mld. 561 mln. 

--~ 

·Pomoc 

stra górnicza ora.z kotn!P<J.nia 
' ho•norow'l!: 'WP. A pod 'P{imn°i

ldem, którego odsJ:onięcie ma 
być kulmi.nacyjnym punktem 

· urcx:zystości - J)elnią •już wa.i· 
tę honorową członk.o·wie 
ZBo•WiD, żołnierze, harcerz.e, 
przedstawiciele .sipołeczeństW"-l. 

Ale oto na tryb11nę wcho<izą 
wraz z przedstawicielami z 
"Vielko.poiski i kierown.Htami 
-niejscowy.ch władz i aorganiz:a
cji, członek Egzekutywy KW 
PZPR - S. Bartosik, wiceprze 
wodnicza,cy Prez. WRN - E. 
Majek, przewo·dnicza,cy WKZZ 
- z. Krzywański, przedstawi
ciel MON i ZG ZBoWiD -
płk. t.azarski, przedstawiciel 
Śląskiego DOW płk. Leśniew
ski. Wokół na ry.nku, jak o
kiem .sięgnąć; morze głów. 

Wtem rozlega się potężny 
huk! Na niewielkiej wysok,J
ści przela·tują z dużą szybko
ścią na'+ ryl!lkiem - myś!iiwce 
odrzuto•we! Raz, d~u.gi, trz,ecL. 
Potem zapada ci.sza. W powa
dz·e i skupien.iu slucha1no słów 
zagajającego uroczystość -
przewodniczącego ZP ZBoWiD 
w Lęcz)"Cy - M. C~ooiuka, 
przemówień I sekretarza KP 
PZPR - J. Stą.pora, p1k. La
zar&kieg00 i weterana kam.pal!li1 
wrześniowej (ciężko wówczas 
rainionego poci Solcą) kipt. rez. 
Grochowskiego. 

Francji 
mi skrajnej prawjcy i był za 
mieszany w sprawę uprowa
dzenia w 1939 ro•ku jednego z 
depu1to•wa.ny•ch ko·muna.sity•cz
ny.ch Algieiru. 

DEPESZA CHRUSZCZOW A 
DO DE GAULLE'A 

MOSKWA (PAP). - Premi-er 
Chruszczow przes.lał prezy<ien
towi de Gaulle następującą 

dep·<>szę: 
„Dowiedziałem sle, że zbro1-

·nicze elementy próbowały do
konać zamachu na Pat'1skie ży
cie. Rad jestem, iż udało siQ 
Panu uniknąć niebezpieczeń
stwa. 
Proszę przyjąć, Panie Prezy-

dencie, serdeczne życzenia 
zdrowia". 

Znów wrzeszczą 
„Lebensraumie" o 

BONN (PAP}. Z żą:b· 
niem przest.rzen.i życioweJ dla 
Niemie.c (osławione·go „Le
bensraumu}, ba, nawet ,,oswo 
bodzenia Wschodu", wysiląp:ł 
10 września w Hu0nowe.rze na 
wie.cu odwetowców, d0Ln0-
saiksoński minister Schnell-
.haus - donosi ADN. 

Przedstawiciel mlodz·eżow-,j 

o•ga.niza.cji odweto·wców 
„niemiecka młodzież Wscho
du" - oświadczył patetyczni•' 
na tym wiecu, że jego orga
nizacja diofoży sta.rań, aby d.1-
magano .się zwrotu 11trac-0-
11ych terytoriów ws:choC.n:ch 
nawet wówczas. gdy „wszyscy 
lud:zie, którzy się stamtąd wy 
wodzą, nie będą j ·uż żyli". 

„ * ,,. 
Podobna ha.Jaśli·wa i prowo

kacyjna manifestacja odweto
wa odbyła się z udziałem WOJ 
ISlkow.ej. .J>,ąpeli,.. lQ wirzę$n~a w·· 
Dortmund.·zie, zorganizowana 
p:ze;i: . .~,l,.l\ze:\f.. ~f'fe~iędlef.-
cow". · 

·-~ 

Oddziały arabskie 
przybywają 

do Kuwejtu 
KAIR (PAP). - W niedzie

lę iraru:> przyibyli do Kuwejti,1 
pie;z:w.si żoil.nierze arnbs1kich 
sil zbrojnych, :które zastąpią 
oddzialy brytyjskie. Byla '.o 
cwlówka 1200-osobowego ko~
pusu Araibii Saudyjs1k.iej. 
Według info.rmacji z kjl 

Ligi Arabskiej, Joc<lania po
sta.nowila ostatecznie dosta:
czyć 1000 żołnierzy, a n ie 300, 
jaik za.powiedziała ,poc.zątkowu. 
Zjed0n-0czona Republika Arab
ska wyśle, podobnie jak Ar:;
bia Saudyjska lWO luda:·. 
Ogólem więc siJy ara·bskie bę 
dą liczyły o.kolo 3700 ludzi. 

Ja.k wiadomo, szejk Ku-
wej.tu zabiega o po•większe.n~e 
stanu liczebnego arabskich 
„zielonych bere•tów". 

,,. * ~ 
KAIR (PAP}. - Wybory do 

konsty;tuainty w Kuwejcie wy
:zJD.a.czo.no oficja.I.nie na 2 gruc' 
rua br. 

Dekoracja · byłych 
uczestników Specjaliści W schodu i Zachodu 

\ 
ruchu oporu 

9. IX. ~. w Ministerstwie 
Kultury i Sztuki odbyła się 
uroca;ysła dekoracja najwyż
S'ZYmi odrma.ezeniaml bojo
wymi i wYSOkimi OodJmlacze
nia.mi państwowymi pO!llllid 
50 byłych cn;lOlllków ntchu 
opocu, ora.z b. partyzantów 
różnych ugrupowań ko•IllSP·i•ra. 
cyjnych. Aktu dek-01racji do
konali: sekretarz general
ny ZBo·WiD, wiceminister 
Kazimierz Rusinek i p.r.1:c
wod!nkz.ąey Rady Ochro.ny 
Pomni•ków Walki i Męm1eń
stwa wiceminister Janusz 

w dziedzinie nauki o fin ansach 
na kongresie międzynarodowym 

w Warszawie 

Wieczonik. 
Na. zdjęciu: milll. Rusilllek 
dek111ruje p.ptk. Armiii Kra
jl}W'.lj B()Jeslawa Abrembo
wic-za jednego z tych, któ
rzy zdobyli i opracowali„ a 
na.stęp.nie prze•ka.zali <l'() 
Lo.ndynu tajne pia.ny hitle-

. r()wskiej ,.Wunderwaffe" V I 
i V 2, d~iQki czemu An.gliey 
m~li zb()mbardowae zakła-

dy produkujące tę broń. 

CAF - fot. Grzęda 

WARSZAWA (PAP). 
11 bm. rozpoczęły się w War
szawie obrady XVII Kolh.gresu 
Międzynairodowego Instytutu 
Finansów Publicz.nych. Insty-

Wymiana jeńców 
w Bizercie 

TUNIS (PAP). - W niedzie
lę pod kontrolą przedstawicie
la Międzynarodowego Czerv,1 
nego Krzyża dokonano w Bi
zercie wymiany jeńców. 

Wymiana objęła 74-0 żołn!.e
rzy i osób cywilnych ze stro
ny tunezyjskiej i 220 żoln~e

rzy i osób cywilnych ze strc
ny francuskiej. 

USA 
do 

przygotowują się 
prób nuklearnych 

• • f . .· -~ .... ' '· • • (... .„. „„, „ „ , .. 
·NCHYY JORK· (PA.P). - rni.s.ję je„t oezywoitkie· nie '1U>.a-

• Agenc.1~. A.s.sioc1"1t1?i;i.. Pre&S w , , pa, al.e przy1puszGo~alni.e·, .sięga 
; ,t\ę.peszach z. Las Vegas w sta- ona kJlk.UJS<et ludzi. ··" 
nie N°evada don-O&i, powołując 
s·; na „miarodajne kola", że 
Sta1Dy Zjednoczone są przygo
towane do dokonania 24 d-0-
świa.dczalmyich eksplozji n.u
klearnyich. 

Przygotowania do wznowie
nia do&wia<iczeń trwają już od 
szer>egu miesięcy. Bryga·dy re
perów p.raco.wały po 24 godiz1-
ny na dobę, budujaic labirynt 
nowy.eh tuneli pod•ziemnych i 
oczyszczając dawne, zaiwalone 
o·:Jll:amkami skał i kamieniami 
po doświadczemach p•rzep.rowa 
dzony.ch tu w 1958 r. 

Szereg korytarzy pod.zlem
n y.ch umocniono stemplami 

Przemysł okrętowy 
przygotowuje się 
do budowy statków 
o napędzie atomowym 
GDAŃSK (PAP). - W Gdań 

sku otwairto ;pierwszy w kr2,
j u ~wcs podstaw tec hn1ki 
jąd:rowej w zastosowan;u do 
na.pędów statków atomowyct:. 

drewnoia.nymi i betonE.1; zalo- Na kursie ;z.o;s,tainą przesrz.ko-
żono już kable ·i przygo·to.wa-
no sprzęt pomiarowy. Poz.o.s>ta- leni młodzi ;pracownicy na.uki 
je tylko zai.nstalowal!lie u.rzą i inżynie.r:o·wie, zatru<l111eni w 
d•zeń wyibuchowych w odpo- placówka.eh nauikow-0-technic7. 
wiednich miejscach, co wyima-
ga za.Joediwie pa.ru godzin pra- nych i instytu.cjacll zajmują-
cy. cych się !PI"Oj ek>towa.nJem, bu

dową i eksiploa.tacją mors.kich 
Ja>k :imloirmuje Associated 

~'re.slS, , do Las Vegas przyby- sta.tków bal!l.dlowych. 
Io oota·tn.io z Nowego Meksyku Inauguracja lku.rsu od.bvl~ 
30 przed1s.tawicieli amerykań- się z ud.ziałem min. Wilhelifna 
skiej komisji energii atomo-
wej, k;tórych liczba codziennie I Billiga - pelnomocniika rzą· 
rośnie. Ogólna liczba persooe- du do spraw wyk.orzystanla 
lu zaa•nga.żowanego przez ko- energii jądr-O'Wej. 

tut ten powstał pr-zed ćwierć• 
wieczem z micjatywy p.rof. 
E. Allixa z Ullliwersytetu pa
ryskiego. Ma on na celu ~ 
pieranie rozwoju nauki o 
fi na1DSach przez orgalllilzowa
nie Joonta1któw naukowy.eh i 
wspólpracę między.narodową. 

Kong.res MIFP odbywa się 
po .raz pier·wszy w stolicy 
państwa socjalistyczneg00. 

W obradach lmngore.siu bie
rze udzial o.k. 100 wybitnych 
specjalistów z dziedziny fi
nansów, w tym 60 z zagraru
cy. Goście przyjechali do Wair 
s zawy z ~ krajów leżących 
w różnych stronach świa·ta, 
zarówno z państw socjalistycz 
ny.eh jaik i kapitalistycznych. 

Na salę "obrad przybyli: za
sitępca przewodniczącego Ra
dy Państwa, prze·wodniczący 
Rady Ekonomicznej prof. 
dr Os.kar La.nge oraz mini
ster fm.ansów Jerzy 
Albrecht. 

T e ma•tem prac XVII Kon
gresu MIFP jest planowan;e 
bud±etowe w ramach plano
wania ogólnoek<>nomicznego. 
W pierwmyim dniu obrad re
fera t. generalny. ujmujący 
doświadczerna w tej dziedz1-
n1e krajów kapitalistycznych, 
wyglos:il prof. Gerhard Colm 

prezes National Pla.nning 
As;io·cation . z Waszyngtonu 
(USA), .a ·referat ze strony 
krajów s<0.cjalistycznych 
Jerzy Lubo•wicki - profesor 
zwycza.j0ny Uniwersytetu War
szawskiego, przeWQdniczący 

rady naUJkowej przy mill1istrze 
finan.s.ów. 

... --- - ------
Stefan Jędrychowski 
udał się do CSRS 

WARSZAWA (PAP). 
11 bm. u.dala się na ki·lkudni..:
wy pobyt do Pragi polska de
legacja gospodarcza z p.rze
wodniczącym Komisji Plano
wa.n y ~"' Mi.>.i;S>Jró.w 

dr Stefanem Jędrychov.rskim, 

Deiegacj,;: \vyjeciiaia w cel~ 
o.mówienia za.gadnień dotyczą

cyich wspó1pracy gospodarczej 
między Polską a CSRS d.o 
ro~u 1980. 

Na lotnisku delegację żegna
li wyż.si urzędnicy Komisii 
Pla.nowal!1fa i niektórych re• 
oortów gospodarczych. 

Obecny był ambasad\}r CSRS 
w Polsce - Oska!! Jełeń. 

-<>--

Papieros ... 
za 2 ł3 tys. zł 

Wczoraj, o godz. 3,50 nad ra• 
nem, Dąbrowę Rusiecką w po
wiecie laskim nawiedził groźny 
pożar, w wyniku którego spło
nęło 7 stodół, 2 obory, dach na 
domu mieszkalnym i 2 dacl:IY 
na oborach. Mimo bard7.0 ener• 
gicznej akcji Straży Pożarnej; 
ogień szybko się rozprzestrzenił. 
Straty wynoozą, 213 tysięcy zło

tych. 
Jak wykazało dochodzenie, 

ogień wybuchł od niedopałka 
papierosa, rzuconego na słomę. 

(r. g.) 
-~ 

dla Angoli 
Odsłonięcia. pomnika. boha.tl?

rów walk o wyzwolenie na.ro
dowe i społeczne dokonu.je 
wdowa po dowódcy 25 Dyw. 
Piechoty, gen. Alterze. Rozlega ----------------------------------------------------

Dobry urodzaj 
buraków 
cukrowych PARYŻ (PAP}. - Powraca

jąc z Belgradu przywódca re
wolucyjnego .ruchu a.ngolijsikie 
go, Holden Roberto za•trzs
mal się w Leopoldville, gdzie 
·oświa.d<:.zyl na konferencji pra 
s01Wej, że ,prezydenci Nkr~·
mah, Na.s;ser. Sukarno i Bom·
guiba o.ra.r: premier Nehru za
powiedzieli udzielenie walczi1-
cej Ang-OJ.i wszelJdej pomoey 
moralnej i materialnej. 

się salut - 21 strzałów armat- -----
nich, a po wmurowaniu urny Ra.di o • 

L talawizj a. 
z ziemią zebrana, z miejsc 
walk nad Bzurą - pomnilt o- WTOREK, 12 WRZESNIA 
kryty zostaje wieńca.mi i wią-
zankami kwiatów. PROGRAM I 

~óźn~oej ucze.sitnicy wiecu u- 8.00 Wiadomości. 8.05 Muzyka i 
daJą roę n.a cmenta•rZ, gdzie aktualności. 8.30 Muzyl<a poran
znaj<lou.ją się groby żołnierzy na. 8.50 Korespondencja z zagra· 
poległyich w kampal!li.i wrze- nicy. 9.00 Aud. dla klasy vrr· „w 
śniowej. Tu odbywa się a.pel waw~lskim grodzie i w . Czarno
ool-eglych. Chylą si~ w· holdzie lesie słuch. 9.30 W szybkich tem-
szta.ndary . pac~: 9.40 Dla przedszkoU opow. 

·. Marn Wąsowicz pt. „Gadathwy 
..,...,..., _____ ,___ . Nas.tępme delegacje wiyru.sza fartuszek". 10.00 Poranny koncert 

~ 
Ją do Solcy Wielkiej. Na miej popularny. 11.00 „Mój syn Stlop-

u ł h 
sco·wym cmentarzu zo.stają zfo ko" opow. 11.20 z cyklu: „Wieś waga, s UC acze żon.e wieńce na grobach żol- tańczy 1 śpiewa". 11.40 Rodgers: 
nioerzy. Bohaterom - cześć! Melodie z operetki „Południowy 

li roku Studl
'um Ił CGRĘB) Pacyfik". 1i.so Aud. z cY,klu: „Ro 

--------------·- dzlce a dziecko". 11.55 Chwila 
muzyki. 11.57 sygnał czasu i hej· 

Z 
nal. 12.05 Wiadomosci. 12.15 Rol· 

aocznego WSNS T?ront"ka niczy lcwadrans. 12.30 Radlorel<la· 
ł f'\ ma. 12.45 Melodie z Warmii i Ma· 

Punkt K()nsultacyjny Wy:i:- ł - dkó zur. 13.00 Aud. dla dzieci „Czy 
s:rej Szkoły Na.uk SpoJer..-1.- = wypa W jest wśród nas Jadźka?". 13.30 
nyoh w t;odzi Zl!lwiadam·a - „czego chętnie słuchamy". 14.00 

(L) Koncert rozrywlrnwy. 14.30 
Słuchiwzy Stud•ii1m Zaoc-l- wczoraj, o godz. 7,10 przy ul. Radiostacja harcerska. 14.4!i Pieś-
nego II roku, że w dn!u r.utom\ersl~lcj, samochód osobo- ni śpiewa E. Romanowski. 15.00 
14 bm. o godz. 14 w gmach11 wy IA 22-84 (kierowca Jerzy .J{omunikat o stanie wód. 15.06 
KL, I piętro, od:będzie s'~ Drzewiecki) potrącił Marię Ol· Program dnia. is.10 Dla mlodz!e· 
zcbra.n·ie slucba.e-.1:y, na któ- •?.owiec (ul. Ghandiego 67) - :ly szkolnej (chemia) .. Decyduje 

która doznala złamania nogi i ułamek miligrama" gawędn. 15.10 
rym ~ta.na, omówi<1ne BPr:t og,ólnych potłuczeń. Ofiara wy· Operetka, jej twórcy i wykonaw· 
wY orga.ni2acyjne, 7,w;ąza.ne adku zostala przewieziona do cy, aud. 16.05 „Kurtyna w górę-•. 
z nowym rokiem studiów. Szpitala Pogotowa.. 16.35 Koncert źyczeń. 17.00 Wiad'.l· 
_____ ...,. _______ ...__ , „~„1.)

7 
.m.o$ci.,l7.05.:.Z._i.y.cj.a_Zwiazku Ral 

dzieckiego. 17.35 Utwory organo-1 z muzykl baletowej. 16.40 Repor
we. 17.55 Chwila muzyki. 18.00 Ty- taż. 17.00 (L) omówienie progra
godniowy felieton Redakcji Sp~:· mu. 17.05 (L) Stynne arie. 17.30 (L) 
18.10 „Radiostacja mlodośct · I,.ódzki dziennik radiowy. 17.45 (L) 
18.30 Skrzynka Ubezpieczeń . Do- „To też slę liczy" - felieton. 
browolnych PZU. 18.35 Ra~1ore- 18.00 (L) Slncliamy łódzkich soli~
klama. 18.50 Utwór symfoniczny . tów. 18.20 (L) Radioreklama. 18.30 
19.05 Koncert Orkiestry PR. . 20.00 Wiadcmości. 18.35 Uniwersytet Ra· 
Dziennik wieczorny• 20.26 Wiado- diowy. 18.45 Orkiestry rozrywko
mości sportowe. 20.30 „Don we. 19.05 Muzyka i aktualności. 
Juan" słuch. 22.00 Koncert orkie- 19.30 Aktualności literackie. 19.45 
strv Big Mlke'a. 22.20 Gra Orkie- Muzyka. 20.13 Verdi - ,.otello"'. 
stra Taneczna PR. 23.00 Ostatnie - opera. 21.00 z kraju 1 ze świa-
wiadomoścl. ta 21.27 Magazyn turystyczny. 

PROGRAM II 21.40 d.c. opery. 23.23 Muzyka ta· 
neczna. 23.50 Ostatnie wladomości. 

8.30 Wiadomości. 8.35 Muzyka 
poranna. 9.00 Gra Polska Kapela 
pd . F. Dzierżanowskiego. 9.30 o 
czym pisze prasa ll teracka. 9.40 
Polskie melodie . 10.00 Aud. lite· 
i·acka. 11.QO Muzyka naszych p"·'y 
J~c1ól. 11.57 Sygnał czasu i hej· 
na!. 12.05 Wiadomości. 12.15 P'.ll
skje melodie ludowe. 12.30 Utwo
r. skrzypcowe. 12.45 „ Wzdłuż i 
wszerz rynlców świala". 13.00 (!.) 
In [ormacje dnia. 13.05 (L) Przer
wa 14.00 Aud. literaclrn. 14.!5 
.. Melodia. ry1m i piosenka". 14.:rn 
Chwil.'.! muzyki. H.45 Felieton na 
t "m~1y międzynn rodowe. 15.00 O· 
twory fortepianowe. 15.30 Dla dzie 
ci odc. 4 opow. Bohdana Dyak'lW· 
skiego „Wąż Władka". 16.00 Wla
aomoś.cl •. 16.0:i Vl_µgi,.one fngmeil.W 

TELEWIZJA 

17.20 Program dnia (L) 

17.25 „Ptactwo wodne" - film z 
serii Disneyland (W) 

18.10 

18.25 

18.55 

Reportaż filmowy z cyklu: 
;,Z !camerą u przyjaciół" (W) 

Film z serii: „Czlowiek do 
wynajęcia" (W) 
,.Poza kręglem ramion" 
reportaż (W) 

rn.30 Dziennik telewizyjny (W) 

20.00 Sporlo\\·y reportaż filmowy 
(W) 

20.30 ,.Mall<a Joanna od Anio· 
!ów" - :film fab. prod. pol
&kiej od 16 lat (L), .J 

WARSZAWA (PAP). - Uro
dzaj bura.ków cukrowych za
powiada się w tym rok.u ba~· 
dw clobrize. Przeciętne kb 
plony mogą na•wet osiągnąć 
reko.rdowy, ubiegłoroczny po• 
ziom, kiedy to plantatorzy 
zebrali średnio po -Olk. 256 q 
buraków z ha. 

W 76 naszych cukrowniach 
l.rwają intensywne przygot-0~ 

wania do jak najwcześniej
szego rD'Zpoczęcia tegorocznej 
kampanii przerobu bura'.{ów. 
Zakońcrono już w za.sadzie 
bieżące remonty i naprawy. 
a obecnie w wielu fabryka-=h 
przep.rowadza się próbny roz• 
ru.ch. 

-~-

DOK-Bałuty 
zaprasza ... 

Dzielnicowy Dom Kultury -" 
Bałuty, (ul. Zgierska 71) zapra• 
sza wszystkich miłośników tow 
grafli na kursy dla fotoamatO"' 
rów. 

Zapisy przyjmuje sekretari9t 
Domu Kultury w aodi:. od ~ 
20. ·" 
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Z 6Hq§lą o jutrze 
orzemy, siejemy i zbieramy coraz obfitsze plony 
W imieniu władz eentn.1-

nych PZPR, ZSL, O
gólnopolskiego Komitetu 

Fr001iu Jedności Narodu, w 
imieniu rządu PRL pragnę po 
~itać waą seroecznie w dniu 
tradycyjnych dożYnek o·ra:z wy 
ra7..ić wam i wszystkim pracu
jącym w rolnictwie podziękó
wanie za znojny trud,. za ob
fite zbiory, jakie w tym ro
k-u przynosicie ojca:y:iinie. Z 
uznaniem n;i,leży podkreśli<!, że 
chłopi i robotnicy rolni nie 
s:oozędiziłi sił, a.by w zlej, desz 
e7;0wej pogiodzie, ldóra dala 
się we zna.ki 7lwłasiwza w piil
noenych rejona.ob k.ra.ju, z„
brać jak na.jsiam.niej tegorooz
ny plon. 

Podzięk;owa.nie należy si~ 
równi·eż żoilnien.om., robotm
lrom z fabryk, mlod7Jieży, 
wszystkim, któr..:y w tych trud 
nycb żniwaeh pośp.ies:zyłi z po
JD.<Mll\ rolnikom. 

Tegoroczne zbfory nas:zego 
rolnructwa są bogatsze niż kie
dykolwiek. Według pierwszej 
oceny Państwowej In.~pekc.ji 
Plonów osiągru;liśmv w całym 
kraju przeciętny pfon czterech 
zbóż 17.7 q z hektara, zaś 
rolnicy Opolszczymy, Dolnego 
śląska i Ziemi Pomorskie.i 
przek1'C>czyli. średnio 20 q z 
ba. Zbliża.ją sie do tego po
ziomu rolnicy z wo.lewództwa 
p.oq;nańskiego i katowiekiego. 
Większy ob.sizar za.siewów i 
wyższe niż w latach ubieg
łych plony rzep-a.ku i rzepi
ku o.'l.imego - wynoszące 15,2 
q z ha - powiększają o 1/3 
rutSZe zasoby surqwcowe dla 
przemysłu olejarskiego. Po
myślnie zapowiadają się rów
ni-eż zbio.ry okopowy et>. 
Wysok.ie wYniJd osiągamy w 
zbiorach siana i r-05lin pastew
nych. M<>żn.a wiec będzie nagro
madzić na zimę obfite zapasy 
paszy. której 7.apoti-zcoowanie 
stale wzrasta. Wzrooło bowiem 
znacznie w roku bieżącym Po
głowie zwierząt ~podarskich. 
Trrody chlewnej przybyło po
nad s':io tys. sztuk,. zas ·bydła, 
oo nas 6'!2lCZegól11.ie cieszy, o po
nad.. 460 tys. sztuk. RóWD007Jeś
nie, dzięki postępowi mecha.ni
ruicji nasłąt>ił korzysmy gos
pocla,rczo spadek pogłowia ko
ni o 70 tys. sztuk. 

Osiągnięte wyniki nie &l\ 
przypadkiem. Niewątpliwie 
sprzyjały im pomyślne warun
ki klima.tyC'211le .. TednaJc wzrost 
plonów ma trwa.lą podsta~~: 
PC>moc pafu;twa, P°'moo socJ"h 
styuznego przemysłu dla. i;ol~ic
t~ _ sp1'7Algnięta z \Vysdk1e~ 
rolników - ciągnie na.przod 
naszą Jlł'oduJreje rolną. 

Z roku na rok rolnictwo na
sze otrzymu.ie eorwz. większĄ 
Mość no•wo<1irzesnyoh . t.rakt.o
rów, maszyn i na.rzedzi rolni
CŁYCh, nawozów sztucznych, 
środków ochrony roślin, coraz 
wie~ ifość ma.te.iiiałów bu
dowlanych i będziemy dostar
czać tych środków znaczni~ 
więcej, na oo.ra:z większą ska
lę pr.i;eprowadzamy roboty me
lioracyjne i będziemy je jesz
cze w la.t.ach najbliższych roo:
s-zerzać. Z roku n.a rok ulep
S"t.amy gospodarkę nasienną, 
W])rowadza.my bardzie.i racjo
nalne motody żywienlia i wy
cho•wu zwierząt, ulepszamy a
gro·techn~kę. 

W.iclka w tym wszistkim 
rola kadry sptlc,ialistów rol
m ' ch. Roizpoczęliśmy w bieżą
cym roku reałiorncję .s:zerokie
g<Jo progiramu budowy a.gro
n<Jomówek. Na sla.nowiska a.gr6-
nomów gromadzldch skierowa.
iw 1.500 specja.listów. co po
większyło ogólną ich ilość do 
4.7GO. Działa już w gromadach 
pon~d 300 agronomówek, a. do 
końca bie-.iącego roku powięk
sz)•my ich ilość o ok. 800. 

Na Jl.(>1-ządku dnfa stoi obec
nie stałe zwięlcszanfo z.aopa
trzenia. l"())nictw-' w t•raklory, 
nowoczesn.c narzędzia, w n.a.
wozy i prepa.raty dla ochrony 
roślin. Do chwili obecnej kół
ka. rolnic7.e za.ku~iły 7,e środ
ków Funduszu lłozwoju Rol
nictwa ponad 12.~00 trak1torów, 
11 tys. mło<'AJ,mi, 7 tys. s.rw
powiązalek i dziesiątki tysięcy 
inn.vch maszyn towarzys7.ących. 
]t05nie umiejętność wykorzy
stania. tych środków zna.jdu.ią
cych się we władaniu kółek 
ro-lniczych. Utrwala się wśród 
mas chłopskich troska o t.en 
wspólny majątek i rośnie prze
świa.dcunie, że Fundusz JtM:;
wojtl R<>lnictwa w ich rel<.:ich 
to d:iwignia. !>«>stepu technic-i
nego w rolnictwie, że dzięki 
wspólnie użytk<>wan:vm t.ra.k
torom i maszyn.nm praca rolni
ka staje s~ę bardzie.i wydaj
na, lcp."7-l\ 1 lże.isza. ~żyiecz
ne wv11iki ,,,.'ągane przez kół
ka rnll!i!_"""? sPll<~voifowały dal.szv 
"vzr-Or.S t , ., 1 ~!-!'•'l"'ll:t~.·nośc_,. i 7.a
sięg1.1. kól!ra r 0 1niC7e d.,,.;alaj? 
już w 60 proc. natSZycb wsi 
i zespalają, ok. 900 tys. 1'.'0hli· 
ków. 

Skrót przemówienia Władysława Gomuł(,j 
ni slużv im bowiem jako _. 
rzerlzie te.i J><>litvki. stal &ię 
ba.za i odskocznią dla rozpa
lania zimne.i wojny. siedlis
kiem orl!'a.nizac.ii SZJ>:t,~ow
i«ldeh i d.vwersyjnych. Berlin 
zachodni. który zna.i-du.ie si.4' 
na. tervtorium Niemieckie.i Re
publiki Demokra.tyczne.i. irrez 
długi•e lata służył i dziś jesz
cze ·sluż:v mi\11.:\.rystom 7,;tcbod 
nj.OOlJiemieckim oraz imperiali
styc-z.nYtn. a1tresywn.vm silo.m 
paktu a()a.ntyckieiro .iako 7JW\
komi·t:v przyczółek dla pr()wa
d'IJ.cn ia wszelkie i dzia Jalnośei 
d.Y\\"ersyjne.i przeciwk{) NRD I 
innym krajom soc.ia.Iistycz
nym. 

na 
wygłoszonego 

uroczystościach dożynkowych w Warszawie 
Z g~ uznania dorob

kiem obchodzą teg-01·oczne do-
żynki 7.ałogi PGR. "Dalszy 
wz.r()ISt plonów zbóż, oleistych 
i roślin pastewnych, i wydatny 
wzr-05t ]>()głowi.a. zwierząt -
trzykrotnie wyższy n.iż w gos-
podarstwach chłopskich 
wzro.st dostaw produktów rol
nych dfa państwa - wciąż 
podnoszą znaczenie Państwo
wych Go..~poda.rstw Rolnych. 
Państwowe Gospodarstwa Rol
ne dos.tarczą w bieżącym ro.ku 
gos.podarczym ponad 1/3 całe
go zbGża. skupywane·g·o prize"l 
państ".vo ij. oik. 720 tys. to,n, w 
tym oik. 100 tys. t-0n na.si•on kwa 
lifikowanycb. Dostawy żywca. ' 
PGR 71Wię.ksa:yly się w rnJni·onym 
roku goopodarezym 1960-1961 o 
13 proc. zaś ml·eka o 9 proc. 
JeszC".te niedawno państwo mu
siało do1>laeać do Państwo
wycb Gospodarstw Rolnych 
miliardy zl«>tych; obecnie na 1 
llipca br. os"ągnęliśmy pierwszy 
p()ka.źny zysk - ponad 1/2 mld. 
-zł. 

Wzmacnia się też gospooar
k.a spółdziełni pmdukcyjnych. 
Zebrały one prz.eciętnie z he.k
ta.ra 19,5 q zbóż, po·większy
l.v poglow;e bydła. o 18, 6 proc., 
a t.rzody o ·15,6 proo., pomno
żyły swój zcsJ}Ołowy ma.jątek. 
Państwo przychodzi z pom-Ot!ą 
spółdzielniom w ich <łażeniach 
do r02woju ze.sPołowej. gospo
darki na zdrowych zasadach. 

Wszystkich nas cieszą teg-0-
roczne pomyślne zbi-Ory i po
stępy naszego rolni-ctwa. .Jed
nakże nie wolno nam ani na 
chwil~ zapominać jak wiele 
jeszcze wypadnie p·O•Pl"<Hlować, 
aby zapewnić samowysiarczal
ność kraju w zakresie produk
c.j.i, pasz treściwych, uwolnić 
si~ od importu zbóż, aby 7a
spolooiić J>O•trzeby surowcowe 
przemysłu i Jl'()!.rzeby żywno
ściowe stale rosnącej ludno
ści Pols~i. 

Naczelnym zadaniem p-07.Al\Sta
Je nadal podn-0szenie plon•)w 
zbóż z hektara. Uczyniliśmy w 
te.I dziedzinie widoczne J>OSł<:
PY w cąlym kra,ju. Podczas gdv 
w latach 1954-56 zbiera))() w 
Pc•lsce J)l"Zecię~ni.e oz;terech zboż 
13,5 kwin1ta.la z hekł.a.ra, to w o
&ta.tnieh trzech Ja.ta-eh średn re 
1>[11,ny zbM: z hektara wyniosły 
już 16,5 kwintala czyli były 
wyżme o 5 kwintali od plonów 
osiąganych u nas przed wojną. 
Powinniśmy uczynić wsrzy

stko, aby utreymać to tempo 
wzNllSiu plonów. 

Obok nawo7..enia gleby za
leży to w pierwszym rzędzie 
od szybkie.i p0prawy gospodar
ki nasiennej, 
Władysław Gomułka. omawia 

główne kierunkii działania, któ
re warunkują d.a.Jszy szybki 
wzrost plonów. Są l-0: poprawa 
gospodarki. nasienne.i i POw
szechne st-Osowa.nie dobreiro 
materiału siewnego, rO'Z.Szerze
nie zasiew~w pszen:icy i jęcz
mienita. ko.szlem żyb i owsa., 
a w związku z tym upows7-ech
nienie w cią11u kilku lat WY
soóko wydajnych o·dmia.n pB?Je
nicy J>Olskie.i. włoskie.i i szwedz 
kiej. praea nad '.IAvięks.ze~em 
plonów żyta, które będzie na
dal zbożem dominującym na 
1rlcbacb słabych. 

Dal1Sze podn.iesienie plonów 
zbóż jest tym piil:niejsze, że 
w ciagu lat <>Sfatrnich wzr<l6-
ły u nas k-OSZtem zbóż zasiewy 
buraków oukirowych, rzepak.n, 
roślin pas.tewnych - glówme 
motylkowych ora:z kukuryd7.y. 

Za.bieiri i wysiłki o wzrost 
wydajności zooż - mówi da.le,j 
Wł~.dl'Slaw Gomulka - wiąią 
się nierOflldJzlelnie z drugim C'ZO
l().wym pr.oiblemem. intensyfilrn
oji rolnfotwa. - z ro'llwojem 
h().d01Wli. 

.Przez 15 Ja.t odbudowaliśmy 
z trudem pogłowie bydła ~nisz
cn-O'Ile pr.ze>z hitlerowskiei:·'> 
okupanta. Dopiero w zeszłym 
roku osiągneliśmy przedwojen
ny poziom. W r&ku bieżącym 
mamy ju:i 45 sztuk bydła na 
100 ha 11żyt1ków roln;yc,h. Dał
S'IJ.Y w:r.ro.st hodowli bydła. jest 
ze wszech miar pożądany. 

Mamy .iuż sporo przykładów 
dobre.i pracy w tym kieru11ku. 
Wfoks7.<J.ŚĆ Państwowych Gos
podarstw Ro·lnych odchowu.ie 
cały JM•awie przychówek, dzię
ki czemu J>O!l'łowie bydła w 
0 GR powiękseyło sie w ciągu 

-••tnie!l'o roiku o około 18 
r-rcc. 

O wiele większe m&żliwości 
pod tym względem ma.ia g()oS
pode.nri,wa ehłopSkjie, zwiesz.. 

cza na Ma.zurach, Warmii i Po
morzu, 

O dalszym wzroście hodowli 
bydla decydować będzie w 
wielldej micrze stałe zwięk
szanie zasobów paszowych, a 
11i-zede wszystkim zagosJ}Oda
rowa.nie W\SIZYStkich użytków 
zielonych: Państwo przywiązuje 
wielką wagę do programu me
lioracyjnego. 
Państwo przeznacza miliar

dowe sumy na uregulowanie 
stosunków wodnych, chłopi zas 
we własnym interesat- muszą 
zadbać o należyte wykor.r.yst,>
nie tych wi·elkich nakła-dow . 
Now-0ezesne urządzenia meli.o
racyjne wymagają trnskliwe.j 
opieki ze s.tr-011.v samych chlo
pów zor!?'anizowanych w s1>ół
k.i wodne. 

D°'bry od1rost tra.w i m1>
tyłk·owych, uda.ne wsiewki i 
poplony, niezłe na ogół planta
c.ie kukurydzy, która - .iak 
widać - przy d-0-brej uµrawiP 
nie b&i się .::hłodnego Jata. .a. 
wreszcie Pomyślni,~ 7,apowiada
.iący się plon oklipowych roś
lin pastewn~·ch i buraka cu
krowego - wszystko t·i> świad
r3y o możliw'lści nagromadzr
nia w r<>ku bieżącym duże.i ilo
ści pasz. 

Nic wolno te.i szansy zmar
nować. 

Zycie l-ażde.i wsi. gromady 
czy powiatu, kz.żdego regionu 
gospo·darc;zego naszego kraju, 
r-Od.zi mn.óst•vo prn.ktyczn~'ch 
zagadnień. Nie s1>-05ób tych 
sp-1·aw ro-związać tu, w stolicy, 
mocą decyzji centralnych. 
Muszą .ie ro'l:wiązywać Z!l'fld·· 

nie z inl;eresami g-OSpodarki na
rodowej , z k.o!llforetnymi wanm 
kami danego terenu i potrze
bami Judno-ś·2 i - mie.iS•'nwe 
organa. władz~', a zwlaszc:;.a 
p()wiat-0<we i gromadzkie rady 
n?.ro.ilowe, · wasze sa.mo·r'Ząd11e 
organi.zacje sJ}Ołec:z.ne i spól
d·zielc"le słowem musicie 
roJZwiązywać je po g-OSpodarsku 
wy sami. 

Dawne sp0<~obv i metod;< pro
dukc.ii \\'Cdl111_: 7.zs.:.dy .każdy 
sobie rzep.kę skrobie". nia na.
dają się do dzisie.jszych e7.a
sów. Po·~neba. w każdej wsi ' 
gr()madzie, Potrzeba nam wszę
dzie z es poło we go, sp {1-

ł e cz n e go wy~iłku, p'()lrzeba 
n.a.m wsz<;dzi~ p 1 a n G w I' go 
dz ial an i a. 
Każda gromada winna mil'ć 

własny plan dz.iaJ?.nia od.;,.owia
dający miejscowym warunliom 
i możliwoś.::i.om. 

Mamy za s°'bą żniwa - czc
k;a. was jCS"J'&ze niema.Jy frufł. 

- ,jesienne ;dewy. omłoty. w~· 
kopki i przygotowanie pas-i; na. 
zime. Od te.;·o. ,jak wyk~nane 
7..0S!<lną wszy;;tkie te pra!'e za
l!:ży przyszły rok gosp1>dar
c-iy, zależą przy.S'Zlo.ro=ne J>lo
nv, d·~,lszy ro>zwój hodi>wli. O 
zbi11rach rolcu 1962 decvdowar. 
będą przede wszystkim to,-:mi
nowe siewy, n,tleżyte 7a-0p:i.trrLe
nie si~ w nasiona kwalifilwwa
n-e. w nM~'OrJ:Y, środki chemic7.
ne, przeprow~eni,e o:"ek zi
mowych Hp. 

Wa.nmki klimatyCWle nie t:vl 
ko utrudniały żniwa, ale przy
sparzają niem:ilo kłopotu t>rzy 
omło.tach. Aby uniknąć stra·•· 
na.Jeży szybko <l<'konać omło
tów zawilg·ooon~go zboża., "'Y
korzystując w tym celu v1szy
sl<ie a.grega·ty omJo<towe. j:i1c 
najwcześniej sprzedać państwu 
priz·P.widrllia1ne w planie ilosei 
zborża. Leży t·i> za.równo w in
teres.ie samych rolników. jak i. 
w interes~e cale.i g.os11-0dariki 

· narodowej. 
Ze 7lbiO'J'Ów tego1°0'C'łlllYCh 

pa.ństwio !>la.nu.ie zakupić w 
droo.ze d~taw obowiązkowych 
;i sku.1>u woln-OirYnkowego 
2.850 t:vs. Wa!. zboża. ezyli ok<>-
ło 18 woo. oi:-ólne.i Hości plo
nów c.zterach zbóż w cał:vm 
rolnfotwie. z tytułu dostaw 
ohowia1zk0owveh 1tosp<>daratwa 
chłopskie 1>0wimny dostarczyć 
około 1,2 mtUona ton i 1>0nad
to ma,ią możliwoŚć sprzedać 
państwu ok. mj.Jiona ton J><ł 
cen.a.eh wolnorynkowych. W 
roku blieżącym za.chod?Ji J>O
trzeba. 'f)<l"'.tyśp.ies:zenfa dosta;w 
obowią?Jlmwyoh nie?.a.Jeżnie o.Cl 
sk·U'PU wol1n.oirynkoweiro. Do: 
sta·wv ooowiazkowe 1>0winuv 
być w 7„asadzie wykonane w 
miesiacu wrześn•iJU. Wymaita.ią 
te1to un,ede wszystkim okoli 
c-z.nośri tra.DSJ>OO"t-owe. W paf
<1,lierniku i nasf-ep;ivch m if>
sia.ca.<!h t.rans1>0rt kole.i<>w:v i 
samochodowy 'l!OSUl1ni<e obcla
żony Z"1Vięk'S7.-0<nymi w roku 
bieżactmł ·-~ . .,...bunika -

cukrowego i 7li.emn!ia.ków. A 
ludn-05ci miast, a także wsi 
tri:eba zahezpi~·ć n<l't"malne 
za,opa.trzenie w µi.eczywo i 
mą,kę. Prizyśµies:zenie doo aw 
obowiązkowych ni·e slw-Oil:zv "O 
spoda.rstwom chłoJ>Skim trud
ności. a uJa.twi J>aństwu za
bezpieczenie innych przewo
zów. Ula.tego kaUly. na kim 
ciąż:v obow:iazek d-0\Sltaw, J>-O
wm1en sie ~iazać z tei:o 
obowiązku ia.k na.iszvhciei -
t.i. w miesią.cu wrześniu. cze
ll'O 1>0wiin11-v przypilnować pre
zydia rad na-rodowych wszyst
kich S'llC7-ebli. szczególnie !1'1'0-
m~kfo rady narodowe. a 
talcie organ3z.acje partyjne 
d-iiałlll.iącc na wsi. Dostawy 
obowiazkowe niie n1owin.ny ha
mować wolnoo"Ynkowego sku
uu zboża. 

Dobry urodza,j stwarza te·~ 
dla wsi &ze1-s-.ie niż kiPdykol
'"'ick możliwości r3gul-0•wania. 
zalP;rłych oodatków i 01>łat 
ora:z i>ełne.i wPlaty poda,tków 
bieżących. 

R-0-k bieżaev jest pomyślny 
nie tylko dJa rolnictwa. 

W c•ial!"ll 7 miesięcy biażą.ce
iro roku pia.n J>r-0dukc.ii Pl"Zfl
mysłowP.i -.wstał znacznie 
przekrowony. a wy\w6rc-.r,ość 
nasze!l'o m"Zemyslu była. . wyż
sza o 11,4 1>roc. od poziomu 
pr-Odukc·ii. w tvm <:amym okre
si ~ roku ubiegłego, zaś roz-
miarv robót bud-0wlanyeh 
przekracza.i a. ~om roku 
ubtied·ego o przes-..:ło 14 pro.c. 

Tak więc ca.la. gospnda.rka 
n.a:ro<łowa Polski sizy bko p.o
suwa sie na1>rzód Pomyślne 
wynoki w podstawowych ga
l~iach P."OSP.odarld. w Nllnic
twie, w v·rzemyśle. w budow
nictwie - tworzą trwała. J)Od
sta.we da,łsze1ro barm-0nri.inego 
roiiwo.iu kraju. 

Caly n.a.'lZ n.a.ród pochlonlie
ty jest twórw.ą. poko.i<1-wą pra
cą. 

Pra.f.l'lle oświadczyć tu. wo
bec was. przedstavvlicieli wsi 
polskie.i. i wob:ic cale1ro spo
lec,,;eństwa. że zdec:vdowa.ni ,ie 
ste§mv uezynić wszystko. eo 
ko-nti.eczne. ah:v te.; wkojowej 
1>racJ· i życia n.M°'D'du nolskiego 
ni!-.t niie mód zakłócić. 

Pokó.i miedzy na.rodami i 
b~:zpiemeń.stwo naszef(<> kraju. 
oto cel na.c7,elny. olo myśl 
1>1'7,ewo~lni.a. wszvstki.ch poc,.-?;y
ns.ń.. iaki·c k.ra..i naS'I: Jl'Ddejrnu
.ic ws1>ólniie "l bratnimi pań
i>twa.mii socjalist:vcz1wmi na 
aren1ie mię-dz:vnarodo-wc.i. 

W ost.a.tnich miP.sją.cach RY
tua.c.ia mjedz:vna.rooowa ))Oważ 
nfo sie za-Ostrzyła. Od dawna 
ost rz•:i1tałiśmy. 7.e po-li1tyka 
NRF i polit.vka Zachodu w 
sprawie niemieclciei .iest i sta
.ie sic coraz ba.rd'ł:i.e.i niebez
pieczna dla 1>0ko.iu. Od daw
na wysuwaliśmy prop-0zycjr, 
zm~>erza.iąoe do usunięcia tych 
niebezpiccze1istw, do 1°'0'1:Wią-
7a.nia 1>ro-błemu ni•e1nieckiPg{l. 
lł11,.ad Polski J>rononowa.l utwo
rzeniie strefy bezatomowe.i w 
środ'k-0-we; Et11·0'1l'ie. Rzecz .i~s
n a. • że ird :v by ta pr-00poo:y c,ja 
została J>rzy.ieia - ina.cze.i i 
o ile lepie.i wyg·J11idałab:v sv
tuacja. w Eu.ropie i na. świ-e
cic, a.le NRF i m-0ca.rstwa 
zaehodnie 1>r&1>0ZYC.ie te od
rzuciły be-i: dyskusji. 

z ,wia-zek Radziecki. NRD, 
Polska i. inne »aństwa soc.ia
listyczne wysią1>ilv z 1M~poz.v
c.ia za wa.rei a kaktatu 1>0k-0-jo
we1to z Nii>mcami. który ure
gul·()wa~by ostatcc:znie wszyst
kfo sPOrv w spirawie niem1i.ec
kie.i i sama spra.we niemiecką. 
zg-0dnie z interesamd poko,ju. 
Od tn1ech lat NRF i. moea.r
sł·wa zachodn1ie O<drzu.cają tę 
idee. Imperialistyczne, agre
sywne koła rządzące państw 
za.chod1rnich. a szcze1tó1nie mili
ta.ryści i -Odwetowcy zach-0{1-
nioniiemieccy. C<ZYDlia. wszyst
ko. co ru-0gą.. aby nie dopuścić 
dn 7;11.wa.roia trakta.tu. Obecny 
sta.n r-i:ecay uła.twtia im bowiem 
utrz:vm.vwa.nie i :podsycanie 
napi~1a miedtzyin.a.rodowego, 
Jn'Owa.dzeinie "'YŚCigu zbroJeń, 
pr1yg-0-t1>wyw.anie nowe.i woj
ny. Na proP·Cl'l:Yc.ie Związku 
lła1dizi,eck.ie20. Pol.~k1[ i im1ych 
kra.jów soe:fa.listycznych w 
sprawie zawarci-a tra.k.taitu po
ko.i<0wes:-o z Niemieami. na me 
m01rand1Um i-ządu radzieekit>(;'o 
WTec7.one w Wiedll~iu pT?Jed 
ti-m~ma miesiaeamii nreii!:vden
t(}Wi Stanów Zjednoorzon.,yeb 
Kennedv'em:u 'l)lr'lez tow. 
OhruszC"rowa, mot'.arstwa 7.a
<'hodniie oclpo~iedziatv agre
~ 1· wn<i. wsta.wą, -.zwieksizeniem 
.,...bro..ień. 1>0Sun.iflcia.mi m-o.Mli
,,,ą,cy:invmli. \\W1M'illlrtl(yb' ~ hisl.e-. 
rie. ~IWllQlmna. 

Nie zastraszą nas. Traktat 
l)O'ko.iowy z Niemcami z-o.sta
nie -.zawarty jeszcze w tym 
rnku Jeśli państwa 7.achodnie 
nie ~mienia swego stanowiska 
w snraiwie współne1to zawarcia 
traktatu z obydwoma pań
stwami ni•amieckimi. pa1i.slwa 
soc,ialistyczne zawra traktat 
pokojowy z t:vm oańs~wem 
niemiccJ.-hn. które te1ro prag
nie. t.i. z NRD. 

Uczynimy to dłatei:-o, aby 
zamknać osta.teczn1ie karte wo.i 
ny z Niemcami MUerowskimi, 
a.by zapanował wrząd3k praw 
ny na za,istniałycil DO wo.inie 
gra.nicach m.iędzypańs•twowych 
w Europie. aty stworzyć v-raw 
ną podstawe dla pelnej 1511w-e-
1·enności NitD i w -01>arciu o 
to rozwją.zać problem zachod
nie;ro Eerli;na. któr.v chcemy 
przekształcić w wolne. 7.dl'mi
lita.rY?.owana mia.sto. Traktat 
poko.iowv .iest konieczn~·. abY 
znormali7ować sytuac.ie w s.-r 
cu Euroi>v. abv 1>rzekrcślić na 
dzieje . rza.tllll hońslciego i za
chodnfoniemieckich mi!Han
st.ów na. zduszenie i wchłOillię
cie NRD. aby i:><>.st.a.wić tamę 
r3Wi7,ifJ.nistycznei i odwetowe.i 
dziafalności NRF. abv w ten 
"'"().SÓb OCZ.VSCIC d·roge <ło 
utrwalenia wko.iu w Europie 
i. świecie. 

Z zawarci.em traktatu n.oko
jowel!'o z Niemcami dłużej 
zwlekać nie wolno. jeśli .!.'Hl 

ni·:i chce narażać ooko.iu świa
towe.1m na oirr<>mne niebez1>1P
czeństwo. Stanowią .ie siły mi
Hta,·.vzmu i agres.ii w zachc<!l
nich NiemC"rech. si'ły wskrze
szo.n.e do życia, WSPi•3'rane i 
uzbra..ia.ne D·rzez moca.rstiva. za. 
chodnie. Choć hii.storia sie nie 
1>«>,vta,rza. ale uowtarza sle 1)(1-

Htyka. .ia.ka UP·ra.wiają te m'()
carst.wa w s~nnku do Nie
mJi.ec. Po pierws-ie.i w-0.1m-e 
świ.a.towa.i umożli1wił:v one Hi
tlerowi odbud-0we niemieclde
fl'·o miHtaryzmu i rozJ>Ctanie 
dru.111ie.i wo.in:v świat.owej. 

Obecnie. przy lch 1>0.mocy 
u. Adenauer i jeJ<o hitJ.arow
sc:v i:-eneraJowie odbudowali 
znowu i umacn.ia.ia miHtaryzm 
ntiem.ied<.i. Hitler W1Jr«>Wa<l-.zil 
l>"'ws-iechn:v obo"iazek słu7.b.v 
wojskowe.i w 16 Ja.t po klęsce 
Ni·~iec w PierWlSIT,ej wojnie 
śwLa.i-0-wei. Adenauer zrobił io 
szybcic.i. bo 1>0 11 Ja.t.a.ch łJoił 
ka,pitulnc.H. hiHerc-wskie.i R7.l'
sri:.v. W latach 1933-1939 Hi
tle1· w~'da.lkowa.1 na tM·zvs"D'W
wani-a wc-.ienne około 90 mi
liardów marek, zaś A·•fon.au„„ 
w okr:isie lat 1955-1961 po
świl" c.ił na te same cele 120 mi 
IiaN'Jów marek. Niemcy hHle
r0>wskie p!W] koniec wo.in:v za
czeły 1>ro.du1t„.wać p0cislti ra
kiet-Owe .,V-1" i .. V-2". Niem
cy adenauerowskie J)I'Oduk11.ią 
b.r·().ń rakietowa.. a obecnie 
nnvsl.a.nri1lv na.wet do or-0duk
c.ii rakiet kosmicznych. 
Wprawd7iic d-0w-0d7A1-CY Bnn
deswchra hitłc.rn•wscv ~enera
lo·wic ni'e p>0sjada;ia JCST..cze 
d~isia.i broni atomowe.i do 
swe.i dvspm:i:c.ii. ale kto może 
za,reczyć. że .i<utro .1e.1 nie 
o·trz:ymaj.a,? 'Vsz.a,k mocarst\\ a 
zach-O<lnic od dawna już s'llko
Ją spec.ialne -Oddziały Bundes. 
wchry w 1>0Slunwaniu się 
bron ia. aitom,ową. 

Pa11stwa so-0iallstyrzn~ są 
mecydowane nie 'do1mścić do 
tei:-o. a b:v 1>0liitYka. mocarstw 
zach-0dni.ch. kitóra JJ.rzed 2Z la
fy umo:!ili\\iła Hitler-Owi. r<V7.
petanie wo.iny. zepcbneła zno
wu Eurooo i śwja,t w n-ową. 
st okiroć ba1r>drzie.i ruiszcz:v ci P 1-
ską. kafastrofę. Nie m-0.żem~' 
zmusić pańsiw za.clmdnich do 
7.ii.wa.rc:ia razem z nami wsipól
n~im 1>rakifa.tu l><liko.iowego z 
obydwoma »aństwarni nien»cc 
kiimi. Ale nfo i nikt nie .i.-st 
w sfa.nje za.trzymać państw .~o
da.Jist.vcznych 1>r2ed zawar
ciem trakta1iu l><J>ko.ioweiro z 
N1iemieeka Republika Demo
k1·a1iyczna.. DJa.b~go. w imię 
r1a W;:,vwotmdejStzycb ;nteresów 
n<>k-0;łu. traJcif.a.t takli. zawrze
my. Zai.st.o~e.ie w<)weza.s rów
nież 1>1~s!a.wa 'P'l'll-WJ1a dfa r02: 
wiązani.a orol>len:w. Beirl.ina za 
choo1nic11"0. 

Ten właśnie punkt - Ber
lin zachodn.i - sia.no·wi na.i
ezulsze m1ip,jsee m~łiita;ryst6w 
zad1odnfonJemieckich i il'h 
atlantyokfoh sc.iuSLnik6w. Jp-
1ro znaczenie określa funkrja, 
.i:l.k'a s1>Pln i.a. w całoik.<nt.a~cie 
mili;! arvsfy('711!o.„odweiowe.1 1>0-
litvkl 1-zadu Niemie~kie.i R·~
pul!-liiki Federa.lne.i i. uolit.vlci 
moca,l"Sltw 7..ach-0-dnich. wymie
'r'll0!1e.i l)rneciM>'k') kira;iom l'IO-

Ni«imiecka ReJJ1JbHka Fede
ralna - czołowa siła J)()litykf 
a :rrc.s.ii i zimne.i we.i.ny w Eu
ropie - wykorzystuje Berlill 
7.aclrndni nie tylko do własnej 
akcji, Dblim;(]fl1ej na rcn.sa.~ 
nie. wchłonięcie NiPmieckiieJ 
lt:ipubliki Demokratycznej, 
lec-z; t.aktf'! do inspirowania i 
or11"ainizowan1ia. na.pięcia mi('dzy 
Wschodem a Zachodem w dro
d'IJ.<' na,ci.sku. a nawet 57..a.n•ta.żu 
w-0hec swych so.iuszników 
atla.nl:veki<'h. o·bliczone!l'o na 
ni!'dcmuszc:zenie do zawa'l"oia. 
traktatu noko.iowe!l'o i roz-.'\>ią
nnia nrO'blemu B·:irlina zafhod 
ni·ego. z1r-Odnie z int!lresa.mf 
D(}ko.i·n i bCZJ>ieczeństwa. 

Zach<tdnioniemiecey milif.a.. 
ryści szanta.żu .ia niedwuznacz
nie swYCh so.iusznłków ~vYst"-
1>ienii~m z Dllktu a.t1a.ntyekie-
1to. .ieśli nie zechcą oni popie
rać ich polityki i icb celów. 
Tymczasem właśruie ulegainie 
naciskom Adenauera i jego 
szanfażom nooważa pr·2Stiż Sta 
nów Z.iednoczon.vch w p•l)ko.io
w·ej op.inii świata. a podjecie 
Drzez nie niez1bedn:vch decy
z.ii na rzecz pokojowe1ro roz
wia.za.nii.a problemu niemiec
kie1to m<>!l'!oby ich prastiż tvl 
ko oodn.ieść. 
Rcvzwią.zanie p.roblemu Ber

lina za.chodnie!l'-0 .iest wiec 
rzeczą uilna ; konłecri:ną. Dal
sze ut.ri:ymywa,nie tam obec
ne.i svtuącii zwiększyłoby tyl
ko st.a.Ji? niebe-zpieczeństwo 
srHm·-c·d-0•wani.a urzez Niemcy 
zach&dnie Jnb przez agresyw
ne '·et.• p.aktu a.tla.ntvC1J:;ie~o, 
k n fliktu zbroinego. któr.v w 
ivm ne\•1rral1tieznym Jllllnkcie 
módh:v Dcciągna.ć za s<J·bą nie 
o!>licz.nlne nast„pstwa. dla ))(>

ko.in świa.t-0-wego. 

.Tak choemy i 1>ro1>0nu,j.emy 
pańs• woro -zachodnim ro-L;wią
zać •'roblem Berlina zachod
niego? Chcem.v go uczynjć 
7..deinilit.ał·.vzowa.n.vm, wolnym 
mi::istem. usLaJlć dla niego 
\\Spólnie z wszystk.1mi zainite-
1·eso•wa.n:vmi 1>a1istwamJ za
chodnjnń status, któr:v określi 
,ieao pra...va i JJOrzą.dek. Jadci 
W1S.tani1a ta.iµ WMO.w.adlz-Ony. 

Jak<> wolne mialSlto. Berlin 
zaeho<Clni llOWtnien być orga.
njanem samorządnym, demo
kra.tycznym i suwereruiym. Po 
winien p.osiadać J>ł"awo utrzy
m.vwania stosunków dVll>loma
tyczn:vch i ha.r..dl.owych re 
wszystkimi kra.ia.mi. Jego 
ust.ró.i sp0leczuv p(}winien od
p-Owiadać W<>ti zamieszkałej 
tam ludności. Status Berlina 
zacho•dnie;<o. .iako wolnego 
miasta. byJby zairwa.rant-OiwanY 
w ll'Ll:'-Odniellliu z J>ańs·twa.ntl 
ZJ cl1-0<1nimi. 

Nikt nie ma 7a.miaru blO'ko
wać d-OG>tępu do Berlina za
ch-0dnie1ro ani Niem:•eckie.i Re 
nubHce Fooera.lne.i. ani żadne
mu innemu państwu. Zga!Wa
m.v si e na.wet na J>OZOiSl.ł,wie
nie tam określonej iJoś1;i 
w-&.isk mocarsł>w zacłtod!)ich, 
.ieśh tego za,p.rairną. Wszystkie 
dt'll){i i szla1'i komunikacyjne 
do Berlina uchodniei:-o pro
wadza ~"'Z Niemiecka Repu
bldke Dem0>kra.iyczną, dil11>t·:igo 
leż oo za.wa.rciu traktatu oo
k0ojowe1to wszelka kom.unika
c.ia z tym miastem musi pod
legać .ie.i kontroli. 

'11raktitt no•k<>.i-OIWY z NRD 
7Jn•iesie bowiem na jej teryito
rium f!a prawa. .kitóre J>'l"ZYZll& 
ne były 1>aństwom zachodnim 
w rłmlltaeie kapitulacji N!ie
miee hitJ.p,rowskicb. a wiec i 
11rawo utnvmywania k<l'llluni
ka.c.ii z Berliinem 7achodnim; 
na zasadaclt olmpacyjnycb, 
ustalonych ze Zwiąrzłtieni R.a
d:ziee>kiltn 'PO ka•1>:i~W.acdi Nlie-
miee. 

Stany Zfodnoezone. Wielka 
Br.vl>lł1nfa i Frane.ia ~'lia
da.ia. że ni.e zrzekną sie SWf<"h 
praw oku1>acyj1J1.veh w sitooun
ku do NRD. że me oodporząd
ku.ia s\ie .ie.i łrontroli na szla
kach komuniikaJCyjnyeh z Ber
linem zachodnim. że ut-Oll'Ująi 
-bie do ni.e1to drol!'e siłą. 

O co im cl1octzi? Br.a.ni Ber
lina za.<:bod.niie1ro nikt J>I'Zled 
nimi nie zamvka. O lconh~lę 
7.f> stronv NR.J>? Pirzecież ka.ż
de .~uweren,ne nańslwo spra
wuje kontrole nad swoim tł'!
rytorium. Mooarstiw.a zaiebod-

· .w•~,~Bali:n. zachod- (Dalszy ciąg na str. 5) 
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ludzie CZEKA NA PRZYDZIAŁ Jak 
• • 
zy1ą 

"' o tych m'.eszkań nie tra
IJ fia sil: przez jas.ne, wid-

ne kla·tki .schc<lowe w 
kolorowy~1 blokach. Tu trm
ba sle Diąć PO stromych. trze-
5Zczących s::hodac..1-1 i bacz.nie 
uważać. by n.le uderzyć e.:ow<i 
o n.uła.p. lub nadr.>~oż,e .ch:zw!. 
Albo też GtlmdZ:ć w dól. ~dz:c 
winuje w:ecz;w m:"O:k i s\;(,\:.l 
bi.ie w nozidrza zap.ach stęchł z 
ny, a ezesto piwniczny za
duch„. 

W tvc.'1 mi(>..szkaniach n:e ma 
lazienek, uti:·kacji, gazu. a n:e 
rza<lll-0 VJ'OdY i zlewu. Wode 
nosi sie tu :zie studni - jeśli 
jest. A ieśli iei n'e ma, to 3 
odleg:e_go o k:llrn.set metrów 
uJiczne;:ro zdro·iu. Pomy je w•·
lewa sie wp.r.cst ni pc·dwó
rze, cz.a.s-em pcd okna s.ą.5:aaa. 
aJbo na uli-cę <lo ście!rn . 

To nh~ {an·lr.;z.ia Jl>:tlsuwa te 
sł<1,wa. ln ta-kie mies·z:tan.ia 

jeszcze sa. Na Wim.ewie i na 
Chojnach. n.a Balutach i na 
Pole.siu. a taicie w Sr<YJmieś
c.iu. U starych koja~zą 1>ię z 
oar..:-~s-'.mt bezrolxi<:ia. z .,Wa
.os2·rzuokami·' w t'in'ich iadlo
dajniRch • grcsc.<l"w·a zap·ome
!!a. D!a mlndych sa trag:cz
nvm świ.adec:tw.zm i w:·elkiln 
ooka·rżeniem ustroi u. który 
k·':'!::ly.ś WPraw<hie był. ale któ 
ry bez,,,.;;,wrctnie o.::: sz.edl. 

Ile tvch m:-eszkań jeszcre 
iem'? Duro. za cużo. Zairzyj
my do n:·ch . Bod.ai do dwócil . 
~ośród ty.;iGCY. 

* * * 
M iekz.al."s.k'ego 14. W du-

żei kamien'.cv w bylei 
oralni 1xd s<:IK-0.ami. na 

10 m2 miffi''rn !"<l'dzin.a ż:;·\:
kich. On i'2\S't mal<>rz.'lm iv 
LPBU. 0na - oraco-wnica fi
zyczna w Spóldziel.n1 Leka
rzy-Special'stów. Dwoie dz.ie-

To umlcszknni.e" jest bartlzo długie i b~?.l'dzo W?,SJ,ie. Okna, 
umieszczone na t>03ioln1e pudło gi. 

----------·--··---· -

Smutno na ekrannch 

N 
asz Czytelnik Andrzej z. pisze: „Jakie są priyc:ey
ny, że ostatnio w kinach łódzkich IJ-Ojawia się tak 
mało doorych komeClii i filmów rozrywkowych? Ro

zumiem, ie trwa w tej chwili Festiwal Filmów Polskich, 
ale prawie wszystkie z tych filmów mieliśmy okazję obej
rzeć już wiele razy, a poza tym największa ich ilość oo
lyczy tematyki wo,jennej i okupacyjnej, któ~e.i przeciętny 
śmiertelnik ma. już dosyć. Przydałoby się więc równocze
śnie ooś innego do wyboTu". 

Bezs1>rzecznic w swo·im liście nasz Cz;rtelnik porusza. 
ba.rdro isto,tny problem. Tu I ówdzie' oi:lzywały się Już 
w prasie gfosy, :i.e organizowanie Fesct.iwalu - „gi~Ja.tlta" 
zamia.si zwyklego dorocznego przegl~du, mija się z ce
lem. 1W tej chwili jedna.k nie zamierzamy o tym dysku
tować. Chcemy tylke zwrócić uwagę na. nasuwające się 
podejrzenie, że 01·ganizatorzy Festiwalu prngnęli pozba-

1

.. wić filmy polskie silniejszej konkurencji . w postaci za
granic:inych komedii i filmów rozrywkowych. Tak na 
przykład w przeddzień Festiwalu zdjęto z ekranu byna.j
mniej jeszc·te ole „zgrany", a bardzo popularny western 
„Vcra Cruz". 1'\.Vst.rzymano również premiery innych fil
mów obcej produkcji. W efckci~ nie mamy właściwie w 
czym wybier-ać, ,jeśli chGClzi o lżejszy gatunek kinema
tografii. Jedno tylko kino 'festiwalowe, raczej peryferyj-
ne - „Halka" prezentuje przegląd komedii polskich, któ
re notabene większości widzów da.ne było obejn;eć już l 
wcześniej. 

Zasięgaliśmy w Centra.li Wynajmu Filmów informacji, 
jak długo potrwa ta „ogórkoi,va" sytuacja. Otóż o!rn.:i.uje 
się, że d<J końca w1·ześnia przewidziano J)l"emierę jednego 
tylko filmu komediowego „Szlachectwo' zob1Jwiązuje" (pro
dukcji an1riclskiei), który obecnie wyświetlany jest w ki
nie ,.\Visła.". Kino „\V sła", jak -wfa.domo, ma naj-
n1niejszą ze wszystkich kin , zeroekranowych" ilość l 
miejsl'. Wyobrażamy sobie tfok, który będzie tam pa.no
wal w najbliższym czasie. Ponadto przewidziano wzno· 
wicnie clwóch p<n:ycji z interesującego nas z.a.kresu: „na- ~ 
bette idzie na w<1,inę" oraz „Biedni boga.cze". Oba filmy 
przewijają się przez l!kra.ny już od dawna i nie mngą 
slanowić rewelacji. 

Bądźmy szczerzy - takie wyrui;:owan!e „konkurencji" ~ 
nie miało zbytniego sensu, może mieć aalomlast przykre ł 
konsekwencje w naf,uralnej postaci „przejedzenia się" wi· ł 
dzów filmami polskimi. Wiadome z doświadczeni.a, że te-
go rodzaju przesyt może łatwo przejść w stan chroniczny. ~ 

Było niezbyt rozsądne również : w st-0su_nku do owych f 
sześciu najnowszych pozycji polskich, ktore w <1kresie i 
Festiwalu wchodzą na. ekrany. Wiadomo b11\viem i są na ł 
to dowod3• w pootaci liczb, że przeciętnie wszystkie fil- ~ 
my polskie mają znacznie większą frekwencję niż zagra- : 
nlozne, że widzowie da.rzą je dużym zainteresowaniem ole 

ł t:yle nawet z ra.cji patrfoty7.mu, ile po prostu dlatcrro, że 
są ciekawe i warie obe,in:enia. 

Repertuar filnrnwy dii,nego miesia,iJa zwykle bywa ie- ł 
lazm\, niewzruszalną pozycją, ustaloną „odgórnie" •. _Na- • 
szym jednak zdaniem należałoby tym razem odst(l_prn od l 
tej tradycji i to odstiu>ić jak najszybciej. SięgnlJ,ć bo?aj 
do zapasu paździemlkowcil'O, gdzk 1>rzewitl~iano chocb:v 
takie filmy, jak komelllę r::dzleeka, „Ostrożnie. babciu". 
rewiowy „J.\'Ius!c hall" produkcji angielskiej i te.i samej 
p1·cdukcji „Ligę ge.ntlemaniiw" - obraz scnsacv.iny „Da 
miarę" słynnego ,.Rififi''. Tak do.bre filmy z pewnością ! 
nie wyczerpią limitu widzów w ciqgu .iedn<?go mi~s;ąr~1, .',' . 
a p()i;n, tym skoro dystrybutorzy zdecydowali slę wotrzy-
mać fihny lekkie we wrześniu, to GUą rzec-zy ze-stało im 
wi<>cej na nastęl)ne mies;a,ce. 

Wa.rto zn~e'1l wprowat'-ić !t'!'r~kty ,l:-..k najszvbciei, pó- ł 
ki widz.".lwie nie zanudzili sie jeszcz2 kf.'nrnldn'e z ~rn';u 
urozmaicenia, nic zoh<>lętnkł', lecz protestują, co :r~.le:'.y : 
poczytać za :rurowy odruch. • 

J. B. 

ci. w wieku 2 i 4 lat. Oboje, 
z.e wz.gle<iu na warunki mie
.5.zkaniowe. pod op:eką leka
rzy. Pralnia - bo u·ud110 to 
nazwać mieszkan:em - ma 
wvrn:a„·v asvmEt~vcz:ie. Sufit 
w oołowie <l!ugości ie.st za
lwma.n v i łaczv sie z po:il o
!!a. To wymóg konslruJ;:cy.inv. 
Na z,ewnątrz bowiem b'..:~mą 
PD nim scho•dv. Na nietrv. do 
..pr.c1vvdzi\vvch" tnie:Szkań ... 
Życcy mieszka ia tu od 6 

lat. Od czterech s:araia sie <:> 
mie.szkan'.e. Byi cz.a<>. że już 
stracili nadzieje. DZ:ś ia na 
nowo odzyskali. 

Ogr.::dowa 40. T.vm razem 
ootlda.sze z załamanym da
ch.zm. Dluga. wa.ska ki.vh. 
raz.em 11 m~. Sciana z jed
n-ei st~·o:1v wysoka 2.20 m. z 
tirugiei 1.30 m. W tei n•:i:szej 
dwa okna. z nara00Lam1 na 
l'.Jl"Yl!odzc. Przew.ażn.ie zamk..•i<: 
te. bo nrzecież ch.wiia nieuwa 
lti i dziecko.„ strach pomy
śleć! To „mieszkan!€" ma s:r..e 
rolmści 175 centymc-trów. Zi
ma iest w nim n:ekielnie zim
no. latem trudne> wytrzymać 
od unaló1.\-

Miesziraia tu od 12 lat mal
żon.k-o·\v1e Grabisze1wsc_y . n= 
nieda,,vna z <hvojgiem mały :i1 
<lz'.ecl On - oracuie iak<:• kie 
rowca w LPBJllI n!." l. ona je;.: 
;irządką \V ZPB 1m. Maxc:1!t-w 
sk:e.E!o. 

- .Ta mam taka komórke. 
jak oni „mie.o;zkanie" - mó
wita sas:i.ad.ka. orowadzac nas 
na aóre. - Czv m·:>żna jesz
cze eorwi miesz:kać? - dz'.
Wil sie urzędnik z kwaterun
ku. którv o.3<tatnlo nrzvby! w 
na kontrole. 

Grnb·s-ocw.skim i Życkim i 5 
tys·acom innych rodzin. które 
m 'eszlrn i11 w i;.1.dobwrch wa
ru:-ikach . ie.;;t w tei chwili o'.Jr> 
ięt. ne. cz.v do:o.:.:ma m ,E"·c:>aPi1 
większe czv mniejsze Pewn;c, 
że im wiek.sze. tvm lep,.<:7.e. 
Ale .ieśli duż.e rniełibv d-<>slać 
kie<Jyś tam. być m<>żc dll·pie
ro za. ki.łka la.t. to wola mni·e.i 
l'l!:e. byle s.?.Ybko. 

Dla nich prop;ram - maksi
mum na naib!iższv okr-es. tr.> 
wviśr z ooddaszv. .sut-eren i 
komórek. Do nowych. wid
nYch mieszkań. z la?.'!..,nka 
ubikacia. p;aze.m. centralnym 
ocrzev.r<JniEm zlma i .Gt<>rac~ 
wo-da. że bedzie troche cta.s
no? Trnc'.Jno. zaw.s?.e bedzio? 
leoiei niż iest teraz. A poza 
tvm. ta ciasnota nie be<izie 
wieczna. 

* * * 5 do 7 metrów kwa<lrat<>-
wvch nowierzcbni mie
<S7kalnei no osobe - ty-

le ~zi-e s1e obe<::-n;e. z.godnie 
z ostat.nimi zar?.adz'2nicimi 
nrzv,dzł-elalo - fo i,<Jtot.n:e n'e 
~e.<;t dużo. Z<!ód*iny się nawef· 
z malk>O<tJtentami. że icst +p 
sw-eeo rodzaiu lP·ok wPl.tX:z. w 
sk,si.mku do n-'>rm. <fotacl <llbo
wiązuioicvcll. Ale iedn<'::;r..eśnie 
zastan&wmv się: w Lodzi m'e 
szk<>. ie.szcz.;'!. iak iuż ws1J0;11-
pie!hśmv. około 5 tvsieey ro
dz.in w warunkach. ktć-~e rrioż 
na ła,irodnie określić ia•ko nie
normalne. 
Gdvbvśmv chciel: utrzvmać 

<lo.tvchczarowe n<'-mv nie ma 
mowv o tV'!II. abY wsw:-.1:kie 
te rocJ7inv otrzvm.a-lv w bie
żaoei 5-1a·tce nowe mi~,7.k<t
ni<l. ()'(,.o~;< -z nkh m„.siahbv 
l!lfo irnierordć na str:v<'hach i w 
&Utłll'~Ill'('1' i~.CIZP Dl'."Zf'7, na
steJMJ<>. r.-fatke. a kt.o wie. c-i:v 
ni" dluxei. 
· I n'c i~1 nie zmieni fakt. ż·e 
hu.duiemv nr>we m'·?szk~ni3 w 
tempie dotcid ni-e s:'Yl't~·kanym. 
n'-e maia-cvm nr 0 c1»:l-en.•u w 
historii n:-~c:.7ef1~ k,..aiu i mia
sta . Problem r'J'".viem oo"«n 
n~ tvm. ;!.<> ie~li pr·~no.c,t m'<
~·Z'.k::iń ry.orr5W!'l'l·mv do no:::tf'''~l 
arvtl'l'P.t\'c?nego. t" pr>!t'7eby 
mieszkaniowe ~_y_rn:h1 sie w 

oo.stepie ireornetrvcznvm. Mie
szkańcy strvchów 1 suteren -
to rzeezvwisc1e sp,rawa na i
pilmeisza. Ale nr-zecież co
dz".ermie k·::>iarza s1e w Lod::i 
młode malże1ll:.twa. cia.zle wR
la s1e w Etruzv stare rudery. 
'l'nn Ju<Jzi.nm rówme:t tl'7J2·b:l 
dali mieszka,nia. V\\uawdzie w 
następ-ni;oj Ito·!e.iności -- 1>o l<1· 
ka.t!>ra.ch lmmórek i piwni<J -
ale trzeba' 

Przeszło 80 tysiecv izb wy
bu-duiemv w Lodi:.i w Jatach 
lSSl-1965. TQ i.m.pU>nc.hwa 
ilcśó. to vvięce.i. niż v.ryhudo
waliśmv ich w <>itóle w minio 
1wm Dietna.st(}l~ciu. Ale to rh~ 
gie bedzie .i=eze za mało, 
aby wyróv1mać ra:i:ące <hsp1·0-
JJ-Orc.ie, Przv tym by/oby 00 
najn1n1ej nies.r.os.o v..~ne, aby o 
w ustroiu. którc_go celem iest 
zbudowanie sooteczeństwa s<>
cjal;stv-czn 2go. iednvm da;vac 
wierni. niż 1m w tei chwi.11 
notrzeba. drug;m dJu_go n:e 
dawąć nic. 

KiedY podieto nieD-Opu.J.arna. 
ale konieczaa decvzie o 1x:wj 
ści:owvri z.m11_;ejs:renin nocni. 
mieszkaniowych za-łożono z 
Etóry. że k<J.n..sekwenr.ia te:t"o 
krck;;s hedzie wypr-0·•.vad'b:mie 
w bież. vi-ęciC'Jatc-e l)6ta.tnle.i ro
d"l:inv !ódzkfr.i z sn'.eren:v. C"'.Y 
1'.l'O :Jdasz>i. Nic ulel:l'a wa.t1>li
wcści, źe Jest to termin Ja.k 
na.ib.a.rd'Zl'?.i r:-<".ln:v. Wiecej 
naw~t. r.iOOc~muje ~ie ws'Zelkie 
wysiłki. abv Il'" .ics~c·te bar
d·f.iie.t skrócić. Dyskutowano 
na 1.€.n t>'.!mat r.i,.'Xlawno na '13 
radz~e w KL PZPR. z udzia
lem \ITicepromiera Jul.i.ana To
karskieizo. Mvi3Ja o tYm nie
ustannie w:a-ctze na.scel".O mia
st3 . ·n-::r1bH!.z.tda-.:- załoct~ bud.mv
Ja,'1-e d") Z'VITieks1~cinV1C"h \~':s! ł
ków. d," +.~rmin{)l\'ll<'IZo i bez.-
11sterk'=>w<>20 oddu.wania no
wv<'h b~oków. 

Niec;, wiec ci. kt.órvm ni-e 
DO<lo-baia sie zmnieiszr.me nor 
my mie.s:?kan:<Jf"Ne sooirza na 
F.'?ra\Vę ~1 sze;s~vm aspek.-.· ...... 
N'ec+1 - kn'"tykuiac - n:e za
DOmina ia. że de.cyzfa ta iest 
t:lue.zna i g!0bok"' or7°.,,„v:~la
na. oowier1 5 tysiccv łoo7.kich 
r>{l>rl~in <Je7>t"kufo ll'ilnir '>r'ZY
działów m1·w:vch •ui•''""'l<ań. 

J. BINDER 

Pa tronie svimał6w z ~cgmnsu 
wwwwtwa. ww 

Co nadaje 
galaktyka 
,„lab~dź -1'_•&? 
W otchlania:::h w_szechświata, 

poza granicami nasze3 ga
llllktyki. znajdL1ją się ra

dioźródła - ciemne obsz.ary, pro 
mleniującc na podobie11stwo zwy 
ldych, rzeczyv.rist)'·ch g\vjazd. 
Najsilniejsze z nich znajduJą si.ę 
w konstelacji Łabędzia. Są one 
otlłegle od Ziemi o przeszło pól 
miliarda lat świetlnych. 

Obserwatorium astronomiczne 
w Pullrnwie przeprnwadzilo astat 
nio badania tych źródeł oraz sy
gna?ó'91, jakie wysyła radioga ... 
lal{tyka Ctj. galal<tyka niewi· 
dzialna nawet przy użyciu naj
lepszych teleskopów i kamer) 
„Labędż-A". Sl,lada się ona z 
dwu sąsiadujących ze sob~1 ob
szarów, emituj ,\cych fale radio
we. 

Uczent pulkowscy określili ko· 
ordynaty tych obsza~•:iw oraz 
przybliżona moc sygnałów radio· 
wych, nadchodZ1'CYCh l<u ·Ziemi 
z kierunku „Łahęd7.ia-A" . V1lyni
l<i prac, dokonanych przy pomo
cy wielkiego radioteleskopu oraz 
jnnej pr~cvzyjnej aparatury, bę
d2, opublikov1ane 'v vvyd2\1,.tnj
ctwacll astronomicznych Akade
mli Nauk ZSRR. Badania syg
nałów z kosmo~u przeprowadzo
ne zos•tily pod J~ierownictwem 
radioastronoma N. Kajdanow
~ki<?go. 

~~~~~~~~~~ 

~n 10 n1:.t 1n.its: ... !ta i11 t:?.W1>J"O Juclz.i_, M:~ł·i.e1ist\•.:o i dwoje małycl1 
dzieci. Pomie.s.iczenie to było kiedyś pralnią. 

Hala produkcyjna 

B
ylem v; Szeaed::.ie w 
wiel1i domach., gośd'; 
mnie robotnicy 1vcmb1-

na t1.1 ba:velnic.nego . dlugo raz 
1ncn.ciaie·1n z inż!)nie1rami, nu.
uczyci.e-!ami i /„gkarzami. In
ter.esow-aly mnie warim·ki 
życia lud.zi pracy. 

Może na wstąpie p·roblcm 
mi9szkań. Sytua.cja w tej d.z e 
dzinie jest ci(lżka. Tempo bu 
dowy r,ou:ych blolców n,ie za
spokaja stale rosnąeycn p<J
trzeb. 

Jak budują? PokoJe rnaie, 
najczęściej 3,5 n.a. 4 m 
prze.dp{)/voje mikrook.opijne 
większe n.iż 1.1 nas łazienki i 
kuchn.·ie. W blo·lwch wzniesiJ
nych w l960 r. i w roku bie
żącym ws.zęclzi.e szafy, a cze,
sto tapcz·a.ny umi·e·s.zcwne ·11~ 

ścianach . Clwrrakterystyczne 
jest to, że stosun/vowo obszer 
na kuchnia spełnia podwó.1-
ną ro 1 ę, tra·ktowana. jest ja!w 
pJ>kÓj jad~lny . PrZ9•waża p,u·
kiet. choć w wielu mies.z·ka
nia-ch - Węgry staie odczuwa 
ją bra.k drzewa podłogi 
po·krywa si.ę ml!są z twor.zyw 
sztuc:znych. Me·ble bard20 dro 
gie i trudno je nabyć. W 
Szegedzie, a także w Bud.~
peszcie częS'to spotykałem s; !i 
z melJlami polslciej produk
cji.. Na.jmodn.iejszy „wyso'd 
polysk" kombirvowany z lek
kim, niklem krytym, met!Ilem. 
iv oczu r.:mca się do$konal<> 
wykxnic.u:·nie ntie,<:-zfr.ań. t\I„ t.ej 
dzie<lzinie w stosunlcu do We 
g°ier pozostajemy dakko w !·y 
le. Ta·k popttlarne. niestet11, 
u ·nas, tzw. ,,u.sterlci" w no· 
v;ych d-Oma,ch, na WęgrZeC'h 
niemal nie istrvieją. W Szeg.:
dzie n ·ie wiedzq., co znncza 
spaczone driwi, wybrzusżone 
pa.rkiety, odpadające caii1-
mi piatami tynki. Ba·rdzo e
jelctowne są zewnętr.me e!..:
w11cje blo,kó tv, o/cna duże. 
znwc:mi.e W'iek•ze niż w ·na
uych 111<J.woczesnych micszlo
niach. Bu.iunv11ictwo węgie"· 
skie jest bardziej dokładne. 
precyzyjne i na pewrw os.ze.ze 
dniejs-::e. Bijemy nawmia~t 
Węgrów pad w.?ględem iloś!"i 
budowanych bloków. W Sz<
ged.?ie, mieści.e liczą.cym 100 
tys. ludności, przy dużym g/,o 
dzie mieszkmi - plan 5-f.et!'i 
przewiduje bud-Owę tyllco 5.000 
nowych izb mieszkalnych. 

J wk ZMQ!biają? Za pod
stawę biO'T'ę p1'.zecięt11.ą 
„prywatną" relację, wą. 

której 1 fo'1'ynt równa sie 
mnie.i więcej 1.20 z!. Otrż 
średn.i zarobelc przq.dki w sze 
Qe<l,zlcim lwmlJinC>'Cie bawd
niamym wynosi 1.3'/'J fory11t611.<, 
najwyższy zaś s1ęrya. 1.700 f. 
Tnżimier wlóldennilc osiq;:µi 
3.000 for. Cói io jedne.le <:Jzna
cza w .,,rak.tyce? Otóż kg 
chleba kosztuje 3 fo1·„ 1.;g. 
cukru 11 for„ paira damskich 
pa.n.tafli ba.rdzo efeletown11ch 
(typ wtoS'ld) - 260 for. Tt1le 
mni.ej więcej lwsztują dobre 
pólbuty męski.e. Ubranie le_
nie z tropiku, 300-400 for . 
i;br,~niie wełniane t..zw. „61j~ 
fK,a .l.3~0 fo.1-. Godzi się 
z~znaC?yc. ze szczegó:nie t'l
nie na Węgrze•ch jest obuwie. 
P'.1-ntofle damskie, które mo1:-
71a tam na.b11ć za. ok. 200-250 
for. u . na~ kos.ztu;ą 400-500 zl 
a moze i więcej. Pndobn'e 
p~ze<Lsta.wia się spra·wa z obu 
wiem męskim i dziecięcym. 
Bardzo przyjcmine, doskona!e 
WY•konane bucilci dla 5-letnie
po d zieciaka l;;osztujq go for. 
A oto dalsze wslwźn.1lci za
ro~lców: l.elc11r.z b.ez p1·11wa'
ne1 pralctyla zarabia ole 2.0(lO 
for. Profzsor s<eaedzklej a
kademii medyczn.ej 4.0~0 
for„ naitc.:yciel 1.300-1.!VO 
fo.r. Pozi.om życia zatem 
mniej więcej tale; ja./' u n(!s. 
Na·leży bowiem uwzględnić, 
że niektóre a.rtykuly, jale n'D. 
wysokopl'Ocl!'ntowe weln~.„ 
pr.zedrniotu z dl'zewa, bieliŻ
n.a. ws.zelk.iego rodzaju pof>
c:ochy, sl:a1'J)ety - · są drogi~. 
Podo·bnie jak. u nas w·karze, 

lrnmb:natu lmwelńiancgo. 

nau~zyciele, często i inżynii'
rowie pracują n<l 4wóch, i 

nawet trzech etatach. P<1u·
s.::echnym ?jawi.skiem . je~t 
praca fi:::yc.zna mlod.ziezy po 
ttlcoń~.u 11 iu szlwlu średnie 1. 
Spo·tkaiem absolwentów gim
na:::juir w fabryce ko11fekc)1, 
w zakladzie, produkujący~· 
prefabrykaty meblowe, w kl.JM 
bin.ecie metalowym w Stalin
vuos. Ws.::ędzie obsluaują b"r 
d.ziej slcomplikowane, 1/jym;,
ga.jące wyższych ogólnych kwa 
llfikacji maszyny i agregatJ. 
Inaczej niż często u na.s 
przedstau:ia się ocena au;.a '!· 
su spolcc:mega. Absolwent.ka 
szkoły średniej szc: uci s!ę 
bard.zlej tym, że powi<'·rzo1w 
jej pieczy trudny w ob5lUd:e 
a.utomat do produlccji p!yt z 
odp~dów ko·TWPi ·niż prr.cę se
k.retQ!r/<;i w hiurze. 

* L 
udzie są bMd.zo town 
r.::yscy. Mimo r.iężk!~j 
pru.cy znajdu.Ja eza.t, Cfi!I 

się wzajemni.z odwied.::ać. By
lem w kilku domach. Tzu•. 
przyjęcia sa barcl.:o sk"omn<1: 
czarna kawa i likier, wino i 
ow<Jce. Ni.ezwy.kle papu lam 'I 
jest teaitr i sport, a szczegól
nie piłka 1Wżna. Przeci;;tny 
Węgier chętnie mr1wi o aktu
alnie wystawianych sztukac'1. 
teatralnych, a1.e najłatwiej zna
leźć z nim wspólny języlc. o
mawil!jric ostatnie wydarzenia 
sportowe. Byłem na mecz.i 
pitk<l<rsk ·m, gra.la .an.a~i.a w Lo„ 
di·i i wojewódz.lwie drużJJ'lJ. 
„Szeged". Tutaj, na muraicic 
boislca i na widowni, napratt•
dę ni.e było żartów. Mecz to 
widowislco, na które ktipu ; e 
się bilet)}. Widz żąda wi~c 
przyzw0itej gry, amh'CJI i wv
silku. Biada zawodnik.ew-i, ltió 
ru tym żą.danwm nic sprost;i. 
Gwizd jest w!.e<ly przeraźli
wy, wwi.erca sie w iiwiarln
m.o.<ć na.wet n.ajbard::le1 gro.
bo-skórnego sportowca. N1j
istotniejsze jest to, że odnoJ1t 
skute-le. Mimo jednak żyw!'
go t"'mperamentu widown;a 
wegierslc-a jest ba.rcl.:o kulfu
raina. 

KU.ka zd.ań, które poświęct
lem sporto·wi dcd?Jlwję ló1.r
kim kil>il'nm i piłkarzom lódz
l>i<:h druż11n. 

* D yscyplina pracy i w o
góle świadomość spoler>
na bardzo wysoka. Wi
dzialern w jahim stanie 

prządka zostawia stanowisk0 
swej 1UL>Stępczyni. Maszy1'a 
jest czysta, zdatna do natych
miastowego uru.ch-0,:nienia. W 
fa.bryce saLami przegląda le n 
listy obecrwści. W ciągtL lir.
ca do pracy spóźniło się wsz',
stkiego dwóch pracownihów. 
Byle-m w szeaedzlcim sądzie. 
W lipcu ro.zpatr)lwano trzy 
sprawy o char111,;terze chuli
gańskim, 7 „pyskówek" i... 2 
sprawy ro::wodowe. W gaze· 
tach kroniki mi!icyjn.z za}m"
ją nie więcei jak 20-30 Wier· 
szy dnik-u. W tej sytuacji n•e 
zdziwiłem sie specjalnie. ki<?
dy opowi.ad.a.no mi, u zawl)d 
adwO'k11ta na.ieży n.o, Wegrze<'h 
do 1taimniej popl.aitnych. 

Organizacje p!Lrtyjne w fa
brykach cieszą się duż11m au
tory.tetem. Ich wieź z za/.')
gami jest silna i serdec.rn:l. 
Kie-d.11 w faib-ryce l>onfelccyjne3 
opowicul.alem o Polsce. o '1Ul
sz1.1ch os iąoniędach i trudno
ściach - przek.o-nalem ste, te 
robo.tnicu ?Vęgierscu sporo o 
nas wiedzą. Putali o N<>wq 
Hute i :Zerań, chwaUli koszu
le męskie „Wólcza•n·ki". Mo·wa 
bi1l.a jedn11/c nie tu./.lw o tym. 
Rozm11wi.cr,liśmy również o gr.i
nicy n·a Odrze i Nysie, o pa'
skiej koncepcji strefy bezat,,_ 
mowej w środkowej Europie, 
o problemie nie.mi-ec/cim i ir.· 
nych sprawa.eh żywotnych d?a 
Pol..<rki i bardzo istotn11ch dla 
Węgie,r. Rozmo.wy te upeumi· 
111 mnie w przeko.na.ni·u, że "' 
tym pięknym lcraju nad Du-
1iajem mamy serdecznych f 
wiernych przyjaciół. 

.ANDRZEJ STAJA.li 



Dzień 

SkEOł p~emowienia ·wi. GOmułki powszedni łodzianki 

lala ,,Puste'' 
P o lecie następuje jesień, 

a w jesieni - jak co ro
ku, stare kłopoty i zmart 

'\ł\rien.ia. Gdzie kupić pantofle 
gun.nasty<czne dla Janki, Józ•a 
i Stasia, nowy zapas skarpe
tek - już nie dziectnnyeh -
dla Antka, który w cz.a.si-e wa
kacji nie.s.podziewanie powięk
szył stopę o dwa numery, chr1-
Cia.żby ze d'Wie k<J.s.zule 34 lub 
35 numer (n a 15, 16, 17 lat), 
albo po pro.stu no-we .s<pod.ni•e 
dla któregoś z najmils.zyd1 
Wyro.s.tkó..y. 

- Nic prostszego ... - poin
formowano mnie w Wo.i. Przed 
siębiorntwi-e Handlu Odzieżą. 
- Trzeba po pro.stu udać slę 
do sklepów i ku.p'ć. 

Łatwo poradzić, trudniej wy 
konać - pomyślałam scep-ty
cznie, jako że s.ama równ;eż 
je~.t.~m matką czternast-0letn1oe
go mło-dzi•cńca 

A więc sklep MHD-Odziet 
przy ul. Rzgowskiej 6. 

- Spodnie dla chl:opca? Nie 
&tety, samych spo<lni nie ma
my. Są tylko cale ubra.nia.. 
Tak, tak ... wlemy, że powinny 
być spodnie, wysłuchujemy 
codizien:nie wielu go-rzki<Ch s.J:ó·v.r 
od zabieganych matek, ale cóż 
my na to m<J·żemy po.ra.dzić" 

Sklep przy ul. Piotrkowskiej 
288, w którym rzekomo miafa 
być odzież dla młodzieży, wca 
le takiego działu n.ie prow'1-
dzi. Sklep przy ul. Piotrkow
skiej 81, obok odzieży rn~.s<kiej, 
zaionstalowal wprav..rlzie przeJ
śdowo (n.o.wy r<Jk szk<Jlny) 
sprzedaż granatowych ubra
nek, al·e są to znów w więk
s.zości ubranka dla dzieci, a 
nie ubrania cifa mlodzi-eży. To 
samo w odzieżowym sklepie 
branrowym przy ul. Zachod
niej 2'1 i w 1runych E•kl-epach. 

Dlaczeg<J? - pytają w dzie-

si<ttkaich telefonów do redak
cji zdenerwowane lod:tianki. 
- Dlaczego co roku powtarzil. 
się wcia,z ta. sama.. ~istoria z 
odzieza, dla rolodz1ezy P<>WY„ 
że.I lat 12? 

Na pod.s.ta.Wlie rozmów prze
prowadzonych z przed_.stawicie_
lami w,s.pomnianego JUZ Wo;. 
Przed. Handlu Odizici.ą, MHD -
Odzież, kierown.Jkami s:k_lepów 
o.raz producentami, rysuJe .się 
zJn.any sk§di.nąd i nie po raz 
pierwszy poruszany w pra.s.ie 
p.roblem. Srukać go trzeba . w 
fa.tszywie us•tawiony~h rozmw.
rach modeli, co znow wynika 
ze zro.zumiałej na,wet po~o.n1 
prod1u.cen:tów za rentownos-c1ą 
produkcji. . 

(Dollrońc.~e zie stn 3) 

-

z te:;<> powodu do pr<Jd<Uk_cJ~ 
mlodzieżowej zalicza się odiz1ez 
tylko o wymiarach nie _więk
sa:yeh, niż do lat 13, wu~ze 
zaś rozmia;ry podciąga Się JUZ 
do modeli dla doro.sJ:ych, <1>.bJę
tych i.nnym wy'L.Szym k.ofillto-

nie usiluj.ą·, wmówić &Uro.im na 
rodom i świaitowej opilnit 11u
blicz.ne.i. Żl~ br-0ni11o wamości 
Berlirui. za chodni.el:'{} i jego 
mieszkańc6\\", Jakiej wolu-Oś
ci? Kt.o za.,!)lra.ia. temu mia.stu 
i .ieiro ludn&.\'ci? Moca.r.stwa im 
verialistyczne t>01Sluau.ia si~ 
tuta.i kłamstwem. oblulda i hi
V-O•kryzia. Ith .chodzi o fo. aby 
Berlin 'lach-0dni ll<l-~a.!: bm. 
czym bvł i jes.t je~cne d'Li
i;iaj: siedlfakiem d:r:wc.rsji, 
szpieg<J6twa i1 11ł·owo~.;~ii. ba
za i na.rzedz iem zinmmj wo.i
nY. a.bv Adenauer móp:ł s(.a.!n
tad nadal za.ltla<lać mfoy J)<ld 
NRD i t>Okóf świato1vy. aby 
n1emfoccv odwetowcv i rewi
z.ioniści modi WY'-'"leszać t>'.m 
flagi z niemieckimti ;:na-;cwami 
miast J){)lskich i wzywać do 
no1\.vego „Dra.n~: nach Osten", 
na wofae kr:zyrowa ze świa· 
tern soc.iaFo;tye.2;nym, z Jwmu
ni'T..mem. W .obronie t<ddej 
właśnie w~Jnośoei BęrHna 2'.a
chodwel!o sta.ia mocil'l'sl•wa ]m 
pe;,ia.listvczne. 1Xlsuwa.iac się 
aż do n-óźl> vv•1~fono1ycb, ,jeśli. 
n:1.ńsiwa sQcja.l~i:v-c.z.ne 7.~wrą, 
traktat 1J<1>ko.i<l'WY z 1'"'RD. 
Trudno Dl'ZYUUścić. abv dh tej 
przyczynv Amervltam.ic. "Fra.n
cuzi czy Angliey zechcieli 
umierać. 

~-"'"" ....... ~""',.,... .............. ....._ ......................... ~ ......................... ~"' .............. ~ rysem. . . 
- Czy pani wie~ . ze . aby 

choć w c<1ęści zmn1eJ.szyc nie
dobór u.bra11 dla chl<Jpców w 
wieku 14--15-16 lat mu.s.:eliś
my zamówić w Bydgooik.tch 
ZPO u.brania męskie z 60 pro<:. 
w-etny 0 numeracji 42, 43 i 44. 
Numeracja ta je.st ty>po:wo ml{) 
d·zieżowa, ale cena JUZ o o:i:. 
200 zt wYż.-;;z.a na ga.rautu~-z" 
niż p·rzewidu.je kosztorys „mk> 
dzieżowy", bo skalkulo·wana 
wedlt~g re.spektowa.nych przez 
prz..em.y,5'1 rozmia;rów 1.7.lw. mc:
.s.k1d1 - mówlią nam w dy1·eli:
cji MHD-Odzi•EŻ. 

i w 60 rocznice urodzin 

! Nie będzie zapomniany J oona.k irróźh taJ<lch leke>e
ważyć nie wolno. Nfo wolno 
ivm bardziej. ie t<>wa~·zyszą, 
im k()lnkretne PiJSU·nfo·~i~. ...,,;.e_ 
k.tór.vch Daństw ua.ktu: "1-tlan
lvrkie1m. :mvl.a.!i'Zc7..a 'USA i 
l"TRF. którlil zwieksr1.a.1ą swe>.ic 
sHY mili.t„.rne. lJOW{}hll.ia f.' do 
.~tm~bv w<Jo.iskow?.i re7.orvd.st.<'iw. 
w.~trzymu.iR. r,walnfa1nie z woj
ska '"'"'llufoneP."o :rocznmka, 
zwielt1s'7~ .. ia -wysok-o ~~t,ic; na 
z!J<r(ł.ierda.. l)t"Zarzucają ko-nt,•n
l?'lmty .~wvrh wo.isk 11.a teryt1>
ri111"1 Niem~ec :w cli<J•rlnich ; in 
nvl'l1 kraiów. doilmnnja. ró:<
"v<'h imweh 'Dl'7Vlf01 Ąwa.1i ił'> 
d7;iała11 w<><;enny~h. Wsz'<"<il1d·c 
te "~suniccfa. mocarstw i1'1'11lC?
rialhtvcznv<'h sa - W3dht~ 
n • ..,.,,e1m l!lr-h-o.Jciego pnek<>na
nia - "7.am ta.7-em. e<i oob.lic7AJ"e 
na 7.ais.f:n> ,ązeni.e uańst':v .~ooi .... 1 -

lis.tvc.zi1ych i sl)'ll'wcd<Jowa.nie 
7pt,fanv n.a~e.i l(ł.e-~„„_;i w ~t".ra

wie zaw~r~h J.rak t 'ł>tu vak-01.io· 
weiro z NR.Il'. R.7,ą.d'' TI'l"""~tw 
;mf}eri.~1-i>(;fye:imvc·"· byłybv eltv 
ba .<:w.1<irn•2. !!'dvby 1111,<;lłv Ri~ 
'!. zalr"'''""~ l'Oth!><lCzecia. woj
nv o B-erlin. 

~ 

Stoią od leeive·j: Józe.f Strzelc.zy,k (J':n Ba:r:ciński), 
dr Hei.lbrunn. - sze.f slużbu sanitarnej 4.J dywizJi, g~~
Pawd Lukacs (zn.amy też .i-0.fw pisarz Ma.te-Zal/fa). Zd.Ję
ci.e wuknn(lno w czasie _wojny w His.zp?-nii w czerw~11. 
19.17 roku t nż pr;;_ed pod1ęcwm pr.zc.z WOJSlw. republikar.
slci.e nfcnsywy 11a J-foeskę, w której Lulwcs i HcUbrun.n 
zginęli, dosłownie kil/ca. dni po zrobieniu tego zdjęcie. 

W 
cwra.I właśnie skończ:v!by sześćdziesiąt lat. Nie do• 
i~·l j<' iirrnk chwili, kiedy jego ma,rzenia przybr'-"łY 
kształt realny, kiedy jego walka wydala owoce. 

Tu równJeż należy szuikać 
przyoczyn bra.k\I. na rynku spod 
ni chtopięcych. Produoont szy
je je, ale tylko dla. „młodzie
ży" w wieku lat 7, 8 lub co 
najwyżej lZ. Potem następuje 
w1•eJka rmstka, gdyż la·k\ mi~
dzy 12 a 17 rokiem życ;a 
wypadły po prootu z t&bel1 
k<JSztów. 

Czas wreszcie n.a pods:umo
wani-e tych fa•któw i nasu.wa-
j ą.ce się wnio.s:lti. Mogą być 
chyba tylko jedne: po.s-tulat 

ł W L()dzi, gdzie urodził sic: i spędził większą część źy-

! 
cia. wśród pokolenia wsi>óltowarzyszy, silna pozo&tała do 
dziś po.mięć tego niezwycza.inego cdowieka. Pozostały też 
symbole. We front czynszówki przy ul. Słowiańskiej 13 
wmurowano skrumną tablicę: „W tym ,domu żył, działaJ 
i byl aresztl}wany w 19?.5 roku zaslużony bo.iowni.k Ko
munistycznej Partii Polski Józef Strzelczyk (Ja.n Barwiń· 

pod adresem j-ed!noot.ek nad
rzędnych dla produ<::entów tak 
z przemysłu kluczowego, j <i k 
i .s.pótdzielczości prncy. Należy 
zrewidować dotychcza'5'1w.e ta-
11ele rozmi.wro-wzro..,,tó-w om.z 
koszto.ry\SÓw produkcji tak, 
aby wiszy19tk.ie rozm'ary k<J·n
!&cji były jed•nakowo rnnto·w
ne. Mo.że wt.edy pcoducenci do 
s'·zegą na ulicach młodych 
chlooców i d~ewczęta po·wy
żej lat 12, którzy prz,eci-eż me 
m.ogą s;pacerować ... nago. 

J cdn6(".Z<'śnie pa ń.'>f.wa. i<;O(' .. ja • 
lis•tYC?.!11> 11i-, n•oi:a <11>icr~(o 
swe!!'o bc7~"1'iec7.eii.91.wa. i ~l'i 
w-llH obronv l'>IJ.lcoju. "Wo.i-ej 
fł~~vz.li Z.~"var<'il'l tt"a1<:($1,tu ll"'
ko_ini,vego i r('Vl'""lui;:. .'7°'1,,..i~. nro
blemn 7~ch<>..tn;<>bcrlińskirw.n 
n.a · -,,.r7e<iwi.~dc.,;eniu. że ~wili
fo:a.rne 1"051.lnT~ja '03.ńshv j·-..,ioe

ria-1,i<>!:v„?Jn~"Ch sa. ZWYklVm 
&7.a•„hżem. ~'D<}tyk~.fae si<: 7. 

irr'f>Żba. wo:hiv. mH~Ui ();n.e 
\V7rW'-l.ortl!'f~ iA,t~sn·P ~;1v obron ... 
Ui:". ,y IJ>f'"1c-fl.~U.ia łf'~Q. 

ski). dl>\vódca. br~'gady iin. Jarosława Dąbrowskiego, wa.l
ezące.i w Hiszpanii„." Ulica jego imienia., szkoła, wielka 
fabryka. 

?.a.kłady Mechanicme im. Stt-zclczyka„ jedyne w kra.ju 
pro-duk11ja. na.jbardziej skomplikowany rodzaj obrabiarek, 
- szlifierki, opierając się wyłąc'!:nie o własne rozwiąza.nia 
konstrukcyjne. Ekspodują je do około trzydziestu kra
jów, w tym m. in. d() Anglii, NU.F, liana.dy. Kiedy prze„ 
szło 30 lat temu tu, w fabryce Johna, pracował krótko 
Józef Strzelczyk, prooukcja obrabiarek była akurat trzy
dziestokrotnie mniejsza. 

Ale każde następne pokolenie młodych robotników, 

K. WYRZ. 

! 

I 
przychodzących do pracy, coraz mniej, niestety, wie o pa-

. 

tranie fabryki. Ostatnią większą urocz:vstość poświęcomi, 
jego pa.mięci, zorganizo.wano w ro.ku 1952, w dziesięcic
cie śmierci. 

Bolesny proces za.pominania, któremu trzeba przeciw
dziala.ć. 

PS. Ja.Tc na.s ooinformowa,no 
w dyrCJk.cji MHD-Odzież .ltd 
w najbli.ższy.ch dnia.eh ulrnżą 
się w sldc•pach lód.zkich kurt
ki-budrysówki. Niestety w ri. 
skąpych ilościnch i 1·ozm.i.arocl1 
najwyżej do la~ 14 o-ra.z 6.500 
Spodni chl..opięcych granatn· 
wych i lwlorowych z11Jmówio· 
ni1ch przez ha:n.4cl w ZPO w 
Gryfowie Śląskim 'i w Spóldz. 
Pracy im. Dąbrowski.ego w 
Łodzi. Również d.o sklepu o
dzieżowego przy ul. Pi.o·trlww
skiej skierowat'lo ta.k po·szuki
WClln.e mundurki dla. uczniów 
tc<chnlkwn łączności. 

St~n(ł1W;.C').~<111 "'~li.'"'iP TM'7f'Z TIHl 

c~,..sf..w~ ..,~f"t-..n.;m"'ie t~k w ~n:ra 

~"i-e T1i1cT""".f',c.1de.i. l~k i" '1V i.v~
:r.ł6wei dla caJf'i J1t,t}7lr,,.4rl 
sJ"'ra.w·ie n.f't\v-'7.P,..,hr·~lfo j f':ł.ffr.n.
w:j.ti>iro r..,rihr"i-ia., zmusiJ.u 
7,"'vit1."7.ek 'P ~.d7'1·e..- 1ci .fi') „"n:-"o
wienh ''""'1> z br„mla .i"•J.ro
':t1a. Gleboka T>""<!:•~'-rl.e q~_„11ri f"l";i,

.i::1 . .g}(ł.VCJ~. 'l.aM1:trt'P. ''' CŚW;-!.ł.tJC~P. 
fli111 rz3'flu r.a.V..,.;f-cldeqo n.,.~~ad 
n.i:>"~~r1"1 i,,. n~r-1<'t·"". k.q.n;'"""7-
n(}ŚĆ. „Rzad rad'riecki - irłosi 

~-----------------------~ ru więźniów. K()mendant Ea.r:;:iel wezwał Józka do siebie f KARTKI Z ŻYCIORYSU 
Urodzony w roku 1901 w rodzinie robotniczej na. lód21-

kim „Górniaku", móg·l ty]k() 2 lata. poświęcić na naukę. 
W dziewiątym roku życia zaczął pracować w odlewni że
la.za. Potem lata. wojny światowej spędzone w podlódzki·cJ 
wsi. Zwolniony po odbyciu slużby wojskowej w roku 
1923, wstępuje do Komunistycznego Związku Młodzieży. 
Bierze aktywny udział w słynnym strajku włókniarzy. 
Przed 1 Maja 1924 jest juz we wla.dzach okręgowych 
KPP. Wra.z z ~owarzyszką partyjna, i przyszłą żoną -
Teofila, otrzymuJe zada.nic usunięcia pro.wokatora. Do za.
machu jednak nie dochodzi. Aresztowanie obojga i wy
rok: 4 lata clęzkiego więzienia. Pierws:i:y, tak ostry wy
l'ok dla. kf.Jomunistów w niepodległej Polsce. 

Po wyjściu z więzienia w roku 1928, p()WStanle jui 
Strzelczyk „za.wodo•wym rewo!ucjonistą". Działa w Lodzi, 
w Zagłębiu, 1Warszawie. Wkrotce musi uchodzić z kraju. 
Studiuje i pracuje w Moskwie, by w roku 1936 zna.leźć 
się w walczącej z faszyz:mem Hiszpanii. Roizpoczyna służ
bę jako szeregowiec i kolejnymi szczeblami dowodzenia 
doch0>dzi po dwóch Ja.tach do stopnia dowódcy brygady. 
Major Jan Ba.rwh1ski, „comcndante Janek" - inaczej nie 
Jnówio, żołnierze. Potem dwa lata, jedyne chyba w tym 
życiu dwa Jata spokojne, żona. już dwoje dzieci. Kiedy 
hitlernwcy uderzają na Związek Radziecki, zgłasza się 
ochotniczo do uddzia.łu, który ma. operować na. tyla.eh 
wroga. W listopadowa, noc 1942 roku ląduje na spadochro
nie w okolicach Lodzi. Ciała nigdy nie od.na.leziono, gro
bu nie ma. 

a po sprzeczce spolicz.kował go. Ten nie pozostał mu 
dlużny. Chwycili go strażnicy i wlekli przez ko.rytarz do 
karceru, bijąc głowa, o ścianę. Długo w noc więźnio.wie 
na znak protestu walili czym się da.Io w blachy oki·enne. 
NazaJutrz Józka wywieziono". 

To tylko fra.gment jeden z wielu, dobr1.e charaktery
zujących człowieka, kt61·y nigdy się nie poddawaL 

SPELNIONA OBIETNICA 

„Moja, maleńka Tetuńko kocha.na. - pisał Strzelczyk 
do żony 1 dzieci w liście z Hiszpanii - całuję clę moc
niutko i twego braciszka małego Michałcczka. Ta.to ma 
dużo pracy - bije faszystów. A jak bc:dziesz dnża, to 
będzie ei już ba.rdzo dobrze i innym dziewczynkom 
i chłopczykom, którzy żyją teraz jeszcze u faszystów„." 

Tuż po wojnie 'reo.fila. Strzelczyk z dwojgiem dzieci 
wróciła do Polski. Dotf.l,d dzielnie dotrzymywała. kroku 
mężowi we wspólnej walce, dzieliła. z nim wszystkie tru
dy. Teraiz, mimo tak ciężkiej straty, po-trafiła się nie za
ła.mać. 

Spotykam ją po b!Lsko 20 lata.eh, które minęły od ta.m
tej -tragicznej chwili, kiedy przyniesiono wiadomość „pro
pa.l bez wiesti". Mówi: „Na dziesięcio-lecie Jego zgonu 
Wyka napisał wiersz, z którego pamiętam w tej chwili 
tylko luźne słowa: - melduję ci dowódco .ja.ka jest Pol
ska, ja.ka jest Lódź, melduję ei towarzyszu, melduję ci 
komenda.neie„. Ten wiersz jest mi niesłychanie bliski, bo 
często spostrzegam, że ja. też stale „melduję". J{iedy od
ehodził w .1941, przyrzekłam mu, że może się nie martwić 

W CZASACH WSPÓLCZESNY.CB o mnie i o dzleoi. Zastanawiam się, czy tę obietnieę speł-
Pokolenie współiGwarzyszy wa.lici Józefa Strzelczyka, niłam". 

to wciąż dzisia.j ludzie w pełni sil, którzy nie cbca, ko- Kilka godzin później pukam w Warszawie dio dt"Gwi 
i·:i:ystać z zasłng dla ludowej ojczyzny. tkwią mocno w opa.trzBnych wizytlwką: „Michał Strzelczyk - Barwiński"._ 
nurcie źycia. i pracy. Słucha.Iem ich wspomnień, które 'tak, syn sądownie zalegalizowal hiszpański pseudonim 
lakt po fakcie dawały mi co.ra.z pełniejsze wyobrazenic ojca ja.ko swoje drugi-e nazwisko. Te dzieci wyrosły w 
C> sylwetce tego twardego, odważnego i szlachetnego re- wielkim kulcie swego ojca, obietnica zastała chyba do-
Wolucjonisty, człowieka bezkompromisowej walki i wiei- brze spełniona. Ale nie sugerujmy się jedynie zewnętrz-
ltiego serca. Wiele opowiedział mi brat - Tadeusz, jed- nymi d6woda.mi pamięci. Oto syn kończy wla.śnie studia 
no-cześnie wspólt11wa.rzysz Józka z pracy w organizacji historyczne, zbiera materiały o życiu I działalności ojlla, 
1,llłodzieźowej i partii. Za.slużC>ny kapepowiec łódzki, tak można. przypuszczać, że będzie o nim pisał. 
Jak Strzelczyk, wywodzący się z „Górniaka" - inż. J6- Oto w wielkim skrócie niezwykle zna.czą.cy symbol ie-
zef Ambro-ziak. wspominał: „Aresztowali mnie w maju go, iż życie i dziel-O Józefa Strzelczyka oprze się próbie 
~925, trafiłem na Gdańską, gdzie Strzelczyk był starostą cza.su, pozostanie żywym wzo·rem dla współczesnych i na-

omuny akcja biernego npo- stępnych pokoleń. JULIA..lli BRYSZ 

_, ................................................................ ____ ~----.~~-~~-~:-..~-~~~~~ ..... ----~~~--~-"'-----~ ..... ~-

O<ŚW18dC"Zen.ie - nie wYPełnH
bv sweiro ~wietei:-o obowiązku 
wobec na.rodów sweiro kraju, 
wo•bec narodów ooń.stw socja
Jistyczn.vch. wobec wszystJdeh 
naro-dów d~acych d-o iSJJ<>!rn,i
negQ życia. clvbY w obliczu 
gróźb i p.rzyg-0<towań militar
UYC'h. k;tóre ol>.ielv USA i nje
które iane k1·a.fo NATO. nie 
wylmrzvsta.ł sw:vch moźliiwości 
d·u udoskonalenia na.iskulecz
nie.i&.vc.h rodu.iów bro'lll.. zdoi 
nych ostudzić eorace dowy w 
st-0.licach nield6rych J)llństw 
NATO". 

Gd.v wspomnieć. że wśród 
tych bro<ni •ma.idu.ie s~e b<>m· 
ba wodorowa., które.i siła ni-
sz~veielska .iest 25 razy 
'~i<::ksza nu wynosił.a siła 
wszystkich b()mb i P<Jcisków 
nżYt.vch l~l"hm wszy"1.kic vaii.-

shva w czas<ie dru::óe.i wojny 
świa.towcj_ to zaiste trud.n.o so 
bic wyob.raa:ić, abv którekol
wiek z uaństw ooktu atlant:vr
kiee-o 1H>wa:i:Yfo s:ie szukać 
ro:z:wia7'a.ni"' nroblcm\l niemicc 
kie1rn na dro·dze wo.iny. 

J:.'dynie rozumna, l(IP."~ozn.a i 
dla WS'-<VSUcich k<l'l".1'.VStna .~t 
nro-noz.vcfa Zwja.zku Jł.!lldziec
kieiro. aby 7..asll\ść wst>óll'.ie za 
okrągl.vm stołem i na dNMI:'t:P. 
rc-'rnwań rC"ZWią.zać ten ~ro
blem bez uszczerbku db oby· 
clwu stro-n. zl!'Od.nie z iu.tere
sa.mi 11·0>kQju. Im we71~Śui-cj do 
tN::o ~<i·id:zic. tvm ła.twie.i mCJoi:
na lnxb•.i„ 1>t!'wair.!?~i i' rokowa
n la. i cln_;sć d<) 111~rflrl:llmie11ia. 
nr:fmfo sfo ·wiei•• nowych prze 
„-zl;.00. i tn.td·n<>Ści. 

ma. DomAgamy L'lie Jl!"M'JC[d 
tel:'o od blisko trzech W. to 
jest od czasu pn:edlożenia 
ua.ń.stw-om. zadlodnim projek
tu traJ..--Wu 1>0kojo"\\-iei:tO z 
Niemcami. Nie ehcemy J)1'7l&
c1cz wo.in.V. a tylko J>(l<ko,ju. 
Nie zam..vślamy na nikoi:-o na.· 
pa.dać. a tylko będ'lóiemv si~ 
bronić „vszy,stk.im.i śro~ltMIU, 
jeśliby na nas napadnięto. 
Potenc.ialn.v na.l>llStnilc zdaje 
oobie jednak swawe z tego, 
że a1rres.ia. J>rZec.iwko Zwią'Zlko· 
wi Raodziedtiemu i innym pań 
..,t-,vom soc.iaJistyc-Lnym była
bv oo:pelnieniem samobójstwa.. 
O !lTOOI'l.na moc niszc:i;yciieł.-;k.& 
nowoczesnych br<&ni vrze
ksa.talciła. wojne w absurd. 

Dla.tel?<>. chociaż ir.reba p.r.ze..; 
jawiać wlS!Zechst.rorui.ą czujno<ić 
wo00c zam.vsłów iml>eria.liz
mu. me nie moie narumać 
s1>oko.iu na.s-t:ea>o ducha, W wie 
ku straszliwe.i bl-ooni tenno
jądTawe.i i rakiet balistyC?;
nych. w wieku. ktÓ1'1\" już W!T
dał vierw~ch k<JIS11l4)D.autów 
- Gair.ari.na i Tito-wa - bo.ha
t-erskich svnów wielkieiio 
Zwiitzku Radzieckie~. w 't\<ie
ku istndenia V'O'ie7'ne!l"o. świa
towego systemu socja.li . ..tyc.,'Zne 
e-o trzeba i można być prze
lmnanvm. Y.e do -u."(>jny niR'llY 
nie d<>.i·rlzie. a zwla<'ZCl!.a. że 
nfo b~e wo.iny o Berl~n. 

PrOJ)a.g.anda impe1'ia.Ji<;>tycz-
na. wviwot?vła ,,-okół s~ra.wy 
Rcrlina Zlllr.'ltodniei:-o w>0jenn~ 
hfaterie. J.ednym. z celów tej 
<>\'{"'l<' <rflndy fo-;t „.aęj.rlłS".en.i.e 
na.r'iNlów kra,iów &n • ;~.U.sb"('7.
nyeh. G51iabkmfo wśród nich 

Rzecz iasn.a. ż'! ni-e moiemy d,·scvnlinv Sl.~·1a,,.'.le.;. J>a.n.i..<ne 
prz.vPMrywać &ie bierniz im- nfo ich n;ormalne1:m trybu e&-
ll'Crialis.l.yczn.vm ma.nifesta- cl:rien;n-e,,., życia. I trzeba p<>-
d'°'m si~v- Nasz.a bie.r:n:tść 11<1- wl<"dzieć. że w na=vm k.l·aju, 
maini.111.bv tvlko tym sit~m n~• tn i ówdz.i.e. niektórzv lt!dzi~ 
Z<l.cho·dzie. ł.tórc wyp()lwiada- nfo °"'-yka;in.li. należyte.i otll){IT
.ia. sic l>l"Zl'·Ciwko rozmowom w n(}'ci. T>w..i!~li sie w:vel!ooe 
1;1Jrn,wie Berlina. ; Ntemicc, w<~.iny. Zs~ruJl'lt.ia. l)•t1na-:l nm-
kló,-e d·rnn:waia. . ..ie nie ro-ko- nulne n·n.trze lV i irromadzą. 
wań. <11c JWiH:<ki z poz.\·cji 1<dl, eu,'ltier. make i inne arłY
siłJr wo-l•ec <J'OOzU socJa.lisl.vc-7.- kulv. Pfl'\Vi.P.da..i.q. - na '11\'V• 

nci:""o. Tc basm i te J>Ol{łą<lv panek wo.iny, Na.iwni. c~a!'i
iSa u.ne<'icź. irlów11a p1".re"2.kodą cz.eni lud:cie, Chca. żyć bo~le-
ntt dNJ.dz.e l!Oko.iowei:-o 'l"O<ZWią· c·mfo i snakojn.ic. a !Y?n 
7ania 1>roblemu niemiccltiec-o. sw>1>im 1X1siencwa.niem o·ildgją 
Dla.t~e-o 111-e tylko Zwiaze.k Ra tvlko p.-r7ysłu:i-e impe,-<...aJistv
d'dcck:i. lecz ia.kźe w="S!kfo C'f.nym ~i!-0-m wojny, Dezori:-a
kra.ic cz!(l<ru<O<wskie Ulda·du n.izu.ia. bowiem rynek. zao-pa
Warsza.wsldego, a wiec i Pel- tr7-cni·e. utrudnia.ja no·rmalnf'! 
ska.. nn1sza ,,~.i;macnia.ć swe i;i- nabywa.nic 1l'l'Ze7. ludność tvd1 
ły „JJ,r<J<nnc. Mówi o t:vm e.i.'°1"'- im"a•rów. które. na ~'l"Q'IU.3~l"11i u 
s-.w·nv dzhsiai komuniikat 7. <Jod- sielJ.ie. Zdana sic i ta.k. ~Al 
byle.i w slolic:v n.a.!>"Zerro kra.~u w~··1hl.kowa:i,; ws::i.vst.lme sw&ie 
11an1d.v mfoistrów <l'b.Nmy n~- Śt'<l•tlki na. -..a.kuo za.J>R.<IÓW. bo 
rodowej TJańslw - i;ygnata- prcypu"1ZC'Zali. że woin.a. :!nł. 
riuszy ID1J~du Wa.r.s7a.wskie· .iuz wvbuchoie, a n<>niew~.1: Jrh 
go. Wszystkie 'P-Okój m.ilują~e i>rzYJJu=..c.z~n:ia nie s])!'a:wd2ilY 
m.i.r-Ofly sa i:-1<:-boko z•.inte.n•so- 1>i«:. odnolSZll- z p!J1Wl·n<te.nt t~ 
wanc w zaw"rciu traJrt.a.tu J><>· 7.apasy do skl~r.·1 i p•r>-<>'!;ą, aby 
k<>foweg() z N~emcami. Naród im ZV\oTÓc<ić p.iemąd7-e. Lu
pa.J.s.ki tym baMi?.;iej dąży d•> ~7.ł·om nie 7'1Aią.cvm ~wihi-e sprn 
iego celu. że traklnt taki bez wy, tak n;ileiy walczvć 7 n:ie
w·1;glerlu na to0. my Ul'Słanic b•~?:oieczeńs~w-em wo;nv lm1><'
Z'1wartv z <1>h:vdwoma. 11a1i-.tw<i rfalist;vc7'n~.i. l>QZbaw!o.ny!Tl 
mi nfomrier.kimi. CZY tylko z cech dyscypliny s:im!~=~.i, 
N ltD. ostatec-i;!l>i: i w JWlni - wys\".rl'za, a.by 7.0.bactyli J.c-
71HHlnie z za8a.-dami ura:wa mli: k::>,ś l'IC•SUW<'.~ll.cą s•ę je!l!'.o<J:1ię 
<l;i;yri;ir-!ł<3ow?:i;o - usankcionu wr.i•kowa, ll•b tr?.nsttnrl 1rr,1-
.ic i1.t.nieią.c11. ~a1>ke 1>ols1w- ni. Jul> tylko t>słyszeli o tvm 
niemi~cka nll. Odne I Nysie. od k0>goś, a już O!taniia lch 
Naród U(}lski .iesl najbard~..,j pa.ni;ka, stra.ch Jl'rzed wojną. i 
bezp.(}średnio 7.aint-eres'f'wany pęd·z.a, d'O skl~pów po zah!P 
w tym, aby rewiz.i!>niści za- zap.?.sów. Gdyby ch<l>l'iaż pt'7e-
chodni<>nirmicccv zrm-mn.ieli 
wreszcie. że próżne są irh na- czy!.g_Ji ••.ważniej ga7'ete, «1 cfo-
d'7.ieie. 7.-a na strażY naszych wi,.,da:ieliiby się, że tra:lc'a.t po 
i:ranic st!>i prawo i siła. Tym k<li">wy z Niemcami ma b}'ł 
bai"17.ie.i wiec c-..:u.i-emy sie 7?.warly dll>piero w 1,TU!ln:11 
wb<J.wia.zani V\'llicść nasz bieżącego ro.ku, czyli pl'"".,·
wkł<1.·d we W7.m'łcn;enie 8 11 11a.imniej do ti'e;o en.su kh 
obro11nyeh J){M'lleglvch na.czet- mr.!a, egaiistyC"F.Tla dusza p.c
nemu d<l'wó-dztwu wo.iskoCJwe- wi111na. czuć się spo~rnj.na, je<iH 
mu ua.ńslw czlonk-owsl-;.ich już nie starcza im ro"Umu. 
Układu Wa.rS'.ra.wskfoe-o przez aby pc·.i~ć, że nasze sily 
pO>dnfosienie i:rcfowości bojo- sny po.knju są. więk.'Pe o-d ~!ł 
wej w!l'jska. po.lskieg-0. wojny, a. im .~a większ0, tym 

Dwa. dni temu za.chod'!lioniE>- pewn.iejszy po:itój. 
mieeki B1111desrat uooważnił Fa.Mie P·oHtyczne, a.ktyw SJ:J·~ 
r.t,ąd ooiiski do zwiększeni.a łeczny, 72!lyscyP.lill!.Gwafla wiek 
st.a.nu Jiczebnc!l'o i milit.a.1·ne~o mość nM>ZE'gl> • si>o.fec:zeńst'''·• 
BundeswehrY oraz do %<lie· P1:Wi1rny THJodja,ć S<ta.~owe7ą "'"'l 
cia nadzw:vcza..łnych kroków, kę z tym t57Jmdliwym dla. 
irdv uzna to za sto«owne. pa.ńs<hva i dla. SJ}rawy po~{o
Sf.rauss i AdC'lla.uer or.a.z i<'h ju zjawisk.iem. W takiej s:vtn<ł 
so.iu=Jcy z va.ktu atla.nh•c- cji międ:7.vnarod-0<Wej, jaka 
kle1m nie zash'asza kra.iów istnieje o-becnie, o•bo·wiązkiem 
so~cjali<;;!vcznych swymi 1>0su- kaidego świa.domego C!.lowil'
nieeiam:i. Nasze 7.-iednoczone ]{a i patri1oty jest Wljf11a~m'a
sily z!n'(}.ine sa. iro<tt>we ode- n.ie spcloon1ej dyscypliny ca
przeć ka.ż.rlv atak. znria.7Jdż:v<! lel{o np,ro,du. 
każ.dego al!l'esora. NaS»e z.ied- Ze sp11>kojem p~tr.zymy w 
noczone silv z.hrojne JWtrafią rlrleń jut!"lejiszy. z my6Ią t.1 

za.n-ewnić be7Pieczeństwo Nie- jutrze ukladamy rea1i-n1je
mieclde.i Ret>ublice D~okra- my nasze pJa;ny ws:zecbstron
tvcznei. na która w ?Merwme.f nc;ro rc-:>:wo-ju Pol~;l{l - o-ne· 
kolc.iności milil.arvzm 'l:Mhod- my, sic.jemy i zbiera.my co
nfon.ie1nierki ostrz:v swoje ze- ra'Z ebf'nsze plmiy, pomn:tfa
bv. Bezu<ieC'7.J~ństwo ln'1t.nio my sHę pi".Zemys?ową kraju. 
NRD .iest bo-wiem n.iszy:m Z glęlJ<l'ką wiarą w po.lrnJ··owa. 
wspól.nvm be7n;eczeń'!twem. a 
dla nas. dla PoL„k; .i~t !?'\Va- PL7y.s-rlość świa.ta. bndujcrny w 
ra.nc.ia. że but niemier.!<ieirf) n<>.~ej 0>jcri:yźnie nowy, socj4-
imp-eriali'7Dtu niirdv nie sta,niP. lislyC'lllly i Słl<l'a.wiedliWJ
na. na~ze.i zachodniej uanicY Ui'!:.Tó.i spo~eC7olly. 
(o-klaski). W dniu ogó!Jrnpol~kiego gw;c: 

Mocarstw.a zacho•ilJnie t>rze- ta dożynek J>Ol]jrl:·awi~.m wa.~ 
kona.wszy sltc. że pa.ńsiwa s-o- gcrą-00 - roiln~ków i praccn.v
c.iali•styczne ni·e o·rt<,tnpia od ników PGR, ki>biety wioe.isk!e 
swe.i decvz.ii zawarcia. trakta- i mlu·df71ioeż. bud1>wn.kzych no
tu i>oko.ioweao z Niemca.mi i we.f palsk.iej wsi. Ro~wijajcie 
rozwia.uania na. te.i bazie 2a.- t>e<lskie ro-Inictwo, po.c!nll'Ś~!e 
chodnio•lJ.Mliń~kiel!"o PN'~lemu kulturę rolną, pomnażajcie 
oora.z wyraźniej oświade7.a.ia. produkcję l'O'Ślin.n.ą i hodowla 
źe skłonne ,<;.:>, zasia~ć nl'"LV ną, s!;o.sujcie n-owawesue i;pu
wspólnvm s!-0Ie dla p;rowad7.l'- sa•by pracy. Pracujcie P<l go
nia r-0lrowa<ń. Jeśli ich zamia· sp0011„r.sku z troską o wsp61-
ry i in.tenc.ie sa szczere, m<l'i:- n~ dobro dla siebie i dJa. na.
na. to tviko uowif„,<. zw;a„1•!,; rodu. Nie dawajcie posłueha 
Rad2deck; i '1L"SZvs!kie państwa 5'iewcom ni'6J)okoju - wy(lol'l
so-c;,,_Jistvczn.0 e-o-wwe isa w ml>.JCie surnien..11ie obowiązki 

każde.i "h.w-W JM><ljąć rolmwll- wobec państwa ludowego. 
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nstytucie odpowiadają Każda dŻ·ielnica będzie m1ec swoiq 

zy rozbiorą 
dom? 

,,, . 
~10) 

Na nadesłane listy naszych 
·r ytelnikow, mieszkańców ul. 
vv·róblewskiego - podajemy ni
.Pj wyjaśnienie Rady Narodo
wej. 

Łódź pierwsza w kraju 
zoreanizowała sieć poradni przeciwepileptycznych 

łódzkie f otoaktaalności 
Zawsze aktualne gabloty 

„Cały obszar po południowo-' 
~achodniej stronie ul. Wróblew
skiego między ul. B1·atyslawską 

torem PKP wskazano. do zabu
dowy Spółdzielni Mieszkaniowej 
„Osiedle Młodych". 

Przeznaczenie omawianego te
renu pod zabudowę wielorodzh;i
·uą, nie jest jednoznaczne z prze 
prowadzeniem na nim w naj
.bliższym czasie masowych wy
burzeń. Realizacja nowego bu
.downictwa będzie przebiegała 
przede wszystkim na terenach 
wolnych, nie wymagających wy
burzeń. 

Plan zagospodarowania jest 
w trakcie opracowywania I do 
czasu jego ukończenia, tiic moż„ 
na udzielić bardziej dokładnej 
informacji na temat zagospoda
rowania wymienionej działki. 
svrawę przejęcia terenu - do

starczenie izb zastępczych Itp. w 
przypadku przystąpienia do rea
lizacji wymienionych zamierzeń 
będzie regulował inwestor". 

z. s. 

EpileP<S.ia. zwana takre »adam:ka :le,st choroba dość 
powszechna. W Lodzi, w poradni p.rzeciwep<ileptyC'Zne.i 
mre.iestrowan:vch iest kilka tysiec:v osób. cfaroiacych 
na te dolegliw-ość. Właściwe leczenie w dzisiejszych 
warunkach 1J>()Ste1>u medycyny da.ie l)()'Zytywne wvniki 
w n·rzeważa.iace.i wiek szości 1>rz:vi>adków. Wlaściwe 
leczenie zwiazane .iest .iednak z c;ilp{)wied:nia struktu
ra O<rll'atrlrz.acv.ina 1>lacó wek sprawu.iacvch opieke nad 
chorymi. 

t ódź mi'.lla do tei pory 
iedna tvlko 1>ora<lnie nrze 
ci wepileptyczna usytuowa 

na orzv ul. PrZ€dzalnianei 72. 
Korzystali z niei Wl5zvscv cho
rzv z terenu Lodzi a takż.e z 
województwa. Pomijając już 

fakt. że oora<lnia ma wspólną 
ooczekalnie z oora<llilia ogól
na dla mieszkańców Widze
wa. naiwieksza nie<loaodnooć 
polegała na ool-eglości. którą 
pacjenci mu.sieli pokonvwać 

doież<lżaiiac z różnvch dzielni<: 
miasta i woiewództwa. 

Tylko dla panów 

Stan dotvchczas.owv ulei!a 
radykalnej zmianje z dniem l 
oaździ-ernika. Wydział Z<lrowia 
p.rzeorowadza deoentralizac.ie 
lecznictwa orzeci weoile.otycz
ne.!:!o. Kai.da dzielnica miasta 
bedzie miała swoia DOradnię 
orzeciwepiJeptyczna. Lekarze 
oozostaia ci sami. zmiema1a 
sie tvlko lokale. I ta.k: wcien 
ci dzielnicv Balutv beda miel; 
swoia ooradnie przv ul. Hioo~ 
tecznej 7/9 . Polesia - przy ul . 
żerorrn;kiego 12. Widzewa 
orzv ul. Sznitalnej 4. śród
mieście ; Górna na razie p0-

:rost.a ia w pooradni Przv ul. 
Przed7.alnia;nei 72 aż do mo
m€ntu uzvskania nowvch lo
kali. o Wdzianka o Komplety 

We wzorcowni „Wólczank!" g-or11.czkowa praca. WlaśniP. przygoto
wuje się kolekcje na Targi Poznańskie. Około 200 rozmaitych mode
li. Każdy model zaopatrzony jf!St w katalog zawierający około 10 
próbek tkanin z których można na życzenie handlu wykonać da
DY fason. 

Dyrektor J. Bartosik i klerow
n!lc wzorcowni p. Wójcicka zwra 
cają naszą uwagę na najciekaw
sze modele. „Wólczanka" przy~ 
st;ąpiła ostatnio <10 produkcji ko
szul z usztywnionymi kolnlerzy
kami. Kolnierzyki te po praniu 
nie tracą sztywności. 
Najmodniejszą koszulą, zgodnie 

z modą wioską, jest koszula w 
kolorze białym. Niezależnie od 
teg9 nosi si<: również koszule 

Z UKOSA 

Konstanty 
Mackiewicz 

koloi;owe i to począwszy od per
lowego poprzez błękit I zieleń 
aż do koralowej czerwieni. Cho
dzi tylko o to, aby każdy męż
czyzna dobrał odpowiedni kolor 
koszuli do barwy włosów czy 
cery. 
Wśród zupełnie nowych modeli 

zwraca uwagę koszula z kolme
rzykiem o zaokrąglonych rogach. 
Niektóre nawet z dziureczkami 
pozwalaJącymi na zakładanie 
specjalnego spinacza. Czy takie 
kołnierzyki spodobają się na
szym panom - zobaczymy. Za 
to już teraz można przewidzieć, 
że na pewno przyjmą się koszu
le z „chytrym" kołnierzykiem, 
który nadaje się zarówno do 
krawatu jak i bez. Na ogól naj
nowsze modele posiadają kołnie
rzyk o rozwartych I dość dlu
gich rogach, chowających się 
pod marynarkę. 

obok koszul popelinowych 

Natomiast dla dzieci stwo-
1'7JOno odrełma POra<lnie przy 
ul. Przedza1nianei 1/3. Tn zo_ 
<"tali zatru<'Ln'eni lekarze 
wszvstkich soecjalno.ści. które 
wiąża sie z leczeniem SDeCia-
li.styczmvch oohorzeń układu 
nerwowego u dzie<.'i Ooickę 
nad mlodvmi Pacientami surą 
wować bE>da oovcholodzv. neu 
rolo!:!. n-ediatra i ]ocrm>edo (z::t 
burzenia mowv). Ocklziell'>nie 
dzieci. oocient,ów o wrażliw
szym svsteTP'e nerwowym od 
<loroołv<'h iest dużvm stJkce
sem. Należv oczekiwać. że w 
tvm ukladz;e or1rnni 7 acviTJvm 
wyniki leczeni:. także beda 
ko-.,,v.~.t;n;eisze 

Chorzy z województwa lódz 

z kroniki MO 

kieiro. którzv 1rot-zv6ta1i z <>t>ie 
ki. POradni orzv ul. Pl'Ze<lzal
nianei 72 nie be<la ponosić 
trudności oodróżv. Wojewódz
k; Wydział Zdrowia zoraani
zowat im ooieke w D'>ra<i-
niach oowiatowvch. Od 1 
wrzesn1a br. każdv oowiat 
ma swoia ooradnie. W ten 
o,-posób i mia.sto i wojewódz
two otrzvmalv oooowiednio 
rozmieszczona s1ec porad..'1i 
lecznictwa orzeciwep:ieptvcz-
n ego, 

(zt) 

„Sen ------
o Goldfadenne" 

16 i 17 bm. Państwowy Teatr 
żydowski wystawi znaną kome
!lię muzyczną „Sen o Goldlade
nie" w reżyserii Ja·kuba Uotbau
ma. Scenografia: Jędrzejewski, 
Lange, Przeradzka. Choreografia 
Sylwia Swen. 
Początek przedstawień godz. 

19.30. 

! 
Na.der rzadki to w Łod.zi obrazek, aby przed ga.b7ot'1mi 

groma4zili się przechodnie. Na ogól bowiem są on e 
zmieniane Dd wiellciego śu:ięta. Jedna.kże przed Łóclzlcirn 
Domem Kultury w gablotce zawsze są umieszc2an„ 
a.ktualne wfoctomośd i zdjęcia. Nic więc dziwnego , Żć 
cieszy się ona za.cinter.esowaniem wśród łodzian. Wa.rfo, 
a·by wzięły przy·kfo·d z ŁDK i inne instytucje, lctóre 
umieścily na ulicach Łodzi swoje gabloty. 

(Kr.) 

~~~~~~~~~~~~~~~~~·~~~~~~--~~~~~~~-

Pierwsza na Polesiu, czwarta w Łodzi 

Szkołł! Ty~ia,ełeeia 
otrzymało wczorai Osiedle Młodych 
W Osiedlu Ml~vch na Karo lewie oobyla sie wcrora.i mila 

uroozvsto§ć 01twaJ:cl,a SzkOł:v l'ysią.clecia nr 164 im. Andrze
.ia Fryc-La-Modrzewskiego, któ ra, ~budowaoo DrzY ul. Wró
blewskiego 65. Jest to nd.erwsza Szkota Tysiąclecia w dzielni
cy Polesie, a czwa.rta tego ty uu w Lodzi. 

dziecik.i. którv przeciął trady
cvina wsteE!e. 

Nast-eon1e zapros7..eni go.śc'c 
zwiedzili rrmach <;zkolv. którY 
posiada 18 klais. Piękna świe
tlice. trzv pracownie nauko
we ora7 4 ~racownie prac ~
cznvch. Uroczystość za .l;:ończv
la sie wvstepami artv.stycznY
mi młodzieżv szkolnei. 

W uroczvstości tei wzieli 
m. i·n. udział: sekretarz KL 
PZPR - T.ideusz Głabski. se 
kreta•rz KD PZPR Polesie ·
Kaizimierz Głażewski. wkeku
ra tor Okreau Szkolnego mgr 
Edmund Pr7!eździ-ecki. prze-
wodniczac:. Prezvdium DRN 
Polesie - Ją,ni,na MackiewiC'Z. 

- Przekazuiac klucz do no
we!!o piekne!!o e:machu szkol
nego - oowiedziala do z.!(rO
road.Z>Onei mlodz.ie7.-y Ja;n:ina 

Mackiewicz - życze wam di:o 
,gie dzieci dolxvch wynikó·v 
w nauce w tei piervv15zej na 
terenie Polesia. Szkole Tysiąc 
lecia. Powstała ona dzieki 
olbrzvmiemu wvsilkowi bu
downiczvch oraz ofiarności 
nas wszvstkich ':ctórzv gr0-
madzimv fundusze na szkoły 
TvsiaC'lecia. 
Rów.nież w serdecznych sk>

wach przemówił do młodzie
ży wicekurator nutr E. Przeź-

J. Kr. 

. 
~~~z ... ruin')! 

B a1'dzo cielvawie zapowia
da się ogólrwpols/w. wv
sta-wa IS-lecia w War-

;,Wólczanka'' przygoto\vuje wiele 
koszul z innych tkanin baweł
nianych ·w rozmaite wzorki jak 
paski, paseczki, kratld (na zdję
ciu) oraz z lnu. W kolekcji znaj
duje się wiele kompletów nada
jących się zarówno na kort jak 
I na wszystkie wczasowe okazje. 
Komplety składają się z bluzy 
i szortów, względnie slipów. $li
czny jest komplet z granatowe
go drelichu przybrany białym 
stebnowaniem. a także podobny 
komplet z białego lnu. Wśród 
wdzianek bardzo udane wykona
no z 30% wełny. Wyglądają jak 
z dzianiny. 

• Złodzieje steelonu ujawnieni po 3 latach 
szawie, na którą złożą si~~ 
prace pla,styczne arty.stów z 
całego lcraju. 

Ja:. informują na,s, bierze 
w 11,ie·i udział również spora 
ilość plastyków !.ódzkit·'i - i 
to ta.lcich. lctórzy zdobyli już 
niejedno wy„ó:nienie na po
zalód:;,/dch wystawach. 

M. ·in. Konsranl11 Mack'E:-
wi~z pr:yslal do Warszawy 
wielki obraz pt. „Tu b11li !•1-
d.:ie". Ogrnmna ta kom.pozr 
cja pr:edstawia maka/Jrycz'1e 
zu.:1Llisk.o rui n wiel/dego mi,1-
sta, .znis.:czo1tego przez WV)
nę. 

Sam tytul jest dwu:naczn:1. 
„Tu byli lud:ie". rnoie zru~
c.:yć: .,Tu niedawno p1P.<ow1-
lo życie. tu miesil;ali ludz!e. 
a d:::.iś miejsce to .•l<Jlc s1-; 
lcamienną pustynią". 

Albo leż oclczytać to mo~>!lt 
w· ten suosób: „Pr:e" to mic 
sto P"~~s.:l:1 istoty, kr.>re 
Arwr Groltger w s1coim c:i
klu „Wojna" określił . .lud<.1e 
- czy szakale". P»:es.<:/1 1 p . · 
:::.osiawili :::.a sobą tylko ru•
ny". 

Ten antywo;e·n ny ob„az <J· 

qlądaLcm u: pracowni Ma ck;c
wicza przy ul. Tuwima Mu
s:ę powiedzieć. że ujrzałen , 
go na ba.rdzo spny)!1;qcpm 
.tle Ruir:y niiasla uwiec;nfr.,-
ne pqdzleni 1nistrza. harmon -
::owały ka.pitalni,i... z ruiną 
jego pracowni. która wygląclr: 
iak gdyby i przez nią prze
szła wojna. 1 to atom.owa! 

Maek:ewicz ocl dluższeą0 
c :asu siara: $Źę o 110 wą pr'!
c:Jwn1ę. .iednahże ti:ciq'. 1e
,zc:e piętr.:ą się Jakieś trn 
rlności p;·zed ost.at.ecznym za
ia.twieniem te; palącej dla nie 
go sprawy. 

Nale::.ą się icyrn.zy jale n.ai-
ba.rdzieJ szc:e rego uznani„ 
d'a kDmpetcntnych w!.adz 
lctóre ostatnio wielu łódzkim. 
plastykom pr::1zna.ly pracow
nie - i to pracownie urzc1-
dzo11e rwwocześnic. ba. kom
fortowo na.wet! W tym też 

lwnteldc-ie tym. dziwniejsze 
musi się icyclać. iż nodn 1-ie 
najp-0pularniej.ny ma/an ló:fz 
ki: laureat nagm~ly phstycz
nej nas:::.cgo miasta. Konstan!y 
Mackieu.:!cz. pracu ie w aleli~r 
priyv>mi1W)a.cyin wie'kq 1'U -

'IUf: takq ;iak ta, z jego o
statniego obraw „Tu byli lu 
dzie". 

Jago 

Dla chłopców przeznaczone są 
komplety z kolorowych kreto
nów, bluzy z drelichu, dwuko
lorowe kos•ule bawełniane (np. 
lrnlnierzyk, wypustki przy krót
l<ich ręl<awach J kieszonce bia
łe, res,ta kolorowa). 
Są też koszule z wiązadełkami 

pod szyja lub ozdobione koloro
wymi tasiemkami. 

.. \'\'ólczanka'' produkuje rocz
nie około oółtora miliona koszul. 
\V przyszłym roku ilość ta bę
d~1e ie~7cze wiQksza. Wprawdzie 
około 30-40% ld•ie na eksport 
przeważnie do Kanady. ale ml
mo to je,zcze bardzo wiele zo· 
staje w kraju. Dyr. Bartosik 
przyrzeka poza tym pelną nu
meracię wszyst~icli modeli. tak 
że każdy z meżczyzn powinien 
d0brać dla •i<'bie coś odpnwied
ni<'«o. O\'ly tylko produkcia 
.. Wólcza.nki" znalazła się w na· 
szych sklepach. 

(KASI 
Foto: L. Olejniczak 

W imienin chorych 
Dyrekcja Stacji I"oqotowia Ra

f.cmkoweo:o m. t.odzl składa tą 
'.iroga serdeczne podziękowan•e 
l<om!tetowi 1 dzlałkow\czom „Sie I 
lanka". przy ul. Sienkiewicza f.8 
za wan:ywa I kwiaty, otiarowa· 
n<> dla chorych przebywajacy~h 
w Szpitalu Stacji Pogotowi.a. 

6 DZIENNIK ŁODZKI nr 215 (4601) 

• Co się kryło za nielegalnym 'warsztatem? SZEROKI asortvment tka111n 
welnianych ·na ub10l') 
szkolne w ceme od 55-
300 zł, oraz tkaniny plas<· ł 
cwwe w kolorze granat.)-~ 
wym p-0lecają sklepy włó-( 
k1ennicze - AndrzeJa St:r;1 ~ 

T rzy lata temu 19 września 
1958 roku w ZPDz 1m. 
Kasprzaka w Lodzi (ul. 

W1P-cko·wskiego) dokonano zu
chwabego ~'1amarna do zakla
c;l·'wego magazynu. Zlodzieie 
skradlJ 60 kg steelonu. 

W dniu 22 czerwra br. Ko
menda Dz:elnicowa MO Lódź -
Polesie wykryła sprawców k.ra 

Mi mor ho rl Pm 

dzieży sprzed 3 lat. Zl-0dzieja
mi steelonu okazali się: Ed
ward K-eller (zam. ul. Żerom
skiego 24) o.raz Zen0d1 Strzel
czyk (zam. ul. Zakąt;na 21). 

Edward Keller pracował w 
ZPDz im. Ka.-;.przaka w cha
rakto&rze elektryka. Namów1l 
on Strzelczyka do włamarna. 
którego wapólnie dokonali w 

WSTYD.„ 
P

aństwo Z. dlugo opie1'a 
li się balccyl.owi zaru
zy . B11li ctobrze uodpo1'-

nieni psychicznie, jako że r.iz 
już dostali w skórę od życia 
za nadmterną przezorność 
(pusz/ci. z konserwami eksplo
dou>aly przed uplywem ter· 
m iriu okreś1rmego etykietą) i 
tym razem p-0stan<>wili żyć n11 
bieżąco, a nte na za.pas. 

Pierwsza „zaniemogla" pa
ni Z. Kied11 sąsiadka PO rt.11 

trzeci wróci ia ze s ldepu ni o
sąc lw·lejny kilogram cukru I 
rnąl<:i - pa.ni Z. nerwowo n~e 
wyt1'zymała i rzekła: niech mi 
pami od rana też „zro-
bi rzqdek". Usłużna są-

siwka prośbę spelnila„ a kie
dy mąż 1'a110 wyclvodzil do 
pracy został wciągnięty oo 
kolejną zarezerwowaną po·z1r 
cję. 

- Wystarczy nam na sze-reg 
dni, nie trać więcej czasu w 
„ogonkach" powiedział do 
żony. - To niepoważnie wyglą

da, nie ma.my dużej rodziny ... 
Kto ma du.żą rodz·inę. 

ten ma już wszystko na kil
ka miesięcy. a nie na kil
ka dni wybuchnęła żona. 
Co ja dam dzi.eciom, Jll!k bę
dą głodne? 

dzie. 

To co ZlWJSZe d,a.je·sz. 

A skąd wezmę? 
Ja.k zw11kLe, ze sklepu. 
W sklepach nic nie be-

Jeżeli wszyscy ZWMitt.ią 
tak iak ty i twoja sąsi-a.dko, 
to oczywiście ogol>Ocicie wszy 

slJkie sklepy. Ka,tegorye.znie 
protestuję, nie będziemy się 
kompr-0mitować! 

Mial rację. ALe ko-inp-romitc 
cji nie uniknęli. Pani z. i jei 
za-cna sąsiadka uslyszaly drii.i. 
następnego od lcierownvk<I 
skl.f!!pu: - Panie wyba,czą, ale 
muszę odmówić, panie bez 
przerwy od tygodnia dwa r,1-
zy dziennie k1ipują te same 
produkty. A ja muszę za·opa.
trzyć tych. którzy pra<:ują i 
nie ma.ią cza.su na organizo
wanie bałaganu w ~lclepach i 
zaopa.trzen·iu. 

Podniecona pami Z. zarea
gowała ja.k na.jgo1'zej. 

- Proszę o książkę zażaleń. 

Otrzym.ala, napisala zażal,.-
nie na kie1'ownika., który od
mawia .~przedaży. 

Odpowiedź przyszla szybko. 
Pokaz.al ją kierownik sk.lepu 
panu z„ lciecly ten ostatni k11 
powal papierosy. Przy gło
śnym czy·taniu po „oQDnku" 
przeszedł mały dreszcz. A po 
tem „ogonek" stopniał do po
lowy. 

- Pani - rzekła. jedną sq
siadka aa drugie.j, nieci, 
pan4 zabiera dzieci i id.ziem11 

oni pamiętają kt<J tu · staie 
st-0i w 1'2ądku. Ze·t>om się 
ładnie dostaw. Dyrekcja na
pisala. że kie-rownik miał m
cję i może odmówić sprui
ddy, jeżeli widzi ciągle tego 
samego klienta przy ładz:e, 
kupuiącego cul<:ie1' albo sól 
czy mąkę. Co pani na to? 

Zo-Ta 

nocy. Weszli oni furtką na są
siedirną p-O&esJę, a .<.tamtąd 
przez -0twór w ścianie po wy
bitych drzw.iacb - włamali się 
do magazynu. W•artość .skra
dzionego ste-elonu wynOISi p-0-

nad 60 tys. złoty<:h. 

Zo.s:tali także uj awn.ieni 
przez KD MO Polesie paserzy: 
Zofia Agier (ul. żerom.s.kiego 
24) i Kry5tyna Wilińska (zam. 
uł. W,s.chodnia 16). 

K 
omenda Dz;-elnicowa MO -
Górna wykryla 111eJ.::gal-

ny warsztat reperacJ! 
mo·tocykh, który prowadz;ł 
Ja.n W. z ul. Powszechn·eJ. 
Jan W. nie tylko że reper-0-
wa! bez odpowiedmego z·ezw·::>
lenia motocykle, ale ponadto 
nabywał z nielegalnych źród-el 
części zamienne do mot.Drów, 
m. in. ujawniono u lllego sil
nik „Jawy·• pochodzący z kra
dzieży. Za,imowal SJę także 
handlem k.radzioneJ przędzy. 
U Jana ·W. znalez1on<> bowiem 
42 kg p<zędzy bawelnian.e,1. 
Oświadczył on, że przędza jest 
włas>nością Stanis!awia S. Sta
nis.!aw s. przyznał się, iż bę
dąc chałupnikiem „wygo.spoda
rowal" sobie 40 k.g przędzy, 
którą otrzyma! od spóldizieln.J 
do przer-0bu. 

Zarówno Jan W. jak i Sta
nisJaw S. zootah aresztowan.1. 

(Kr) 

ga 45. Narut()wtcza 2. 
Piotrkowska 317, Wojs...1.ca i 

P-01.stkiego bl. 15. r 
BOGATY ZESTAW bielizny 

darn.-;.kiej Jedwabnej, bo.
.,,elmanej i dziecięce;, zn<l.i 
dziecie w sklepach MHD 
Ar>t. Odzieżowymi p rzy 1.11. 
Wschodn1eJ 32. Pio:rkov.-

1 
<;kiej 48 i Rzg<>ws..'luq 
82. 

DUŻY WYBOR obuw:a me
s.kiego na skórze i 'nn:vć~ 
sp~dach, produkcji kraj<:>-~ 

~ 
we] 1 z importu. w roz
nych wz-0rach, kolorach i 
pełnej numeracji - Piotr-! 
k()ws.ka 73. Glówna M. 
Plac Wolności 10. 

USLUGJ: 
REPASAC.JĘ rOŃCZOCn ~ 
wznowiliśmy p-0 wakacyj. r 
nei przerwie w siklepacl' 
- Piotrkows1ka 56, Wrześ
nieńska bl. 62 (Żubardź). 

POPRAWKI KRAWIECKIE, 
PRASOWANIE - Narutowi

cza 9, Nowomiejska ~. 

PiotrkowSlka 78, 31, 87. 142, 
288. 3{)7, Plac Wolności 6 
i Rzgows.ka 6. 

- Jestem w kolejce piąty.„ 
„.piąty raz w ciągu d?.i.siejszego dnia. Cztery ldlogra.my od
stawiłem już do 8omu.„ 

,, 



ur OGlO~HIA DROBHE ID 
'SlATKI ogrodzeniowe. Z POWODU wyjazdu 
I bramy, słupki sprzedaje sprzedam samochód „War 
zakład. Wólczańska 105/1:17 sza wa", w dobrym std-

14874 nie. Marysińska nr 55. 
s-·J_l_U_T_E_R-,-,0-sa-,-,-s-p_r_z_e_d-am-. 1488~ Już wkrótce na ekranach kin! 

NIERUGHOMOSGI 
PLACE budowlane w 
miejscowości Jeinislrnwej 
Ci1elmy sprzedam. Wiad0 
n1m3ć, Mikołajczyk, Zgie1·z 
- Cheli11y, zagajnikowa 2, 
teleion Zgierz 3Z2. 

14898 
iiOiw-drewniany, budy
nek gospodarczy mur~

""·.any, 2 pokoje kuchnia 
wuine - sprzedam. Lód~. 
ul. Niemojewskiego 15. 

14834 

Tel. 479-12 dzwonić po 17. 
SILNIK elektryczny 1,5 
lQW sprzedam. Lódź, Mic
kiewicza 21 m. 10. 14901 

( KUPNO 
SKUP przepalonych żaró

wek - Lódź, Wólczańska 
129, tel. 364-04 od godz. 13. 

14873 
----~~-~--ZGRZEW AR KĘ 1.000 wat 
do mas plastycznych ku
p;ę. Oferty „15155" Biuro 
Ogłoszeń, Piotrkowska 96. 

LOKALE 
PLAS'l'YK poszulcuje o:l
pc,wiedniego pomieszcze-
ni:.. na pracownię. Naj-
chętniej śródmieście. O-
ferty pisemne „14883" 
Piuro Ogłoszeń, Piotrkow 
ska 96. 148ij3 
DWA pokoje z kuchnią 
!;>elny komfort śródmleś
CJF> - zamienię na 3 luh 
4 równorzędne. Oferty pi
S~inne „14887" Biuro o
gloszeń, Piotrkowska 96. 

148ij7 
~-~~·----~ 

DWA pokoje, kuchnia, 
częściowe wygody śród
mieście zamienię na dwa 
mieszkania oddzielne. 
Oferty pisemne „14904" 
Biuro Ogłoszeń, Piotrkow 
ska 96. 14904 

w cenie od 6 do 25 zł za 1 kg 

do nabvcia 
WE WSZYSTKICH SKLEPACH CENTRALI 

PRYZ.JERA męskiego za
trudnię. Zgierska 30a. 

14866 
RYBNEJ GOSPODYNI domu po-

oraz W Sklepach MHD f PSS w torlzl trzrbna. Wiadomość No-
womiejska 9, Kożuchow

i województwie. 2400-T slti. 14870 ________________ .:.:.. ... „„..:...:. ________________________ ... ____ ,... __________________________ .IGOSPOSI~erencja-
llli potrzebna. Zgłoszenia ._ ............ ",----............................. ______________________ ..__ Plac Dąbrowsl<iego 1 m 4 OSRODEit kursów TKWP 

WAZNlll TELEFONY ~r1.· 1 'rl • ·~ "~'E7JV1 Dyź11rv szpitali l ~~!~d~. ;:~owa na ~::~~ ~~ap~e~b8ro~~ó~pr~:~:~~~; 
J Z tli, f, POLOŻNICTWO lLlb docbocJząca potrzeb- du 27) organlzuje kursy 

Ogłoszenia wymla- f., • • . na. Tuwima 40 m. 40. Icroju. szycia l. n st„ 
rowe telefoniczne 311-50 • Szpital Im. dr H. Jor- 14899 ltwiatów sztucznych, wy-

f'ogot. Ratunkowe 09 dana, ul. Przyrodnicza 7-9 -- · ------- t\Jbu kołder . . kapelusznl-
Pogot. Milicyjne 07 KINA l KATEGORil KINA Jl KATEGORII tel. 509-13 - przyjmu.Je FOTOGRAFA - laboranta ctwa dams!;.lego. zapisy 
Sh•aż Pożarna os rodzące 1 chore glnekolo- ł samodz.iel_nego - zatrud- codziennie Wapienna 15 

Kom. Miejska MO 292-~2 l\IUZA (Pabianicka 173) ADP.IA (Piotrkowska 150) g\cznie z Dzielnicy ~atu-# i.~~kla~o~6to~l~aftJ~~"yna 53. (szkota) godz. 17-19. tel. 
kqm. Ruchu Dro- ·616 62 Klucz" prod. USA Program a!{tualnoścl - ty wraz z poradnią K, 4 

· HD?S 5·10-12 4240 I< 
gowego D 1 - ('panorama) doµw od Ala ma kota" Nie przy ul. Sędziowskiej 10· V ZAPISY dorosłych 1 mlo-

:~;:: ;~~::: L::.c, ł~~:2° lat 16 g. 1_5.45, 18:·'- ~u.15 tadzleraf nh!ia"/-:'„Udy- ora'Zi':.i"„:;I>~elnlecy ,,,\'9~l~1: # · 1 e . 1· d7.Jeży na poc:?.ątkowe. za 
555_55 E'ltZED'WlOSNIE (żer~rn- nia", , Kiedy pada> poradni. K przy u· re # NAUKA :iwansowane t konwersa-

MOI 359-15 Sk1ego 14) „No.t. zpie- śnieg", „~o.iedyn k" I'(. b~~:<rńs~~J 70 i Ghlop_l-i • ij .. ; . cyjne kursy ang!e1skl1'!go. 
Centrala Podmiejska 01 gów" prod. franc. do zw. l o. 11.05, 12.10, 13.15, c.- ego 

1 
d ff W U • n;emleckiego. francuskie-

-- od lat 16, g, 16, 18, 20 14.20, 15.25, 16.30, 17.33, Szpita! m: r • 0 ' go. rosyjsklego t włoski<> 
STYLOWY (Killnslnego 18.40. 19.45, 20.50 ~l, Lagiewmcka 34-36, tel. OPOŻNIONYCH w nauce gn przyjmują Ośrodl<l 

TE AT Ił)" 123) „Tajemnicza puder- DWORCOWE (Dw. Kali- a30·0Z - przyJmuje _ ro- przygotowuje w tempie TWP Plotrkowska 68. tel. 
niczka" pl'Od. czeslcie1, ski) „Na zielonym Slą- dzące t chor~ glnekolo- rrzyspieszonym magister. 315·00 godz. 8-15 oraz 

'U;:ATR NOWY (Wlęckow- dozw. od lat 9, g, 16. sku", „Ratusz Poznai1- gicznie z Dzielnicy W!-: Nawrot 13-8. 15035 17-19. Andrzeja Struga 24 
sklego 15) g. 19.15 „Spra 18, 20 ski", „czy wiecie, że dzew t Sródmieście oraz STUDnJlll-JęzykóV::--Ob· gcdztny 17-19. Ul3 K 
wiedliwość w Kioto"; Wf,OKNIARZ (Próchnika 4-61", „Pojedynek" i::. z Dzielnicy Polesie z P.f- cvcl1 DKN przyjm~je za-

llfALA SALA - g. 20 16) „Witaj smutku" (pa 10, 11.05, 12.10, 13.l~. r~dni K ul. Dlugosza r g ~ f,";sy początkujących 1 
„Dwoje na huśtawce"; norama) prod. USA, 14.20, 15.25, lfi.30; 17.3a, Kasi;>r'."aka.AM 

1 
c 

1 
zaawansowanych na języ-

'l'EATR 7.15 (Traugutta 1) do zw. od lat 18, g. 10, 18.40, 19.45, 20.50 ·Khdmka k' j 
1
m. M urce- k'. angielski francuskl 

19 15 O bi' d 6 18 O GDYNIA STUDYJNE CT Sklo ows ·ie • u· • u- . ' ' • ' g. . . „ so 1we z a- 12, 14, I , • 2 - u- . Ski d k" . 15 niemiecl<i rosyjski Piotr 
rzenle" ZACHĘTA (Zgierska 26) wima 2) „Ludzie Wisły" t·ie- 0 ows •el . kowska i37 arter · okó. 

OPERETKA (Piotrkowska „Ruda Julka" prod. fr. dozw. od lat 16, d:>J. pr•zyjmuje rodzące i cho- 1 odz 17 ~9 rÓc~ 
5
„:. Henryka ROROl'lSKA le· 

243) g. 19.lS „Król wló- dozw. od lat 16, g. 9.30,. „Majdanek" g. 10, 12, re: ginekologlcznle z Dziel b.ótg · ' P 15076 lrnrz ginekolog położnik 
częgów" 11.45, 14, 16.15, 18.30, 14, 16, 18, 20 mcy Górn~ oraz z Dziel- _ · . . przyjmuje 17-18, Zielona 

OPERA „Casanova" g. 19 20 .4S HALKA (Krawiecka 3-51 n•.cy P9les1e z poradni K, !\.URSY księgo~o.sc1 : 16. 14680 G 
(w Teatrze Jaracza) „Kalosze szczę~cia" ul. Wolczańska 18 1 M. podsta~v I techmkt ksi, Dr BIBERGAL j li 

l>INOKIO (Kopernika 16) do zw od lat 16 g · 6 fo''.lrnalskiej 27. g·cwama oraz finansowo· spec a • 
g. 17.30 „Porwanie w KINA li KATEGORII 18. 2ó ' · ' ' Chirurgia: Szpital Im. r•chunkowe pó!roczne I s~~ chorób wenerycznych. 
Tlutiurllstanie". ~Il.ODA GWARDIA (Zie- c~r Jonschera, ul. Mlllo- roczne. Informacje i zapi ~-órn?ch 16-13. Piotr· 

POZOSTALE TEATRY - ADRIA (Plotrlrnwsl-:a 150) lona 2) „Król Maciuś p nowa 14. ~v: Stowarzyszenie Ksi~· ows a 134 14789 G 
nieczynne „Przygoda na Marlen- dozw. od lat 7, g. 10. Laryngologia: Szp. Im. gc,wy~h w Polsce. Lódz, Dr REICHER -.::;- wenery-

sztacie" prod. polskiej 12, 14, 16 „Kanał" dr Pirogowa; ul. Wól· 111. P1otrlrnwska 53. tel. czne. skórne. zastępca 

LEKARSKIE 

Nowy film A. Wajdy 

„SAMSOft" 
wg. powieści K. Brandysa 
W rolach głównych: 

Serge Merlin, 
Alina Janowska, 

Elżbieta Kępińska, 
Władysław Kowalski, 

Tadeusz Bartosik, 
Jan Ciecierski. 

Ili PRACOWNICY POSZUKIWANI llł 
REWIDENTA wkładowego ze średnim wy
kształceniem i praktyką załrwlnii) nnlychmiast 
Sródmiejsko-Łódzkie Zakłady Przemysłu Dzie· 
wlarskiego w Łodzi, ul. Si'enkiewieza 61/63. 
Zgłoszenia przyjmuje dział kadr. 2423-T 

INlvNIERA na slli"Row!sh'łl' JtMw11ego i'nklrn
n ika zatrudni ia rn z Wojewódzkie Przedsiębior· 
stwo Rob'óf' Wodńrt-i\1t:ltor;icyjnycb ~w-:.todzl, 
Plac Zwycięstwa 2. Wymagane co ·najmniej 
7 liił praktyki. Wyrrngrodzenie w/g stawek o
bmviązuj9cych w budown;rlwie 4341-K 

DEKORATORA ze średnim wykszb1keniem, 
posiadającego pełne kwa lifikaci<' zawodowe -
poszukuje pilnie przedsięh. MHD Art. Gosp. 
Domowego w Łodzi. ul. Piotrkowska 113. li p. 
Zgłoszenia przyjmuje sPkcja k::irlr (pokój 202) 
codziennie, w godz. 7,30-15,30. a w sobolv 
w gorlz. 7.30-13,30. 4331-K 

INŻYNIERA włókiennika na stanowisko star
szego inspektora technicznego IV dziale pro
rlukrji zatrudni Zj 'noczenie Przedsiębiorstw 
Państwowego Przemysłu Terenowego m. lo
dzi, ul. Piotrkowska 49. Oferty nisemne pro
simy kierować do działu org11nizacji pokój 
nr 3. 2416-T 

dozw. od lat 7. g. 18. io dozw. od lat 14, g, 18, czańska 195. 375-02, w godz. H-18 d0ktor Ziomkowski 16-19 HVZEA DKM (Nawrot 2·7) „Księga 20 Okulistyka: Szpital .Im. 4311 K Piotrlto_~~ka __ 14_. __ .!!7_I_J _ _G INZYNIEROW wylcończalników (mężczyzn) 
dżungli" prod. USA POKOJ (Kazimierza nr ti) dr Jonschera, ul. M11lo- KURSY kroju I szycia or- Dr Jadwiga ANFORO- oraz inżyniera energetyka zalrudni zaraz przed-

lUUZEUM RUCHOW rtE- dozw. od lat 9, g, 16, „Wolne miasto" dozw. n~w~ 14„ : gwlzuje Zakład Dosko- wrcz weneryczne, skóm-e siebiorstwo wlókiennicze br~tlLV jerlwahniezej 
WOLUCYJNYCH (Gdań- lR, 20 cd lat 14• g. 16, 18, 20 .chir~rg!a 1 laryngolo· nalenia Rzemios!a. Zapl- J.Uo-rn. Próchnika 8 w· Łodzi. Oferty wraz z życiorysem nr 4300-K. 
ska !3) czynne od go- ODRA (Przędzalniana 681 POPULARNE ro d g-1a dz1ecu:ca: Szpltal Im . ..1 sy przyjmuje ośrode!{ . „ , 
dziny 11-17. „Miejsce na gót'z<.>" !8) „Pożegnania'~roc.looz~? Korczaka, ul. Armti Czer-., Łódź. A. Struga !. Piotr- I sldadać IV Biurze Reklam i Ogłoszen, 1-io1r-

llfUZEUM HISTORII WLO prod. ang. dozw. od lat cd lat lG, g, 17, 19 . wonej 15. ł ~o~ska 24 I 262 (ZMS). no· z· NE l 1 kowska 96. - 4300-K 

kowsk 2 2 ( w OI{A (Tuwima 34) ,.Hiro- ltEI~O';tD., (Rzgowska 2) PRZY.JĘC wieczornej I ryJ oraz Rz!!owska ~4 KIENNICTWA Piotr- 18. g, 16.45, 19 ADRESY . ł GODZINY i Zgierska 71 (Dom Kultu-

pn i d ~ ~·ó WY1~t~. a szlm<\ moja milość" „Eroica dozw. od lat ~wiątecznej pomocy le· !Miejskie Laźme). 2318 T Ul · m 
ni~t~'a 1t~;k1': ov;, cie~ prod: franc. dozw .. od 18, g. 16, 18, 20 karskiej i pielęgniarskiej: NOWOCZEfN.Y kró1 u- POGOTOWIE telewizyjne '11'1ł!R'217ET ~.a.~1 
na g. 11-18. ~ iok~u lat 16, g. 16, 18 TATRY (Sienkiewicza 40) Wleczorn_a i śwlą:ec~na ~~ań damskich; dziecię· naprawia w i:lomu klien- m.-' ~ .1-'.l\ ~ _ 
Więckowskiego 36 Tk PIONIER rFranc1szknńską Program dla najmto<,- pomoc pielęgniarska u- .~eh opanujesz szyblrn ta telefon 569-24, godziny 
nillY drukowane 1 "ma~ 31) „15.10 do Yumy" szych: „o Janku co dziel~ p0mocy w a~bu- pod gwarancją. opatento- 11_ 19 · 149u G 
1owane". Czynna od g prod. USA dozw. od psom szyi buty", „Ma- l~tormm I w domu cho· wanym wynalazkiem. In-
11-18. · lat 16, g. 15.45, 18, 20.15 szyna", „Przygody bu- rego w dni powszednie "; formacje: Nawrot 32 DORTOROWl Antoniemu 

!'.lLZEUM SZTUKI (Wlęe t MAJA - nieczynne dzika", „Dwie .~orotk.l", Todz. 18-24. W dn. 14638 G ELERTOWI za fachową 
kowskie"O 36) czynne g. ROMA (Rzęowska nr 84) g, 16, 17, „Pop10ł i dta· ,wJąteczne w godz. 7-24. KURSY wyrobu sztucz· i wybitnie troskliwą opie 
11-19. " „Babette idzie na woj- ment" dozw. od lat 18 Sródmicście - ul~ Piotr nych kwlatów, bieliźniar kę w czasie choroby i 

!\lUZEUM ARCBEOLO- ne" prod. franc„ dozw. g, 18, 20 kowska 102, tel. 2•1-80. srwa, cerowania artyśty~z wyleczenie naszej matd:i 
GICZNE i ETNOGRA- od lat 12. {panorama) Batuty - ul. Snyce~- n~go, repasaejl pończocl1, -· Marii Ruszczak sktn-
f'ICZNE (Plac Wolno- g. 9.30, 11.45, . 14. 16.15, KINA III KATEGORII sk':, l-3 . t.el. 538-79. ul. Z. szvcla rękawiczek. szycia dają podziękowanie córki. 
ści lł) czynne g. 12-19. 18.30. 20.45 Pa~'.lnowskiej 3. tel. 541-96 kclder organlzu 1e Zakład 15u~4 

* :f. * SOJUSZ !Nowe Zlotno MEWA (Rzgowska nr 94) Wu!zew - ul. Szpital· r•c·skonalenla Rzemiosb, 
Zoo - czynne g 9-19 - ul. PlatoWcowa nr 6) Koniec nocy" dozw n;i 4. tel. 353-23. Lódź. Ląkowa 4 2329 r POGOTOWIE Telewizy)ne 
(' * :./o *. „R<>zstan~e" prod. PJ!. ~d lat 16, g. 16, 18, 20 . r01esie - Al. 1 Maja 24 ICURSY-foto-grattcziie-0: ~~~~wiaklle~i:~iz~:ief;~ 

ALMIARNIA - czynna dozw. 0 lat 16, g, 17, POLESIE <Fornalskiej 37) te· 382-98. t'az kreśleń technicznych 
i:. 10-18 19 Pod gwlazclą frygij- Górna - ul. Plotrkow· ł budowlanych 1 maszyno- 387-74 codziennie. 15227 

* :f. * SWIT (Bałucki Rynek 5) ~ką" dozw. od lat 14, ska ~59. tel. 406-55. ul. „ wych organizuje Zaklad I SUKNIE ślubne, wieczo-
ltLUB KAWIARNIA Zll-fS „Pierwsze dni" Prod. g 17 19 LPcznicza 6· tel. 427•70· " Doskonalenia Rzemlosla ro"e, smokingi, kapki, 

<Staromiejska). Dansing poi. dozw. od lat 16, g, · ' .,. Wieczorna I śwl:iteczna ~ f,(lcJź. Ląkowa 4. tel. welony wypożyczysz ta-
15.45, 18, 20.15 * .... * pomoc lekarska w dni wn 

Zakhdy Enere-etycznr Okręg-o Połurlniowego 
Elektrownia „Blachownia" k/Kędzierzyna ogła
szają przetnrg nieograniC?,ony n,i wykonan"ie 150 
szt. zamków drzwiowych upuszczanych w wy
konaniu specjnlnvm do drzwi ielaznyrh. Wszel
kich informacji na temat warunków technicz
nych i terminów urłziela dz zaop~trzenia. Te
lefon Kędzierzyn - 20, 182, 183, wz~!ęrlni<' 
Koźle - 62. W przetargu moga hrnć urlzia! 
przeclsiębiorstwa państwowe. spółrlzieleze i pry
watne. Oferty w zapi<'czętowanych kopert.ach 
nn IPży skł::idać IV <;ekrefariacie elPklrnwni <Io 
dnia 18. IX. 1961 r. Otw11rcie ofert nastąpi 
w dniu 21. IX. hr. Z::is!rzega się rrawo wybo
ru oferenta i unieważnienia przetargu bn po
dania przyczyn. 4358-K 

PRZEDSPRZEDAŻ bile- ocwszednle udziela porno·~ --05. 2319 T nio. 22 Lipca 10. 147:17 N I l'łJ A KrNA Ili KATEGORU tó•-, na 2 dni naprzód '\" w ambulatorium I w 
do kin: „Bałtyk", „Po- ::r.mu chorego w godzi-

LĄCZNOSC (Józefów 43) lo.nla", „Wisła", „Włók- nach 18-22. w dni śwlą-: D • • · 1 k ł ----·-----------------------.;;;;;;;:;;;;;;;;; 
KINA PREMIEROWE ,.Wzgórze 905" prod. marz", „Wolnośc" od- t"Oczne w godz. 14-18. ma 10 wrzesma 961 ro u zmar a po 

WISLA jt g d od lat 12, g. bywa się w specjalnej Sródmieście - ut. Piotr i krótkich i ciężkich cierpienia~h opatrzona l3iuro Zbytu Lożysk Tocuiych w Warszawie 
„sztachcr~~~ln;,~bo~ą~~ _17

1

, ·19 ozw. ~a1sle kina „Baltyk" kow~ka 102. tel. 271-80 świętymi sakramentami nasza najuko- ul. Kra_kowski~ Przedmieście 47/51 ogłasza prze-
Je" prod. ang. doz'"· od sruo10 _ !Lumumb,,Y 7-9) u · Narutowicza 20l w (dla dorosłych I dzieci). chańsza matka, babcia I prababcia prze- targ nieorrraniczonv. na wykonanie w br. robót 

' Poruc··nik j d rod dnl powszednie w go- Bałuty - ul. Z Paca- I 85 „ · 
lat 18, g. 10 12 30 15 •· ~ a:>: Y P · dzinach 12-17 nciwski·e.l nr •.. tel. 541 _93 ł żywszy at remonlowo-budowl;mo-malarskich w hudynku 17.30 2o ' · ' ' jug.-radz. dozw. od Jnt ·• S .t. p 

WOLNOSC CPrZ.Ybvsr.Pw- 16, g. 17.15, 19.30 * :f. * (dla dorosłych I dzieci): ~ • j • mieszkalnym w lodzi. przy ul. J;micz~ 84. 
sckhalengyo,, 16) „Daleki u1rn- Krn"' feSłl'W"IOWe v .waga! Repertuar spo- __ wiclzew - ul. Szpital: DOROTA GRODZICKA W przetargu mogą brać udział przeJsięh!or-

prod. radz. "' u rządzono na Podstawie ':a 6• tel. 271 -53 (dla 1 '' , ~twa pań sł wowe, spółdzielcze i prywa tnE>. Siep~ 
dozw. od lat 12, g. 10, FESTIWAL FILMOW lwmunikatu ll!lie1skiego tcslych 1 dzieci). Pomoc z domu Ordzińska kosztorysy oraz bliższe informacje można u-
12, 14, 16, 18, 20 POLSKICH zarządu Kln wieczorna godz. 18-21. I . El t 

s:ry n•edzielna godz. lł-18. Pogrzeb odbędzie się z kaplicy cmen'a- zys <ac w <spozy urze Biura Zbytu tożysk 
LOWY-LETNIE CK111ń- Polesie - Al. t Maja 24 Torznych w Lodzi, 111. .Jaracza 84 u ki'er. eks-

skiego 123) „Dwie twa- KINA PREMIEROWE APTE RLI tel. 382_98 (dla dorosłych rza przy ul. Ogrodowej dnia 13 wrześ-
rze agenta „K" prnr. BALTYK (Narutowicza 20) wa . i dzieci). nia b1. o god:z. 17. poz~ł11ry. \)fcrty Z podaniem terminu i wyceny 
czechosl. g. 20 - Jd~-· •• wrzesieii 1939" dozw. Górna - ul. Lecznlczn 6 Nabożei1stwo lałobne odbędzie się rn:>ot n:ilezy sk!ad;ić lub 'przrsylnć w okre~ie 
no czynne tylko w dni nd lat 14, g. 10, 12, u. Obr. Stalingradu 15. Pa tel. 427-70 (dla dorosly·;h dnia 22 września br. 0 godz. 7•30 rano IO dni od d:ity ukazania się · o~łoo;7en!a do 

l Pogodne. „Samson" (panoramo) bianlclrn 218. Gtówna 50,' :lz!eci). I .. I • J, f t, l R d rr..i~~n.oz"!Ury Biura Zrhy!u . ł.·OŻ"~kToczn· h .. ch 
AJ"•y clozw d 1 t 14 g 16 w cosc1e e sw. oze a .ocż- u a. o c1.ym . , , .r 

..... -LETNIE cs1~nk11~ · 
0 

a • · •Kopernika 2G. Piotrkow- Poradnla pr.zy ul. Piotr .. odz, _111. Jnracza 84. 1,omis"1·ne .o.łwn. rrie. ofert 
Wtcza 40) „Kata~trofa" 19 sk~ 67, Pl. Kościelny 8, k0wskie.i 289 udziela po-i zawiadav.1ia pogr~ona W głębokim smut- t f J 

prod. weg„ ::!ozw. o:! POLONIA (Piotrkow<ka J<l.racza 32. mocy dorosłym mieszkań ku n:is :)pt W rzy rlni po upływie terminu skla-
at 16. g. 20.30 - kino G7) „Droga n::i zachód" ~::om bylej dzielnicy Ruda 15277_G dania ofert. Zastrzegamy sobie prnwo 1Vybo.-u 
~ZYnne tylko w dni no- dozw. od lat l.2, g. 10, AS Al. Kościuszki 48 w dni powszednie w iP· ~ODLINA ofer.entH ornz unieważnienia .przetargu. bel. irn-

odne. 1 12, 14, 16, 18, 20 pełni stale dy.tury_ .nocne dzi.rul.ch 18=22, dania przyclyn. •!:)'27-K 

• ł>ZIENNII< LóDZkl nr 215 (4601l _Z 
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Najlepsza IO-tka bokserów NRD 
wczoraj zameldowała się w Łodzi 

1 dziś rozegra mecz z Gwardiq 
Pietrzykowski zapowiedział swói start 

Piętnaście godxiin sietlizie
li-śmy w p-0ciągu wiozącym nas 
rz;e Schweri1nu do Lodzi. Je:s.teś
my nieco zmęcz.eni i proszę nie 
dztwić się, że bok&erzy P·OOzli 
od ra,zu do łóżek, by nieco od
począć. 

Tak rozpoczął z nam.i roe,mo
wę kierownik drużyny b-0,kse,r
skiej :re Sch·wieri1nu., p. H-0rst 
Gu.da u. 

- Jaki jest skład zespołu? 
- Przyjechaliśmy bez wagi 

średin.iej. Dublujemy wa.gę le~
iką, a· w razie po·trzeby, moż.emy 
również zdublować wagę cięż.ką. 
W sumie ek i,pa nas za przyjedrn
ła w s.kla.d1zi,e 17--o,s.ohowym. J e 
żeli chodzi o na.zwd.•·ka. to chę t-
111ie ni·mi s•lużę: Stey1k•e, Bolk, 
Ahrendit, Herma•n,n, Lebahn, 
Guse, Rilhl, Kogebein, Man•thei 
j Degenha,rd. J a ko re zer wow; : 
Liedert i Wo.llner w wad1re cięż 
:kiej. 

w Trzecie spotkanie o puchar 
'.Millenium reprezentacji pilkarskich 
Sląska i Warszawy zakot\czy!o się 
zasłużonym zwycic;stwem drużyny 
stołecznej 3 : 1 (3 : O). Bramki dla 
Warszawy zdobyli: Brychczy - 2 
i Hachorek. Dla Sląska - Liberda. 

• W meczach o wejscie do 
drugiej ligi piłkarskiej uzyskano 
rezultaty: Slavia Ruda - Stal Kra 
śnlk 3 : 1 (3 : O) . Czarni Szczecin -
Flota Gdy nia 2 : o (1 : O). Biela
wianka - Szombierki 1 : o (1 : O). 

• W niedzielę w Gliwicach 
miejscowy Piast odniósł „szczęśli
we" zwycięstwo nad Calisią 3 : 2 
(2 : 2). W Szczecinie Pogoń wygra
ła z MZKS Krosno 2 : 1 (O : O). Ar
ka Gdynia pokonała Olimpię Po
znat\ 4 : 3 (2 : 2), a Unia Racibórz 
zremisowała z Bałtykiem Gdynia 
4) ~o. 

TABELA 

G~ardta - ~ll:~i 1. Warszawa ~Il :10 
2. Ar konia Szczecin 35 :15 32:22 
3. Naprzód Lipiny ~UB 48 :23 
4. Pogot\ Szczecin 22 :18 30:22 
5. Sląsk Wrocław 31 :17 44 :33 
6. Unia Tarnów 29 :21 44:27 
7. Un\a Racibórz 27:23 38 :34 
8. Stal Rzeszów 24:24 29:29 
9. Wawel Kraków 24:24 34:31 

10. Garbarnia Kraków 23 :27 39 :42 
11. p;ast Gliwice 23:27 30:38 
12. MZKS Krosno 23 :27 26:41 
13. Arka Gdynia 20 :30 38 :53 
14. Calisia Kalisz 19:31 30 :43 
15. Bałtyk Gdynia 19:31 23 :36 
16. Polonia 'Varszawa 18:n 19 :36 
17. Olimpia Poznań 16:14 46:60 
18. Lublinianka 13 :37 27:54 

• W meczu eliminacyjnym do 
mistrzostw świata piłkarze Węgier 
pokonali w Berlinie reprezentację 
NRD - 3 : 2 (1 : O). 

• Wobec 10-0 tys. widzów od
było się w Moskwie międzypat\

stwowe spotkanie pilkarsltie Zwią
zek Radziecki - Austria. Zwycię
żyli Austriacy - 1 : O (1 : O). Bram
kę zdobył w 7 minucie lewoskrzy
dłowy Rafreider. 

• Zwycięzcą Trzeciego Kolar
skiego Wyścigu Górskiego „Kurie
ra Polskiego", zostal Beker (LZS 
Mokraeszów) uzyskując na trasie 

- Którzy z łych pięściarzy 
zaliczani są do najlepszych? 

- Asami w d1ruży1nie naszej 
są: Labahn., Gus.e i Rilhl. Jeilel! 
chodzi o Gu1s.eg-0, to b-Okser ten 
w Lucernie w 1959 r. zd.o·by1 
trzecie miej&N! w wadze pólśred 
nl•ej. Gu.se je.st mis.trzem NRD 
na 1961 r„ a Labahin wicem~
&trzern. 

-W których latach „Trak
ti>r" był mist1·zem drużynowym 
NRD? 

- Pierws-y raz tytu.ł mis.trza 
drużyn-0weg-0 2Jdobyl i śmy w 1957 
roku . D r lllgi ra.z w - 1959 i trze 
ci w 1960 r. T a<k wię-c t.rzy razy 
klu·b nas.z byl mist.rz.em NRD. 
Przy·nioó',lo to nam wielk.i roz
glo,s i po.pularn<Jść nas.zych czo
lowych zawod.ruików. Najlepsi 
nasi bokserzy wchodzą do diru
żyny repr-ezen.tacy}nej. 

- Czy boks jest p~pularnym 
sp1>rtem w Schwerinie? 

- Jeże~i weźmiemy pod uwa
gę, że Schweri.n. li.czy tylko 40 
tysięcy mie.sizkańców, a 10 ty
s1 ęcy uczę.sozcza n a za.wody łJ.o,k

.s.er sk.ie, to chyba komentarze 
są tu zbytecz.ne. Boks w na,s.zym 
mieście je.s.t s.p-ortem p.1eirwi;;z-0-
planowym. Słyszałem, że w Lo
dzi też cieszy .się on nie mniej
szym powodeeniem. 

Roz.rno•wa z p. H. Gudau to
czyła się w kawia.rni Pa.lia·cu 
Sp.o,rt.owego. W czasie tej r-0·z
mowy kierownik dirużyny „Trak 
tor" wyrażał zachwyt pod adire
.sem ha li i jej urząd:zeń. 

Trenerem drużymy jest p. 
Eleyrt, a sędziami ze .stro-ny 
NRD w dzi&iejs.zym meczu bę
dą pp. : Wilke i Lewitz.ky. 

Teraz gl-0.s oddajemy kierow
n,ikowi dru,żyny Gwaroii, p. M. 
Si1korek,iem u. 

Jaki będzie osta.teoonie 
skład naszej drużyny? - pyta
my. 

- Olech, Gamus., Horodecki, 
Roz,pi·ernki, Ambroziewicz, P-i&a
rek, Stańczyikows1ki, Labuziński, 
KL1lback.i, Józ.efowi<:z. Nie Vl•iem 
nic co &ię d21eje z Pietr-zykow-
.skim i nie ohcę ryzykować 

dwóch etapów długości 348 km twie:l"d,zenia. czy Zbys,zek przy
lączny czas 9 : 20.04 godz. 

Drugie mlejsce zajął Kudra (Spo jed•zie do Lod1zi. 'Wówczas, gdy 
Iem Lódź) - 9 : 22.38, a trzecie - mecz p.rojeklowa.ny był prze:! 
St. Gazda (Start) - 9 : 22.52. tygod<niem, Pie-trzykowslti przy.Je 

1 m Podczas meczu lekkoatlety- chal, do nas, ale jak wszyscy 
cznego warta (Poznat\) - czarni wiedzą. sipotkainie zosta!-0 prze
(Wroc!aw) reprezentant Polski w sunię.te i teraz .są k1opoty z po
rzucie dyskiem Bcgier (Warta) pó- rozumieniem .się ze Zbys.zkiiem. 
bil swój rekord ~ciowy, ustana- M~~z "'zi··i·ei·o.zy po.wtn·i·en hyc' 
wiając wynikiem 56 ,16 m. rekord ~~ "' ~ ~ " 
okręgu poznat\skiego. bardzo i111tere-.su.jący. Przed ro·z-

--<>- poczęciem sezonu ligowego (w 

2 x Polska-Japonia ~!;d:el~;~ ~~.~s;;~rd~yb~:~= 
· ża) sp-0tkanie ze Schwea·iin.em 

Przy łódzkie1· siatce -~~~ ~~~~~~ rn:~=~t~i~·f:~~ 
· i W• czasie rozmo·wy z p. S1•lw.r

S1kim -0dezwal się telefon. 3 października w Lod:zi r<J?-""' 
gra.ny zostanie międzypaństw-0-
wy mecz w pilc.e siatkowej męż 
czyzm i kobiet Pol&ka - Jaipo-
nia. 

Spotka.n ie roeegraine Z-OS>la1T11€ 
na płycie lodowej, na której 
zna.jdzie się p<>dloga d() g'.e·r 
.~odowych. Dyrekcja zapewnia, 
że mimo utrzymania tafli lodo
wej, temiperatu,ra w hali nie bę
dzie ruiższa niż 15 sitoipni powy
żej O. 

-~-

Pałac Sportowy 
zamraża 

taflą lodową 

Dzwoni Biehs1k-0. 
Domyśliliśmy się, że po drn

gi ej S<tron1e · ·m~·IJJtu 1Jel-e'.fon-i,czne
go je.Sit Pietrzyikows.kl. 

- Kiedy· mecz? Czy- przyje
chała drużyna z NRD? 

- Mecz we wt-0rek, gooz. 19. 
Niemcy przyjechali. 

- Pakuję walizkę i jatlę do 
Lodzi. A więc do miłego zoba
czenia! 

- Czekamv! 
Wyjaśnila "s.ię równdeż i druga 

zagadka. Przyjechał wcwraj z 
Bukare.s,ztu Józefowicz. Nie bę
dzie więc klo·p-0-tów ze &k!<idem. 

Dzi.siej.sizy mecz rozp-0cznde s;ę 

w hali &po·rtowej o godz. 19. 
Dla wygo·dy publkmości, p,ró"z 
i :.«"liejący·ch pun,któw prz'2d.,-ip.rz.e 
d•aży biletów przy ul. Glównei 
17 i w Sport Tourhst pr"zy ul. 

Bezp-0ś·redinio po meczu bok- Piotrk-0-wsk.iej 131, czy.nna bę
.<>erskim, jeszcze dziś przed pól- d·zie od godz. 11 kasa w hali 
nocą zacz.nie się zamrażanie p!y sp.ortowej . 
ty w Hali Sportowej. B-0k,,-oerzy NRD prócz mecz-u 

. , w Lodzi, mają ro·zegrać jeszcze 
Lodowisko czyn.ne będzie JUZ .i · ~d•no towarzyskie spotka1nie. 

w nadcho<lizący c~warlek, a w Najpraw<lio-pc1ol:>niej odbęd'Zlie 
niedz.1€-lę rozp·oczme się w Lo- &ię OtllO w Tomaszowie. 
dzi zgru.p-0,warne k,adry boke10-J 
wej. J . NIECIECKI 

O ł.KS 
na linii Łódź-Katowice 

STU do dyspozycji 
kibiców piłkarskich 

JUŻ DZIS 
OD GODZINY 12 

CZYTELNICY 
„DZIENNIKA LODZKlEGO" 
będą mo·głi połączyć się 
z naczelnym redaktorem 

„S P O R T U" - Katowice 

TADEUSZEM BAGIEREM, 
który <>·dpo·wfa.dać będ!Zie 

na pytania do·Lycza,ce 
aktua.tnych spraw pil!rnrstwa. 
e -0 persipektywach lig0-

wej drużyny ŁKS, 
e naszych sza,n.sach w 

międzypaństwowych me
czach z NRF, NRD i D~.
nią, 

e o prawdopodobnym u.k1a 
dzie tabeli ligowej. 

R~awi·ajcie z katowi·ckim 
ekspertem futbolu 

W GODZINACH 12-13 
lhwoniąe do nas na n.r n~ 

293-07' 293-08, 293-09. 
DO USLYSZENlA 
PRZY TELEFON !E 

Stracona okazia 

Nic nowego w szeregach ŁKS 
Nie bardzo wiem co pisa~ t> 

meczu ŁKS - Neftiamik (Ba
ku) . O brwkach druży11y lódz
Td ej? Chuba nie wypada. Tt1~e 
fuż razy poruszaliśmy ten tem rt 
przy Tcażckj nadarzającej s!e 

Juniorzy na li miejscu 
młodzieżowcy 

dopiero na XI 
Nie p.opisali .się na'9i mlod.zie

Ż-O•wcy graja,c w Olsztynie o pu
char iinż. Prz.eworskiego. Sta·.v
ką dla nich było 9 m~.ejsce, p•l
niewa.ż. j·ednak w pier"ws.zym 
meczu z OJ&ztynem doz.n.ali n1e

oTw.~ji, i:e n ie watrto do nieqt 
wracać. A z resztą kibice rów· 
nie d obr.:e zdają sobie z nici! 
sprawę . Wy st arczy wspomnie_c· 
że i w niedzielę p-0prcvwy ml 
bylo. 

Jeśli pisać o ŁKS, to chy.b~ 
nie o druży.n ie le>Cz o Tcierow· • 
nictwie, które zm.atrnowaV. 
świetną okazję do „przemebl~· 
wania'' a.taku i wypróbowan ·~ 
ja?dejś nowej k o•ncepcji . wi.„ 
my, że a·tak w iecz nie kuleje, .' 
t ymczas-em znów poslużo,no s:i 
napastn i kami , o któruch z go• 
ry wiadomo, że nie mogą „pnr 
s tać zadan iu. Tego rodza j u po· 
lityka ni e ma wiele wspóln~· 
go z Tconstniktywną pracą. N•.1 

daje ona przecież żadn11ch w.· 
doków na p-0pra.wę. 

ocz·ekiwaine1 p-O·raż.ki 0:3, a drugi Szablonowej i trącącej za§ciar · 
mecz z Zaglębiem \vygrali 7:0, kowością grze ŁKS drui!{M r,r . 
pr-zy,padLo 1.m 11 miejs.ce. a ziec ka p1·zeciwstawila fu1boi tl 

Jak twierdzi trener Urban, zgol.a innym wydaniu. Uwid.oc;· 
który prowadził na.szych mlt>- nilo się to z u;laszcza w gr;„ 
dzieżowców, -0 porażce w pie:-w jej atcvlw. Piątka 11;apastniTcóit" --------·--------·1 szyin d<niu zad·ecydowala s.la.ba qości wvTcazala nieod.zown" 
po,.,.tawa <Jbrof1cy Markowskieg·:>, zmysl kombinacyjny, umi.al..a 1a· 

Wpływają zgłoszenia 
, . 

na wysc1g 
„Dzienn,ka 

LPZ 
łódzkiego" 

Woewraj rozimaiwialiśmy dłuż
s"Zy czas z s-eki!'etarzem PZM 
Okręgu Lódzk:ieg-0 p. Krnsno
p-0lskim . W toku dys:kU<s•ji wylo
n i!o &ię s·zereg bard.z.o i.s>lot
ny•ch za.gadmeń natrnry organi
zacyjnej. Miej&cowe wla.dz.e 
PZM posta.n-owiły przyjść z p'J
m-0cą przy orgarnzo•wacniu wy:ki 
gu mo·tocyklowego, anon.s.owa
nego jwż. przez nas.. 

M-0żemy zaikomun-ikować, że 
0.trzymaliśmy po·twierdzen;e zgł-0 
szenia zawodników z LPŻ z 
Byd<g·os.zczy: Kuohansikieg·o 
Szm.ańdy. 

z winy którego padlly diwie Teoś powią zać akcje . gdy tyn 
bramki, i maLo .skuteczna gr '-1 czasem w zespole ŁKS. z mal ," 1: 

napadu, który tej straty n ie zdoi mi Wt/jątkami. Tcrólowai-i be. · 
lal odrobić. Z OlsztV'n<em a tak radnn.~ć i bezholawi e. JedY11 1' 
lo~·z;an. gral w .skladzie: Jabkiń- ozdoba oferis)lwy lódzkil?j b '. 
ski, Michalski, Sadek, SmuJik, wszęd'J•bylski .Sass. dobrze sne „ 

Pi.echa. Znacznie . szczę.śl i ws-ze 11 i·ającu 1'olę rozgrywająceg6' 
ustawienie bylo na mecz z Za- łącznika. 
g1ębiern: R.ozpędek, Mi,chaloo, 
Sadek, SmUJlik, Piecha. 

Pucha.r im. i1nż. Przewor.s.k.iego 
zd·obyli ml<0·dzieżowcy Krakowa, 
którzy w finałowym meczu po
konali Poznań 2:1 (0:0). 

Nafomias,t duiże bra.wa należą 
siię jUiniorom Lo<lą:i, którzy w 
finale pucharu dr. Michalowicza 
uzyskali zaszczytn.e dru.gie m:.ej 
sce. NaE·i młodzi re.prezentanci 
nie d•otrzymali pola je<lynie 
Śląsk.owi, przegrali nieznacz.n1e 
I :2, utrzymując do prze.rwy WTY
ni-k bezbramkowy. Ty!ll samym 
pUJchar dr Michałowi-cza wobyla 
d1rużyina Śląsk.a. 

Rozwaga, m11śl k=·st„ukcvJn•il 
c0l11ość podafi . le:osza. fechr. : .. • 
ka, to atuty. dzięki któr>1m 7J 1 

k,ane rad:ieccu odnieśli ni< 
znaczne u.:pra.wdzie , lecz w pel• 
ni zasłużone zwycięstwo. Wir 
nile meczu 3 : 2 (1 : 1) dla Nef• 
ti!lnika. Bramki dl.a. ŁKS zdo·· 
byli Sass i Kowal.ee, dla nośd 
trzy bram·ki strzelił środkoW"' ' 
napastnilk Kuzniecow, w f?.fr.I 
jedną z rzutu karnego. po<l.yldO' 
wan.ego za przewin!enie Kowai• 
ski.eg?. lctórl/. jeśli się ,,wir 
~óż'l. il" to eh.I/ba jedyrnie swl 
nonsz<1lancją. 

Rm 

mistrzem 

Dziś w PZM obradować bę
ctzle kom1s.1a &p..">rtowa. Na po
rządku dz.i•en.nym znajdzie s ię 

sprawa w.yścigu ulicznego -0·rg <~ -1· 
niwwanego z inicja tywy .. Dzien
nik.a Lód21k1ego" przez LPŻ. 

--<>- Sześć dn:i trwacy tegoirocme gra pojedyńcza pań Ję.drzejo~' 

ŁKS ~ d" 14 o mistrwstwa ten·irow.e Lod·zi. ska pok«lała Filipównę 6:0, 4;6 -e:1war 13 • P;·ócz _ogólnie z.na•nych za:v·odn·- 6:4, 
• kow, Jak JędrzeJow.s.ka i Sko- gra pojedyńc1,a panów Skt" 

k nee<ki, wi·d•zi .eliśmy na k-0dach neck:i - Szczukiewtcz 6:2, 6:1 
na misfrzOWS iej macie P erku Poniatows.kiego ...Wek 6:0. 

14 : O '"'Ygrali zapaśnicy LKS w 
kolejnym meczu mistrzowskim, w 
którym przeciwnikiem c1.er\vono
bialych był zespól Gwardii. Wy
grali LKS-Jacy 14 : o (w wadze mu 
sze.i obydwie drużyny oddały pun
kty walkowerem). 

Zawadzki pokona! Strzelbickiego, 
Kielan zwyciężył Krzyżaniaka. Ku 
chta zdobyl punkty w. o. z powo
du bralm przeciwnika. Kubielski 
poloż:yl na łopa tki Brzezir\sklego, 
W. Łąpieś położył na lopatl<i Pa
wlaka, Rador\sld wypunktował 
Garstkę i T. 1,ąpieś położy! na !o
patki Lenarta. 

mtodych graczy. gra miesza.na Jędrzejowsk8 

Wyjątlmwo .silna byla k<Jink1\l
re-ncja w singlu pań. Graly tu 
ohok .Tędrzejow.;;kiej: Filipów
na. Dowborówna i Fogelma:1. 
Zabrnkl-0 bodaj tylk,o Szm.dtó•.1.·
.ny - a mielibyśmy komp:et n:i
szych czolowych tenis1stek. 

Znacznie sła~i?:a była ob.siada 
w s.inglu panów. Tu właśc1w1e 
b y! tylk, Sko·necki, a p-0-tem 
długa, ba,rdzo długa prze;rwa 
do:i1:•e r-0 ... Sucz.ttkiewicz. 

Wyniki finału mistrzo.stw: 

Skonecki - Fogelma111, SzczU 
kiewicz 6:3, 6:3, 

gra p(ldwójna mężczyzn Skc 
n.ecki, •Wieczorek - SzcwkiP 
wicz, Mach 6:2, 4:6, 3:6, 6:S 
6:3 . 

Definitywnie za!atwi-0na jtl' 
z.os.ta!~ przez MKT sprawa prz" 
;a1.<lu na .stale do Lodzi . Vil 
Sk-0ne ckiego. P:-aca jego z ml~· 
dz'eżą tenis.ową MKT przy·czy•1· 

się niewątpliwie do podnie.siC' 
n i a p-0z!omu łódzkiego tenisa. 
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Hans Helmut Kirst (54) 

PRZEK~AD 
EMrLO BIELICKIEJ t 'fERF.S'i JĘTRIFWICZ 

- A wiesz, w jakiej '9P'1'a.wie zjaw!la się 
1t1 na-s ;poHc.ja ka:ymiina.Jna? W i!Ilp<rawie Drei
bauma! 

- No taik - p-0,wiedział Gustaw, tym razem 
z większym wyl:'ILlikiem - wszyscy jesteśmy 
biednymi g:rre.o;.:1Jn.1kami, moiże z wyjątkiem 
ciebie. 

Felik•9 podsze,d! do n iego zdziwio.ny. Czul 
się nie-docenio'l'ly; oto rzucił komuś w twarz 
n;·kaiwi1cę, a wyZIWainy najwyrażniej zarruerzał 
wyczyścić mu nią buty. Podohna reakcia po-

wa.zme girorua zakłóceniem jego wewnę1rznei 
równowagi. 

- Slyszaleś? - za.pytal dobitnie. - W spra
wie twojego przyjaciela Dreibauma! 

- Na to nie mO'ż.na nic poradzić - stwier
dzi! Gu.sitaw, opain-0wując się calą silą woli. -
Tam, gidzie wkracza .siora·wiedliwość, n'e ma 
rniejoca na śmiech. Nie oszozędza ona nawet 
idio<tów. 

Feliks za-cząl się intensywnie zastanawiać. 
Zmusi! .s:iwój mózg do wręcz ka.rkol-0mnego 
wySlitku. Pragnął bowiem zgłębić, czy słowa, 
które zostały przed chwilą wy·po·wiedziane, 
a które i.Sitotme mogły budzić te.go rodzaju 
wątpliwości, uznać za obrazę, czy nie. Lago<l
ność Gustawa dzia!.ala na niego niezwykle 
prowokując.o. 

- Wygląda na to, że 1o.s Dreibauma nie
wiele cię obchodzi! 

- Kaildemu wedle jego zasług - <Jdpar~ 
GulSl!aw posyłajac k!rótkie, jakby błagalne 
sipoirzenie ku niebu. 

Feli1{S znowu obrzucił Trzyd!"ZWio•wego ba
dawczym wzrokiem, surowo i nieufnie. Byl 
przekona.ny, że robi wrażenie rasowego111'nkw'
zytoira. Tymcza.sem Gusta•w pal"rzyl nań z bez
graniczną ufnością ~ bernardyna . Jego sze
roki uśmieeh zu1pe-lnie wypro·Wa·dzal czh1·wie
ka z równowagi. 

Na-gie myśli Feliksa w)~kona,ły ishhe .">altC>. 
Zdawało mu sie, że znalazł wres:zcie ja-i.ko te-· 
g-0 KoJ umba. PrZ)'ISIUlną,ł się ...Węc do Gustawa 
i s,pytał poufnie: 

- Co się ."italo? Pokłóciłeś się z Andn:-zejem? 
- Ja? - Gustaw wyglądał tera-z Jak zdu-

mione niemowlę, które po raz pierwszy w idzi 
choin kę. - Przecież Ja Jestem naj&i:>okojniej
szym człowiekiem na św1ec1e. 

- A gdyby cię a.gen.t policji krynrna.lneJ 
za.pyta! o Dre.iba.uma, co byś mu odp-0wie
dzial? 

- Wszy.sit.ko, co wiem! 
- No, co na przy,klad? 
- Nic. A cóż bym m ial mówić? ostateczinie 

uchodzę tutaj za przygłupka - a to ma cza
sem o•woje d-0bre strony. 

Robotnicy roześmieli się lekcewa.żaoo za 
plecami Feliks.~. Kiedy s'lef-Jun:ot" o:lwróc;l 
się -0hurzony. wszys,cy pilnie pracowali. Rn
zejrzal się z p-0gardą d<1ok-0-la, zapominając. 
że nikt nie może zwrócić uwagi na tę demon
&t1ra-cję jego wyższości. z tej pro·~·tej przycz:v
ny, że wszyscy . którzy stali odwróco.ni do 
niego ple·cami, nie mieli w tym miejscu oczu. 

W końcu Feliks zw1rócH się z.nów w strnnę 
Gu'1!awa. zmierzył go wzrokiem i pomyślał: 
niebe 21pieczme bydlę! A Gu.staw pa.trzac na 
Feliks a stwierdztl w duchu: złośliwy cymbal! 
I oba.1 uśmiechnęli snę z przeką.sPm. 

- Gdybyś ko.E(o potrzebowa.1 do pracy po 
gnd2'1inach. Feli1k.s.ie. to możesz na mnie li.czyć. 
Nawet j eżeLi jesrtem o po-lowę mniej gh11pi, 
n iż ty to sobie wyobrażasz, wy.starczy .:i':<zczc, 
żebyś mnie zaszczycU jakąś poufną misją. 

W tym <Jświa•dczeniu Felik& wvczul ca.t
kiem jednozma·cz.ną, chociaż pośrednio wyra-

Ż-Oną pogróżkę. Mierzyła ona w je.go ściśF 
prywatne interesy - i na czej nie moż.na wb~e 
było tłumaczyć tej w najwyższym st0pn1~ 
podejrzane] oferty. Ten Gus.taw, który zwy.!<16 

o niczym n ie wiedział. tvm rnzem zdawał S'e 
wiedzieć trochę za dużo. OczyW1ścte t-yl te 
zw.vkly przy1ndek. 

Feliks w ka.żdym razie zaczął dzia.!ać z cil' 
lą. ,ia.k to sobie wyobrażał. przezornnśc;a„ P~ 
sze<ll zatelefonować. I znowu me skorzys~~I 
z żadneg<J z aparatów biumwyeh, lee.z ud• 
się do publicznej bud1la telef-Oinic2mej na te' 
renie ha.li targo.wej. I 

- Na jutro zarządzam prze:nvę - oznajr!l' 
władczym tonem swemu roz.mówcy. - z~· 
mierzain zmienić w ogóle pla•n akcji, co w'/' 
maga glębsizego zal!1tanowienia i pewnego cz~; 
su. Po•za tym nie mam najmmejszei och-O,t, 
na.dstawiać głowy z powodu czyjegoś niedd 
łęstwa. 

Gdy us.!yszat od.powiedź, zawrzało w ni~ 
o'burzenie. 

- Na przy.sizlość V.'Ypra.~7am eobie s.•anoll" 
czo tego rodzaju eoiteity . Nie wyra .żarn snę J'J" 
gdy w <l')Osób nadęty - prooz.ę t-0 .sob:e '!J' 
pamiętać! 

Wyniik tej czarnorvn.kow0j ro7mn·wy był jeA: 
na.k po myśli Felikl'.a. .Tego zdainie przew• 
ż.vlo. Był tego )'}ewny. Ceninn-0 go i sizan'f 
wano. I'mp0nqwal tym ludziom i sip::->lwi~ 1• 
mu to przyjemna·•<". Piękną i wznios.!ą rzectj 
je<it Śl7>riad<Jmo~ć. że ma się w jakiejś sip;raW1 

głos decydujący. 
(C. d. n.J 
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